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Od Wydawnictwa. 


Celem uregulowania nakładu upraszamy 
o wczesne odnowiènie prenumeraty, któ- 
rej warunki podano w nagłówku, obok ty- 
tułu dziennika. Prenumeratę zamiejscową 
i miejscową przyjmuje tylko Administracya 
Nowej Reformy w Krakowie i agencye wy- 
mienione w nagłówku dziennika. 


E 


Kraków, 28 kwietnia. 


Reforma wojskowego kodeksu karnego 1 pro- 
cedury obowiązującej w wojskowych sądach kar- 
nych należy do postulatów, których ziszczenia od 
dawna i bezustannie domaga się zarówno społe- 
czeństwo jak i ciała ustawodawcze w Austryi. 

Szczególniej procedura karna, polegająca na prze- 
s arzałych, dziś powszechnie potępionych zasadach, 
wymaga jak najspieszniejszej i gruntownej zmia- 
ny. Postępowanie tajne, pisemne i śledcze nie 
daje i nie może dawać najmniejszej gwarancyi 
sprawiedliwości. Sędzia śledczy jest tu od po- 
czątkn do końca wyłącznym panem procesu. On 
bada obwinionego, on orzeka, jakich dopuścić 
dowodów, on wreszcie przesłuchuje świadków i 
znawców i bada inne dowody, a skończywszy 
śledztwo, porzuca rolę sędziego i staje się oskar- 
życielem i obrońcą zarazem. W tym charakterze 
układa on sprawozdanie dla sądu i ma obowiązek 
przedstawić wszystkie wyniki dochodzeń, oraz 
wniosek co do winy i kary. To sprawozdanie 
jest jedyną i wyłączną podstawą orzeczenia sądu, 
gdyż na rozprawie nie bada się wcale oskarżone- 
go, nie przesłuchuje się świadków lub znawców i 
nie odczytuje Żadnych aktów lub dokumentów. 
Sąd składający się nie z sędziów zawodowych, lecz 
wojskowych nie mających prawniczego wyształ- 
cenia, składany dla każdej sprawy osobno, ocenia 
zatem sprawę jedynie i wyłącznie na podstawie 
owego sprawozdania, a tak choć formalnie wyro- 
ku mie wydaje sędzia śledczy, w rzeczy samej 
on decyduje o wyniku rozprawy, od tego bowiem 
zależy głosowanie sędziów, jak referent przedsta- 
wił okoliczności wykazujące winę lub niewinność 
oskarżonego, który nie ma i mieć nie może 
obrońcy. f . 

Przy takiej procedurze rozstrzyga i rozstrzygać 
musi subjektywne zapatrywanie sędziego śledcz- 
go, powstające niejednokrotnie już na początku 
dochodzeń i kierujące zarówno śledztwem jak o 
skarżewiem, a w dalszej konsekwencyi i wyro- 
kiem. Nie ma w tem wcale ani złej woli, ani 
braku pracowitości, ale jest tylko zwykła ułom- 
ność ludzka, z którą liczą się wszystkie nowożytne 
procedury, rozdzielając funkcye oskarżyciela, o- 
brońcy i sędziego. Nie podobna bowiem sędziemu 
choćby najwytrawniejszemu, najsumienniejszemu 
i najzdolniejszemu wznieść się do takiej objekty- 
wności, aby potrafił usunąć od siebie takie wpły- 
wy jak wrażenie, które uczyniła na nim w pierw- 
szej chwili powierzchowność oskarżonego, donie- 
sienie karne, poszlaki, zebrane starannie przez 
donosiciela i t. p To też mimo woli śledztwo 
nabiera od razu pewien kierunek, wyniki jego 
odpowiadają temu kierunkowi, a jego esencyą jest 
sprawozdanie, które, jak powiedzieliśmy, jest jedy- 
nę i wyłączną podstawą werdyktu. 

Wobee procedury tej stoi obwiniony zupełnie 


bezbronnym. Obrońcy nie wolno mu wzywać, 
scęypliny krępuje go wo 
RE A ei przeciw oficerom jest 
od niego stopniem wojskowym znacznie wyższym. 
Również i przy głosowaniu Da sędziów niższych 
stopni wojskowych ma niewątpliwie urok niety|- 
ko stopień przełożonych, zasiadających w sądzie, 
ale i stopień referenta, który przedstawił sprawę. 
Jest to znowu zupełnie naturalnym wynikiem 
błędów ustawy i wpływ ten istnieje pomimo, że 
nie spotkaliśmy się nigdzie z wypadkiem, aby 
go nadużywano. Niemniej przy takim składzie 
sądu wywierać musi wpływ okoliczność, że refe- 
rent jest prawnikiem zawodowym i fachowo wy- 
kształconym i obeznał się ze sprawą dokładnie, 
przesłuchując oskarżonego, świadków i znawców, 
oraz badając osobiście akty i dokumenty. 

W kraju naszym przybywa do tych wszystkich 
trudności jedna jeszcze, to jest język urzędowy. 
Bardzo często — choć pod tym względem wido- 
czny jest postęp — sędziami śledczymi są audy- 
torowie nie umiejący albo wcale języka oskarżo- 
nych albo władający nim bardzo niedokładnie. 
Używa się zatem za tłómaczy podoficerów a 
znających znowu gruntownie języka niemieckiego 
i w ten sposób bada się obwinionych i świadków 
nie umiejących weale po niemiecku i spisuje się 
protokóły w tym urzędowym języku. Zarówno 
referat, jak i cała rozprawa mogą być znowu 
tylko niemieckie, a choć audytorowie zadają s0- 
bie tyle pracy — jeżeli po polsku umieją, mA 
aby wytłómaczyć sędziom główne moniki 0 
sędziowie niższych stopni wojskowych, 3 prze ie- 
wszystkiem zwykli żołnierze na rozprawie siedzą 
iście, jak na tureckiem kazaniu i oglądają się, bo 
muszą oglądać się, na zapatrywania, jakie przed 
głosowaniem w  poufnej naradzie wypowiedzą 
starsi, znający język urzędowy. AF ` 

Dodajmy do tego wszystkiego, że w większych 
sądach jest nawał pracy, a siły nie zawsze do- 
stateczne, to zrozumiemy, że wymiar sprawiedli- 
wości jest możebnym tylko przy nadłudzkich wy: 
siłkach i podziwiać musimy ludzi, którzy wśród 
takich stosunków mogą podołać swemu zadaniu 
i spełnić je zgodnie z sumieniem. 

Sprawa reformy poruszana niejednokrotnie, była 
również przedmiotem rozpraw w bieżącej 3eSjl 
Rady państwa, natrafia ons jednak na niezwykłe 
trudności, które sfery wojskowe upatrują w po- 
trzebie pogodzenia warunków: dyscypliny £ zaea- 
dami nowożytnej procedury. W tych trudnościach 
leży przyczyna ciągłej przewłoki. Nie sądzimy 
jednak, aby trudności tych nie można usunąć i 
dlatego wobec zbliżania się sesyi delegacyj wspól- 
nych przypominamy potrzebę reformy i wyraża- 
my życzenie, aby reprezentanci Rady państwa 
Z całym naciskiem przypomnieli ją ministrowi 


wojny. 


Mowa a 
posła Augusta Sokołowskiego 


wygłoszona w {debie poselskiej przy budżecie mi- 
misterstwa oświaty 23 b. m. 


Wysoka Izbo! Tegoroczny budżet minister- 
stwa oświaty wynosi 24,679,000 złr., przewyższa 
zatem kwotę preliminowaną za rok ubiegły o 
643.000 złr. Ten wzrost budżetu ministerstwa oświa- 
ty, który od r- 1889 bez przerwy się powtarza, u- 


a|ważać należy za radosne w naszej gospodarce 
bec sędziego, któ- | państwowej zjawisko. 


Zauważyć jednak równo- 
cześnie trzeba, że ten wzrost budżetu ministerstwa 
oświaty przez inne działy administracyi państwo- 
wej przewyższany bywa, że wydatki państwa 
w tym kierunku żadną miarą nie stoją w zgodzie 
do potrzeb ludności pojedynczych krajów i ludów 
austryaekiej monarchii. Najoczywistszym tego do 
wodem jest pożyczka na eele uniwersytetów, jako 
też przez szanownego sprawozdawcę Z budżetu 
szkół średnich objawione życzenie, aby admistra- 
cya szkolna przez użycie krędytu dwóch milionów 
złr. znalazła się w możności” bez dalszego obcią- 
żania budżetu, uczynienia zadość gwałtownym 
potrzebom postawienia odpowiednich budynków 
dla szkół średnich. 

Gdy p. minister oświaty w komisyi budżetowej 
oświadczył, że z temi wywodami p. sprawozdawcy 
się zgadza, co z pełnem zadowoleniem podnosimy, 
to sądzimy, że bliskim jest czas, w którym po- 
ioży się kres opłakanym w tym kierunku stosun- 
kom naszych szkół średnich. Z naszego stano 
wiska, jako reprezentantów Galicyi , musimy tę 
inicyatywę szanownego p. sprawozdawcy jak naj- 
gorącej polecić, gdyż kraj nasz pod względem 
szkolnietwa więcej, niż którakolwiek inna część 
monarchii, potrzebuje opieki administracyi szkol- 
nej. 

Zaniedbanie Galicyi, sięgające r. 1860, zadało 
naszemu krajowi tak głębokie rany, że wytęża- 
jąca praca, której w kraju naszym od lat dzie- 
siątek się poświęcamy, nie jest w stanie ich za- 
bliznić. Wydatna pomoc ze strony państwa oka- 
znja się, skutkiem tego, nie tylko wskazaną lecz 
przez okoliczności wręcz nakazaną. Obecnie wy- 
nosi kwota, przeznaczona w budżecie ministerstwa 
oświaty dia Galicyi, 2,595.000 złr., podczas gdy 
np. dla bardziej na polu szkolnictwa rozwiniętych 
Czech użyto kwoty 4,850.000 złr., dla Austryi 
Niższej prawie 3 milijony złr. Wobee tego zaś 
krajowy budżet oświaty w Galieyi podniósł się 
od roku 1880 z kwoty 443.000 złr. na 1,604.000 złr., 
a jeżeli do tej sumy doliczymy, co większe i mniej- 
sze gminy na utrzymanie szkół i zakładów nau- 
kowych w Galicyi łożą, to okaże się, że w roku 
1893 Galicya z własnej kieszeni wydała na utrzy- 
manie szkół i zakładów naukowych 1,800.000 złr., 
sumę, która tylko o 800.000 złr. jest niższą od 
kwoty przeznaczonej na szkoły naszą zə, skarbu 
państwa. ia OE | 

Te niekorzystne “dla né stosunśi występują 
jeszeze jaskrawiej przy pojedynczych rozdziałach. 
W tytule „zarząd centralny“ wstawia się 
co roku pewną kwotę na konserwacyę i restau- 
rowanie budowli pamiątkowych, Suma ta wpraw- 
dzie nie jest znaczną, wynosi jednak w tym roku 
119.620 zła., na wszelki sposób w ciągu lat prze- 


jznaczono na ten cel dla wszystkich krajów ko- 


ronnych znaczne kwoty. Tak na budowę katedry 
w Pradze wydano od roku 1863 do 1893 
sumę 410.000 złr., a budżet tegoroczny wstawio- 
no 80.000 złr. jako dziewiątą ratę na odnowienie 
dzwonnicy w Spalato. Muszę jednak stwierdzić, 
że od roku 1888, a więc od siedmiu lat, Galiecya 
z funduszu tego prawie nie nie otrzy- 
mała, wydano mianowicie dla niej na restaura- 
cyę starożytnego kościoła w Bieczu małą kwotę 
3.000 złr. (Bardzo słusznie!) A mamy przecież 
w kraju naszym bardzo wiele wybitnych budowli 
pamiątkowych, które w ciągu czasu, a Jeszcze 
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naprzód nadesłać przekazem pocztowym. 


zniszczeniu, albo na zniszczenie są narażone. |chciałbym także o innych wspomnieć brakach. 
Mamy wKrakowiestarożytnąkatedrę |Pierwszym jest brak obowiązkowej nauki 
niegdyś miejsce koronacyi naszych sławnych kró-|gimnastyki. Miałem zaszczyt niejednokrotnie 
lów, a zawsze ich grobowców, gdzie także spo-|w tej Wys. Izbie wyrazić życzenie zaprowadze- 


czywają zwłoki naszej królowej z domu Habsbur- 
gów. Sławna budowla z czasem pochyliła się ku 
upadkowi. Wprawdzie z ofiar prywatnych odno- 
wiono kaplieę koronacyjną, a obecnie pracuje się 
nad odnowieniem kaplicy Jagiellonów, którą znaw- 
cy wysoko cenią jako zabytek architektury XVI. 
wieku, na który to cel krakowska kasa oczezę- 
dności dała 20.000 złr., lecz zupełne odnowienie 
i zrestaurowanie budynku wymagałoby pół miliona 
złr., których ze składek prywatnych nie tak łatwo 
zebrać. Pozwolę więc sobie wnieść następującą 
rezolucyę. 

„Wysoka Izba raczy uchwalić : 

„Wzywa się Wysoki Rząd, aby, począwszy od 
r. 1895, przez dziesięć lat w dotyczący rozdział 
budżetu wstawiał sumę 20 tysięcy złr. 
na zrestaurowanie katedry w Krako- 
wie“ (Brawo! Brawo !). 

W nosząc tę rezolucyę, widzę się równocześnie 
zmuszonym, w imieniu mojem i w imieniu mo- 
ich politycznych przyjaciół, podziękować Wyso- 
kiemu Rządowi i Komisyi budżetowej za wstawie- 
nie kwoty 5000 złr. na zakapno domu Matejki 
w Krakowie i założenie Muzeum Matejki. Uchwa- 
łę powzięto jednomyślnie i z wielką gotowością 
rząd ją przyjął. Uważam to za wyraz pietyzmu dla 
zmarłego, a dla nas niewygasłej pamięci mistrza, 
za wyraz uznania dla rozwoju naszej sztuki, któ- 
ra ostatniemi czasy tak bardzo się rozwinęła. 
(Oklaski). s 

Przechodzę do szkół średnich. I na tem 
polu okazuje się nakład w stosunku do potrzeb 
naszego kraju za małym. Już wielce zasłużony 
p. sprawozdawca podaiósł w swym tak sumien- 
nie zestawionym referacie bardzo słusznie, „że 
liczba szkół średnich w Galiecyi w sto- 
sunku do liczby ludności i w porównaniu z ze- 
chami jest za mała*, a przecież liczba uez- 
niów w Czechach przewyższa liezbę ich w Gali- 
cyi tylko o 1000. Przeszło 12.442 gimnazyali- 
stów uczęszcza do 28 zakładów naukowych, pod- 
czas gdy 13492 uczniów gimnazyalnych w Cze- 
chach przypada na 50 zakładów państwowych, 
5571 w Morawach na 18 gimnszyów i 4480 w 
Austryi Niższej na 13 gimnazyów (Słuchajcie !) 
Zwiększenie szkół średnich w Galicyi należy za- 
tem uważać za bardzo pożądane, zwłaszcza że 
pomimo szkół fachowych i przemysłowych w 
ostatniem dziesięcioleciu frekwencja w gimna- 
zyach i szkołach realnych wcale się nie zmniej- 
szyła. A w tym kierunku chciałbym zwrócić 
uwagę p. ministra oświaty na organizacyę szkoły 
realnej w Tarnopolu i na potrzebę założenia 
ginnazyum w Nowym Targu. Na drodze tej 
możnaby częściowo bogdaj zaradzić nadzwyczaj- 
nemu przepełnieniu naszych zakładów naukowych, 
które tem jest dotkliwsze, że budynki szkolne 
nie są odpowiednio celowi urządzone. Przy każ- 
dej podobnej sposobności wspominałem w tej 
Wysokiej Izbie o tych anormalnych stosunkach, 
nie chcę więc tego Samego tutaj powtarzać, je- 
dnak nie mogę pominąć milczeniem, że wysta- 
wienie nowych budynków szkolnych 
w Krakowie nie da się odwlec na czas 
dłuższy i że z tego powodu do p. ministra 
oświaty zanosimy gorąca prośbę, aby do tej 


bardziej skutkiem napadów nieprzyjacielskich, — |budowy jeszcze w tym roku przystą- 


gdyż byliśmy przecież przez szereg stuleci anie- 
murale christianitatis, — *lbo zupełne uległy 


piono. 
A gdy już o szkołach średnich mówimy, to 


nia obowiązkowej nauki gimnastyki w szkołach 
średnich i zauważyć muszę, że wypowiadałem 
przez to nietylko Życzenie moich politycznych 
przyjaciół, lecz byłem wyrazem pogiądów moje- 
go całego kraju, bez różnicy narodowości. Konie- 
czną potrzebę i pożytek z nauki gimnastyki uzna- 
no tak powszechnie, że nie uważam za odpowie- 
dnie nad tematem tym dłużej się zatrzymywać. 
Chcę tylko dodać, że w Szwecyi, gdzie fizyczny 
rozwój młodzieży do tak świetnych doprowadzo- 
no wyników, uczniowie codziennie ćwiczą się w 
gimnastyce, i że tam w wielu zakładach istnieją 
stowarzyszenia gimnastyczne, które ćwiczenia 
częścią pod kierunkiem nauczyciela gimnastyki, czę- 
ścią pod kierunkiem przodowników odbywają. U uas 
w Galicyi nauka gimnastyki rozwinęła się w latach 
ostatnich wspaniale: istnieją prawie we wszyst- 
kich większych a nawet w mniejszych miastach 
liczne stowarzyszenia gimnastyczne, a więc z ła- 
twością przyszłoby administracyi szkolnej znaleźć 
uzdolnionych nauczycieli gimnastyki do udziela- 
nia tej obowiązkowej nauki. U nas postępuje się 
jednak zbyt metodycznie; chcemy mieć najpierw 
egzaminowanych fachowych nauczycieli, jakkol- 
wiek nie mogę sobie przedstawić, jak się ktoś 
może jakiemuś studyum fachowemu poświęcić, 
gdy nie ma nadziei otrzymania wkrótce stałej 
posady (Tak jest !). 

Byłoby więc o wiele odpowiedniejszem z ist- 
niejącemi już siłami natychmiast obowiązkową 
naukę gimnastyki rozpocząć, niż całą generacyę 
uczniów ze względów metodycznych pozbawiać 
dobroczynnego działania systematycznych ćwiczeń 
gimnastycznych. 


Korosponitncfa | Mowi Rafórny”, 


Warszawa, 36 kwietnia. 

Pogłoski, jakoby rozpoczęto już wypuszezać a- 
resztowanych, o tyle się sprawdzają, że uwolnio- 
no z więzienia kilka osób za złożeniem kaucji 
lub poręczeniem. Pomiędzy innymi uwolniono pa- 
nią Zielińską, żonę adwokata praysięgłego; nato- 
miast ze studentów Żaden dotychczas nie został 
uwolniony. Śledztwo prowadzi żandarmerya, a na 
czele komisyi śledczej stoi pułkownik żandarme- 
ryi z cytadeli, Fursa. Śledztwo prowadzone jest 
nadzwyczaj ostro, ukończenia jednak nie wcze- 
śmiej się spodziewają, jak w połowie maja. We- 
dług informacyj zasiągniętych, aresztowani po- 
dzieleni są na kategorye: należący do klas zamo- 
żnych, inteligencyę średnio zamożną, biedaków a 
wreszcie studentów ; dwie te ostatnie „klasy“ są 
traktowane przez władze w ogóle jak najgo- 
rzej. Nietylko, że zajmują cele najniewygodniej- 
sze pod każdym względem, ale żywią ich jak 
najgorzej. Pomiędzy aresztowanymi jest kilku au- 
stryackich i pruskich poddanych, o których wła- 
ściwie konsulowie upomnieli się. Jaki będzie re- 
zultat tego upomnienia się za swoimi — jeszcze 
do dziś niewiadomo. 

Dzięki informacyom jednego z  towarzy- 
szów generał-gubernatora Hurki, który odprowa- 
dzał chorego do miejsca jego pobytu przez czas 
kuracji, mogę wam podać kilka szczegółów z po- 
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ZAMKI NA LODZIE 


Powieść z naszych czasów. 


12 (Ciąg dalszy). 


Korzystając z bytności doktora, radziła go się 
przy sposobności na różne cierpienia swoje i cór- 
ki, na ciągłe migreny, bezsenność. bicie serca i 
inne tym podobne dolegliwości, a gdy i ten te- 
mat się wyczerpał, wezwała przez Tomasza do 
dalszego bawienia gości męża, który, przyszedł- 
szy, kazał od razu, szlacheckim zwyczajem, podać 
buteleczkę wina, nie rozumiejąc gościnności bez 
traktamentu. — W ostatnich szczególniej czasach 
stary Kaliński coraz częściej zaglądał do butelki 
i lubił gości, bo mu to dawało sposobność picia 
z nimi. — Im bardziej wikłały się jego interesa 
majątkowe, im więcej miał kłopotów, tem więcej 
pił, bo to odurzało mu umysł, dawało chwilę 
zapomnienia i sztuczną wesołość. — Język mu 
się wtedy rozwięzywał, stawał się wymowny, ser- 
deczny. i 

Tak było i teraz, szezególniej gdy żona, pod 
pozorem migreny, usunęła się z pokoju, zosta- 
wiając mu bawienie gości, rozgadał się stary na 
dobre. — Mówił znowu o upadku stanu szla- 
checkiego. To był zwyczajny jego temat, gdy so- 
bie trochę podchmielił. Widocznie sprawa ta 
najbardziej mu na sercu leżała i dolegała. 

— Bo to, widzicie — mówił, — tak samo, 
jak pewne gatunki zwierząt, przy zmianach 
klimatyczuych i zmienionych warunkach życia, 
nie mogą się utrzymać i giną, — tak i my 
wymieramy powoli. Inne warstwy nas zalewają, 
wypierają ze stanowisk. — Chłopi i żydzi sta- 
nęli z nami do walki i muszą zwyciężyć, bo 
jedni mają mało potrzeb i dużą wytrwałość, a 


drudzy spryt szelimowski, oszczędność i giętkie 
sumienie — 8 ©J co? — Buię, wygórowane po- 


czucie godności 


groszem, Z siłami, Z warunkami ekouomicznemi, 
i dlatego 


musimy wyginąć, jak nie, = 
zytajcie tylko Szematyzmy, nazwiska dygnitarzy 
konik. wyższych urzędników, adwokatów, 
doktorów, wszędzie spotkacie same chłopskie 
nazwiska jakichs Kwietniów, Kurpielów, Macię- 
gów, Rzepów, Stodolaków, albo jakichś Steinów, 
Bergów Goldów, — 2 dawne nazwisko szla. 
checkie ledwie gdzieniegdzie się nawinie. — I na 
wsi nie inaczej. Kiedym tu objął majątek po oj- 
cu, cała okolica pełna była naszych znajomych, 
krewnych, sama szlachta od wieków osiadła tu- 
taj i spleciona węzłami długiej znajomości i po- 
krewienstwa, niby stare drzewa w lesie. A dziś 
co? — Bieda wytrzebiła te lasy, najstarsza drze- 


toporem losu, — jedni w grobach 
już Pady O zęśliwai, drudzy na zaj um „zu 
ku wieszają się po różnych bankach, ką ach, 
albo żyją z łaski instytucyj dobroczynnye ka a 
okcło nas w sąsiedztwie Same Banan? gury, 
jacyś zbogaceni kupcy, dzierżawcy, żydzi, — my 


jeszcze trzymamy Się, jak resztka załogi strza: 


skanego okrętu. Niezadługo którego pięknego 
dnia i my pójdziemy na dno, a W Kalinówce ja- 
ki mieszczuch albo żyd wybuduje sobie nowy 
dwór i będzie się tytułował dziedzicem. =: 1 bę: 
dzie finis szlacheckiego panowania. — Głupio i 
kwita. Ha, cóż robić? — Napijmy się. 
Na frasunek dobry trunek. Do was, Walenty — 
wasze zdrowie, panie Antoni — może przyszły 
dziedzieu. A kto wie? — dodał, widząe, że An- 
toni zrobił gwałtowny ruch przeczenia. — (Oj- 
ciec jego milczał, ale przypuszezenie to łechtało 
jego dumę). — Nie wyrzekaj się, bo kio wie? — 
mówił dalej Kaliński. — Kto tyle zarabia, co ty, 
to z latami o taką wiosczynę, jak Kalinówka, ła- 
two pokusić się może. Ja tu nawsi, żebym sobie 
ręce po łokcie zapracował, to takiego dochodu 


naszej, która się nie rachuje z! 


mieć nie będę. — Kto wie, czy mi nie przyj- 
dzie jeszeze iść do ciebie za ekonoma. 

— Ależ, panie dobrodzieju — zaprotestował 
Antoni. — Rak TAE ) 

— Wolałbym przecie u ciebie, niż u żyda. Ale 
może Bóg da, nie doczekam tego. Zadużo kło- 
potów wali się na moją biedną głowę, nieraz 
myślę, że zwaryuję od tego. — Takiego ciężaru 
długo się nie utrzyma; którego dnia padnę, jak 
stara szkapa i będzie po wszystkiemu. 

Rozbeczał się stary, jak dziecko, i dla pocie- 
szenie malał sobie znowu kieliszek wina i wy- 
chylił go jednym haustem. To go orzeźwiło, 0- 
czy mu mu się zaiskrzyły i zaczął śpiewać: nie 
tak im illo tempore bywało. 

Spiewał tak głośno, że aż żona przysłała słu- 
żącą, żeby się uciszył, bo panienka już śpi. 

To przypomniało Antoniemu, że czas im do 
domu, powstał więc wraz z ojcem, aby się poże- 
gnać. — Stary Kaliński chciał ich koniecznie 
zatrzymać jeszcze na jednę butelkę, a gdy nie 
dali się namówić, obcałował ich i wyściskał ser- 
decznie na pożegnanie. Po trzeźweinu możeby 
nie posunął tak daleko swojej serdeczności; ale 
wino tak go rozczuliło. 

Antoni odetchnął swobodniej, gdy wyszedł na 
świeże powietrze i zobaczył niebo wyiskrzone 
gwiazdami. Tam w pokoju wobec tego pijanego 
desperata, bankruta było mu dziwnie duszno, 
smutnie i niemiło. — Kiedy przechodzili koło 
oświeconych okien dworu, w jednem z nich, _któ 
re zapewne e zasłonić, ujrzeli ciemną 
sylwetkę dziedziczki, poruszającą się wzdłuż po- 
koju. — Chodziła miarowym krokiem, przesuwa- 
jąc w ręce paciorki różańca. — Nad jej łóżkiem 
świeciła się lampka różowa przed obrazem Matki 
Boskiej. © 

Antoniemu przypomniało się to, eo Kaliński 
mówił przed chwilą o rozbitkach na strzaskanym 
okręcie, którzy niezadługo mają iść na dne — 
i ogarnął go lęk dziwny. 


X, 
U Mordka. 


W miasteczku, które leżało w bliskości Kali- 
nówki, znana była oberża Mordka pod bocianem. 
Zajeżdżali do niej zwykle panowie, którzy przy- 
jeżdzali za interesami do miasteczka czy do Sądu, 
czy do kasy, czy na jarmarki, a główną przynę- 
tą były wina, które Mordko sprowadzał w znacz- 
nej ilości z Węgier i zaopatrywał w nie piwnice 
okolicznej szlachty. Wina od Mordka miały swo- 
ją ustaloną reputacyę, tak samo jak Ryfki, żony 
jego, szczupak faszerowany i ryba po żydowsku. 
Na te specyały nieraz umyśnie zjeżdżała się szlach- 
ta, a że ryba lubi pływać, więc butelki i gąsior- 
ki wina szły jedne za drugiemi na tę kąpiel dla 
ryb żydowskich. Było paru takich, co tutaj całą 
fortunę przepili i potem z torbami wyszli. Ale 
Mordko nie miał sobie nie do wyrzucenia z tego 
powodu. On nie fałszował wina, nie oszukiwał 
na miarze, ani w rachunku, a że szlachta nie 
miała miary w piciu, to jaż nie była jego wina. 
Był to żyd solidny, jak go nazywano, na 
pół już obywatel ze szlacheckiemi nawyczkami 
i sposobem mówienia, mieszający do opowiadania 
i „pszakrew* i „panie dobrodzieju* i „mospanie*, 
miał okazałą postawę i poważnia wyglądał z bia- 
łą brodą i białemi zakręconemi w trybuszon zej- 
sami. Tylko w czarnych, przenikliwych, głęboko 
pod czołem osadzonych oczach malowała się se- 
mieka przebiegłość i spryt, a wąskie usta zna- 
mionowały energiczny i zacięty charakter. 

Był on dawniej karezmarzem w Kalinówce 
i trzymał w pacheie południowy .i wieczorny po- 
dój we dworze. Dziedziczka lubiła go, bo umiał 
dobrze załatwiać jej interesa, pożyczał, gdy trzeba 
było, albo się wystarał o pożyczkę nawet na 
większe sumy, gdy chciała jechać do kąpiel za 
granicę, — sprowadzał wina, facyendował stare 
rzeczy na nowe, — słowem stał się tak nie- 
zbędnym we dworze, że bez niego nie nie ro- 


biono. Ale trzeba było nieszczęścia, że pani Ka- 
lińskiej zachciało się Malcię, córkę jego, nawra- 
cać na katolicką wiarę i doprowadziła do tego, 
że dziewczyna uciekła do klasztoru, żeby się uwoi- 
nić od małżeństwa z Lajbusiem Rosenstokiem, 
kupcem zbożowym i właścicielem młyna, z któ- 
rym już była zaręczona. Kosztowało to Mordka 
dużo pieniędzy i starań, zanim ją stamtąd wy- 
dobył. Od tego czasu czuł skrytą nienawiść do 
dziedziczki, a gdy ta potem, brnąc dalej w religij- 
nym zapale, stała się zagorzałą antisemitką, wy- 
mówiła mu patht i karczmę oddała chrześcijańskie- 
mu arendarzowi, Mordko wyniósł się całkiem z Ka- 
linówki. Chciała po paru latach, żeby się wrócił, 
bo nowy arendarz źle prowadził interesa, zalegał 
z ratami i domagał się ciągle zniżenia czynszu, 
bo wyżyć nie mógł na karczmie; ale żyd, ponie- 
waż mu się dobrze zaczęło wieść w miasteczku, 
nie myślał już o powrocie. Odtąd urwały się sto- 
sunki jego z dworem kalinowskim, szczególniej, 
gdy już nie chciał pożyczać więcej ani kredyto- 
wać. Dziedzie jednak brał jeszcze wino od niego, 
jak dawniej, a Karol, gdy dorósł i wąsy mu się 
puszczać zaczęły, zajeżdżał tu często z przyja- 
ciółmi na nocne pohulanki do oberży Mordka. 
Cała bowiem młodzież z okolicy, która chciała 
uchodzić już za dojrzałą, uważała sobie zs punkt 
honoru popisywać się ze cwojemi wybrykami ka- 
walerskiemi w oberży pod bocianem. Mordko dla 
wygody takich gości trzymał zawsze parę do- 
rodnych kelnerek do posługi. Nieraz trafiła się 
jaka trupa przejeżdżających aktorów, albo cyrk 
wędrowny, a wtedy w oberży przy zamkniętych 
okiennicach odbywały się bachanalie, o których 
potem ze zgorszeniem opowiadały sobie miastecz- 
kowe panie na ucho. 
(C. 4. n.) 
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dróży warszawskiego satrapy. Wiadomo wam już 
z innych źródeł, że Hurko po krótkim pobycie 
w Montecarlo przeniósł się do Mentony, gdzie 
zamieszkał w willi wydawcy paryskiego Le pe- 
tit Journal, położonej na stokach Alp w części 
miasta zw. „Garavan“. Montecarlo okazało się 
miejscem za hałaśliwem — dlatego Hurko prze- 
niósł się do Mentony, o wiele spokojniejszej od 
pierwszej miejscowości. W czasie pobytu w Mon- 
tecarlo wzywał Hurko do siebie dra Korniłowi- 
cza, specyalistę od chorób nerwowych i umysło- 
wych, ordynatora przy szpitalu na Ujazdowie w 
Warszawie, cieszącego się opinią jednego z naj 
lepszych lekarzy, a który podówczas był na kon- 
gresie w Rzymie. Za nim jeszcze Hurko wyjechał 


z Warszawy, był on wzywany do konsultacji i|; 


z jego to właściwie porady generał-gubernator 
wyjechał na południe. 

Donosiłem wam już o służalczości dróg żela- 
znych w Królestwie Polskiem wobec Hurki. Do 
ówczesnej notatki należy dodać jeszcze kilka szcze- 
gółów. 

Przed trzema laty droga żelazna Warszawsko - 
wiedeńska z funduszów, które akcyonaryusze da- 
ją do dyspozycyi prezesowi rady zarządzającej, 
generałowi Palicynowi, zapłaciła koszt przebiegu 
wagonu I kla: z Warszawy do Biaritz, w któ 
rym to wagon. jechał Hurko z Żoną i rodziną. 
Był to wagoi: 7 orłem cesarskim, przeznaczony 
jedynie dla rodziny cesarskiej, w którym jednak 
Hurko paradował przez całą Europę. Dla pozoru 
wówczas Hurko zapłacił za pięć biletów I klasy, 
droga żelazna zaś ze swej strony zapłaciła w 
Niemczech 1800 marek, a we Francyi 3200 fr 

Zdawało się, iż to nadużycie więcej się nie 
powtórzy, albowiem jeden z głównych akeyona- 
ryuszów zagranicznych, członek komisyi rewi- 
zyjnej p. Magnitót, dowiedziawszy się o takiej 
samowoli, robił wyrzuty generałowi Palicynowi 
zobowiązując go słowem, iż w przyszłości fun- 
duszami w widokach osobistych, celem zjedny- 
wania sobie łask nie będzie szafował. Nadto szef 
żandarmów Brok odniósł się do Petersburga, za- 
wiadamiając władze o nadużyciu Palicyna z uwa- 
gi na ofiarowanie generał-gubernatorowi wagonu 
cesarskiego. 

Obecnie jednak, jak już donosiłem wam, po- 
wtórzyło się w części nadużycie ze szkodą akcyo- 
naryuszów. Wprawdzie nie ofiarowano Hurce 
wagonu cesarskiego, ale za to za przebieg wa- 
gouu sypialnego I klasy od Warszawy do Mon- 
tecarlo mnsiano na obcych drogach sowicie za- 
płacić. Kasyerem był oficer dymisyonowany za 
pijaństwo, Kuprejanow, dyetaryusz biura rady 
zarządzającej dr. żel. W. W., któremu doręczono 
4,000 marek i 9.000 franków, z poleceniem do- 
konania wypłat za przejazd wagonu. Dziwną je- 
dnak okazała się sympatya Francuzów; — gdy 
drogi żelazne niemieckie pobrały za przepuszcze- 
nie wagonu przez swe terytoryum kwotę wyró- 
wnywającą wykupionym 14 biletom I klasy — 
to drogi żelazne francuskie nakazały sobie płacić 
za 28 biletów: I klasy. 

Na dworcu w Berlinie witał Hurkę ambasador 
rosyjski hrabia Szuwałow, w Paryżu natomiast nie 
było nikogo; gdy zaś syn Hurki poprosił zawia- 
dowcę stacyi w Paryżu o otworzenie drzwi pro- 
wadzących wprost na wschody, dlatego, ażeby 
choremu ojeu było wygodniej przejść, zawiado- 
wea stacyi odmówił, a na czynione uwagi, iż o 
tę grzeczność prosi generał-gubernator warsza- 
wski Hurko, odparł: ` 

„Mais monsieur m'oubliez pas que nous som- 
mes en pleine republique et que nous m ouvrons 
pas cette porte meme pour le president Carnot“. 
W Paryżu stał Hurko w Rivoli w hotelu Mercier 
i przebył tam tylko 48 godzin, co znów wywo- 
łało niezadowolenie właściciela hotelu, który dla 
Hurki usunął stałych swoich gości Anglików — 
w nadziei, że przez dłuższy pobyt Hurki grubo 
zarobi. 

Z Hurką pojechali i bawią obecnie w Mento- 
nie: żona, synowica, dwóch synów (wice-guber- 
nator Warszawy i gardemarin floty rosyjskiej), dwie 
Klżbietanki (siostry miłosierdzia rosyjskiego Qzerwo- 
nego Krzyża), lokaj i kamerdyner. 

Wczoraj odbył się pogrzeb studenta uniwersy- 
tetu warszawskiego ś. p. Kucharzewskiego. Fakt 
sam pogrzebu w zasadzie nie uadawałby się do 
tej notatki, ale z uwagi na towarzyszące mu 
okoliczności, warto zaznaczyć. Naturalnie na po- 
grzebie byli wszyscy koledzy. lieznie zebrali się 
zmarłego znajomi, powiększeni napływającą pu- 
blieznością, której uwagę ów pogrzeb zwracał 
tern, że towarzyszyła mu policya złożona z około 
100 żołnierzy na czele z Klajgelsem i Brokiem! 
Czy to nie charakterystyczne ? (Sław.) 


WARSZAWA 


w 1794 roku. 
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18) Massalski Ignacy. biskup wileński. Ro 
dzina Massalskich była bardzo podrzędna. Czarto- 
ryscy posługiwali się nimi w walce z Radziwiłła- 
mi i protegowali ich. 

Całą ilustracyą tej rodziny był hetman w. 1. 
Michał, zmarł w 1168 roku, i syn jego Ignacy, 
biskup wileński. 

Kiedy (Czartoryscy Sspostrzegłszy się, poczęli 
usuwać się od Moskali, Massalsey stałymi byli 
adherentami moskiewskimi i pokątnie Czartory 
skich, swoich dawnych mecenasów, szkalowali. 
Tak biskup Massalski w rozmowie poufałej z Ma- 
tusiewiczem (Pamiętnik Marcina Matuszewicza, 
kasztelana brzeskiego, Tom IV str. 316) mówi: 
„Książęta Czartoryscy, gdyby tylko tego potrzeba 
wyciągała, gotowi nietylko są krzywo przysiądz, 
ale też i zabić i otruć kazać“. 

„Pan ten biskup urodzony w 1729 roku, dnia 
23 lipca, (mówi J. Bartoszewicz) był ogromnie 
dumny. Ambieya niesłychana. Wszędzie chciał 
mieć pierwszeństwo. Gwałtownie się pchał do koad- 
jutoryi biskupstwa wileńskiego, i katedrę tę 
prawie wziął szturmem (1762). Starał się o kar- 
dynalstwo i jeździł w tym celu (?) do Paryża“. 

Niemcewicz, który go znał, mówi: (Pamiętnik 


Z Rady państwa. 


Izba poselska przyjęła wczoraj po dluższej roz- 
prawie tytuły „szkoły przemysłowe” i „szkol- 
nictwo ludowe“, zakończyła więc obrady nad ca- 
łym budżetem ministerstwa oświaty. 


W sprawie szkół przemysłowych zabrał głos 
p. Lewieki. Omawiał życzenia i potrzeby Ga- 
licyi. Tylko przez odpowiednie urządzenie szkol- 
nictwa możliwem będzie zapobiedz upadkowi drob 
nego przemysłu i uratować go. W interesie Ga- 
licyi jest założenie trzeciej przemysłowej szkoły. 
Dla fachowego szkolnictwa przemysłowego w 
ostatnich latach wiele dobrego zdziałał Sejm 
i świadoma swego zadania krajowa komisya prze- 
mysłowa. Jeżeli się uwzględni te ofiary, jeśli się 
zwały, że kiełkujący przeinysł Galicyi potrzekuje 
szczególnej opieki, to trzeba nznać i usprawiedli 
wić żądanie szybkiej i wydatnej pomocy z fun 
duszów państwowych. Niezbędnem jest założenie 
szkoły mechaniczno technologicznej dla werkmi- 
strzów w Tarnopolu, szkoły tkackiej w Kro- 
Śnie i kilku szkół kamieniarskich w zachodniej 
i wschodniej Galicyi. M'nister oświaty, który nie- 
dawno tak wymownie wskazywał na potrzebę 
wlania w dzisiejsze wychowanie: młodzieży 
trocke idealizmu, uzna chyba żądanie po- 
pierania przemysłu w Galicyj w którego wzo- 
rach i ornamentyce twórcza fantazya polskiego 
i ruskiego ludu tak pięknie się odzwierciedla 
i który w znacznej mierze przyczynia się do 
utrzymania w narodzie tradycyi, poszanowania 
przeszłości i wiary w jego przyszłość. (Huczne 
oklaski). 

Menger wystąpił przeciw mięszaniu się przed- 
stawicieli innych krajów (1) w narodowościowe 
stosunki na Śląsku. Miejscem właściwem do za- 
łatwienia narodowościowych stosunków w każ- 
dym kraju jest zdaniem mowcy jedynie i wy- 
łącznie Sejm krajowy, a Sejm śląski dał (?) wła 
śnie w ostatniej sesyi dowód, że porozumienie 
pomiędzy obiema narodowościami jest możliwe 
i praktycznie wykonalne. W dalszym ciągu oma- 
wiał Menger szkolnictwo przemysłowe, podnosił 
znaczenie austryackich szkół przemysłowych, któ- 
re zagranicy za wzór „łużą, przestrzegał przeł 
robieniem na tem polu kosztownych prób do- 
świadczalnych, zwrócił się w końcn do wyższych 
warstw społeczeństwa z wezwaniem, aby u kra- 
jowych wytwórców zaspakajały swe potrzeby 
i w ten sposób stwierdzały swój patryotyzm. 

Tytuł „szkolnictwo przemysłowe“ przyjęto. 

Spincic wniósł rezolucyę o zaprowadzenie 
kroackiego języka w istryjskich szkołach mary- 
narskich. Bianchini i tow. wnieśli podobną 
rezolucyę w sprawie szkół marynarskich w Dal- 
macji. 

Rozpoczęły się obrady nad tytułem „szkoły lu- 
dowe“. 

Sprawozdawca Beer oznajmia, że rząd wniósł 
kredyt dodatkowy 10.000 złr. na zjazd lekarzy i 
przyrodników niemieckich, odbyć się mający w 
a IE i że komisya budżetowa pozycyę tę za- 
eca. 

Gregorec przemawiał za szkołą wyznanio- 
wą. Nowomodna szkoła jest, zdaniem mowcy, 
największem złem dla narodów, gdyż wychodzi 
z niej pokolenie nie wierzące, a dające się łatwo 
pociągać do politycznych przewrotów. Szkoła lu- 
dowa powinna być jednak także czysto narodo- 
dową, w myśl zasadniczych ustaw państwa. Dzie- 
ci każdej narodowości powinny się uczyć w swym 
języku ojezystym. Nie dzieje się to niestety u Sło- 
wieńców i południowych Słowian wogóle. Wy- 
gląda to tak, jakby chciano język słowieński ze 
szczętem zniszczyć. Mowca wnosi rezolucyę, wzy- 
wającą rząd do wymierzenia sprawiedliwości w 
dziedzinie szkolnictwa ludowego. Wienczas także 
zapanuje pokój narodowościowy. (Oklaski u Sło- 
wieńców). 

Robie domagał się popierania szkół uzupeł- 
niających dla kobiet i zakładania szkół gospodar- 
stwa domowego dla dziewcząt z warstw robo- 
iniczych. Co do szkół ludowych wskazywał mo- 
wca na brak nauczycieli w Styryi, któremu tylko 
regulacya płac i pomnożenie stypendyów dla 
kandydatów nauczycielskich skutecznie zapobiedz 
może. Nauka w szkołach ludowych ndzielaną być 
winna w języku ojczystym. Mowca zwraca się z 
zaufaniem do ministra oświaty, gdyż tenże wy- 
powiedział zasadę uwzględnienia potrzeb wszyst- 
kich narodowości. Praktycznem  przeprowadze- 


niem tej zasady w dziedzinie szkoły ludowej 
mógłby sobie minister wystawić nieśmiertelny 
pomnik. (Oklaski u Słowieńców). 


NOWA REFORMA. 


Salvadori skarżył się na braki w szkołach 
ludowych włoskich. 

Zurkan domagał się między innemi założe- 
nia wyższej szkoły dla kobiet na Bukowinie 

Tytuł „szkoły ludowe* przyjęto. a z nim cały 
budżet ministerstwa oświaty. 

Przy końcu posiedzenia Noske i towarzysze 
wnieśli interpelacyę do prezesa ministerstwa z po- 
wodu antisemiekich kazań katolickiego proboszcza 
Deckerta w Wiedniu (przedmieście Waehring). 
Interpelanci uważają te kazania ze stanowiska 
tak żydowskiego, jak prawdziwie chrześcijańskie- 
go za nadużycie ambony i zapytują rząd, co za- 
mierza uczynić, aby takiemu obrażaniu uczuć re- 
ligijnych ludności I wyzywaniu władzy państwo 
wej, tudzież burzeniu społecznego spokoju zapo- 
biedz. 

Następne posiedzenie Izby poselskiej odbędzie 
się we wtorek. 
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| Uroczystość Kościuszkowska. 


Mszana Dolna. I u nas, jak wszędzie w 
kraju, obchodzono uroczystość Kościuszkowską. 
Dnia 6 kwietnia wieczorem trzykrotny wystrzał 
z moździerzy dał hasło do rozpoczęcia uroczysto- 
ści i na pobliskiej górze spalono ognie sztuczne. 
Następnie odbył się korowód z pochodniami po uli 
cach pięknie iluminowanego miasteczka. D. 7 od- 
było się nabożeństwo; stosowne do okoliczności 
kazanie wygłosił ks. N. Z uznaniem należy 
podnieść tę okoliczność, że robotnicy tutejszych 
fabryk gremialnie wzięli udział w nabożeństwie. 
Wieczcrem odbył się wieczorek w sali umyślnie 
ku temu przysirojonej. Głównym inicyatorem u- 
roczystości był tutejszy pocztmistrz, p. Solecki 
któremu za trudy szczere podziękowanie się na- 
leży. 

Mielec. Przesyłam wam opis uroczystości 
Kościuszkowskiej w Mieleu, jaka się z pobudki 
i z szczerym współndziałem Rady powiatowej 
tutaj odbyła. Wspanialszej duchem i serdeczniej 
szej uroczystości nigdy w życiu nie widziałem. 
Zdawało się, że w to nieme, ciche powietrze 
wcieliło się poczciwe nasze sumienie polskie, 
wstąpił w nie duch Kościuszki, bo czułem wy- 
raźmie, że z niem wdycham w piersi i krew mo- 
ją tę miłość dla Ojczyzny, jakiej on sam pra- 
gnął. s 

O godzinie 6 zrana oznajmiły miastu moż- 
dzierze o dniu uroczystym, muzyka przeszła uli- 
ce, o 9'/4 odbyło się solenne nabożeństwo ze 
wspaniałemi śpiewami solowemi panny M. Zapa- 
łowiez i chórowemi amatorów; o 11 nabożeństwo 
w synagodzie; o 12 wygłosił czcigodny p. Fi- 
bich, były prokurator Rządu narodowego w roku 
1863, odczyt z apellem o idei Kościuszkowskiej. 
W południe odbyło się przyjęcie ludu, które za- 
gaił poseł do Sejmu i prezes Rady powiatowej 
p. Sękowski. Po południu otworzył dyrektor tu- 
tejszej szkoły miejskiej, p. Droba, nowe kasyno 
mieszczańskie. Wieczorem wygłosił w sali gmin- 
nej mowę, do wielkiej rocznicy zastosowaną je- 
den z organizatorów powstania, hr. Rey z Prze- 
cławia. Po odczycie udał się olbrzymi pochód 
z lampionami i muzyk do ipsyna powiatowego, 
gdzie się odbył wieczewek. 

Nabożeństwo ranne celebrował przy współu- 
dziale całego, miejscowego duchowieństwa, jeden 
z organizatorów powstania w r. 1868, przezacny 
starzec ks. Aleksander Pers. Miejscowy ks. ka- 
nonik Smetana wygłosił kazanie, które niezwykłe 
wywarło na wszystkich wrażenie. , 

„Sam Bóg — mówił — wyciąga dziś przez 
ręce Kościoła swe dłonie, by Najezystszemu 
z Najezystszych, a przezeń narodowi, pobłogo- 
sławił! Nic to, że dał Mu krzyż w ręce i cier- 
nie na skronie! Idea Kościuszki zamieni je na 
wieczystą chwałę narodu i nieśmiertelne wa- 
wrzyny! 

„Ludu miły! Ukochaj wiarę, ukochaj świętą 
Polskę twoją, świętego Kościuszkę twego, ziemię 
twoją: to wielkie cmentarzysko twoich bohalerów 
i twoich ofiar; mowę twoją cudowną, zwyczaje, 
obyczaje i stroje narodowe twoje! 

„Ziemi nie daj sobie wydrzeć nikomu, bo 
pszenica twoja faluje na popiołach twoich naj- 
droższych! (Czcij twoją sukmanę i czerwoną 
czapkę, którą największy twój Kościuszko do ta- 
kiej chwały powołał!“ 

Po nabożeństwie jakby z jednej piersi za- 
grzmiało, zrodzone potrzebą serc, wołanie: „Bo- 
że, coś Polskę*. 

Jedlicze. Miasteczko nasze po raz pierwszy 
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W dwóch wieczorach przegrał był 34.000 duk. |tryotów. Massalski go wszakże nie lubił i bardzo 
(Essen, dnia 18 października 1778, 5 roku) | mu się uprzykrzał. 


W dwóch ostatnich latach po calych nocach sie- 
dząc za stolikiem faraona, przegrał był 100.000 
dukatów. Grał nawet za granicą i to publicznie 
w Wenecyi i zawsze znaczne sumy przegrywał. 
Lubiąc przytem żyć po pańsku, wystawnie — po- 
trzebował dużo pieniędzy, chwytał więc jak mógł 
i od kogo tylko mógł zarwać. 

Z pieniędzy po sprzedanych po Jezuitach na- 
czyniach kościelnych przywłaszczył sobie 600.000 
zł. p., z kapitałów komisyi edukacyjnej i fundu 
szów na restauracyę katedry bez rachunku brał 
i marnował. 

Pomagał Moskalom na sejmikach do wybrania 
zaprzedanych Moskwie postów. Skłaniał Sieversa 
do gwałtownych wystąpień, dla zastraszenia po- 
słów i skłonienia ich do podpisu podziału kraju. 

Dnia 12 października miał mowę „o nieo- 
graniczonej ufności we wspaniało- 
myślność cesarzowej“. Jakoż otrzymał od 
Katarzyny krzyż złoty i sygnet z szafirem ozdo- 
biony brylantami. — I w końcu, na swoją biedę, 
z Grodna pojechał do Warszawy. A gdy rozpo- 
częło się powstanie, już przeczuwając, co go może 
czekać, uciekł do króla na zamek. Nie to mu 
jednak nie pomogło. Jakoż zaraz po wypędzeniu 
Moskali został aresztowany i skazany razem 
z innymi dna 9 maja na powieszenie. 

Gdy jednak obiecał wskazać innych zdrajców. 
wstrzymano się z egzekucją, i wskutek zeznań 
jego uwięziono wraz z innymi i księcia Czetwer- 


Rozdział V str. 39). „Nie było próżniejszej nad jtyńskiego. Dnia zaś 28 czerwca został powieszo- 
prałata tego purchawki: nie mogąc jako biskupjny przed pałacem Brylowskim Siostra jego Ka- 


nosić szpady, do laski, z którą chodził, przypiął |taazyna była żoną Niesiołowskiego, 


wojewody 


port dćpóe*. Był namiętnym graczem w karty. |nowogrodzkiego, jednego z najzacniejszych pa- 


14) Książę Czetwertyński Antoni, kaszte- 
lan przemyski. l 

Popisywał się ze swoją „elokwencyą*, ja- 
ko zacięty przeciwnik konstytucji trzeciego maja, 
brał jednak jeszcze przy pierwszym rozbiorze 
kraju od Moskali dukaty. Dnia 20 czerwca jako 
adherent moskiewski powieszony na Krakowskiem 
Przedmieściu przed pałacem B:anickich (zaraz za 
kościołem św. krzyża). 

Syn jego Borys z Kopenhauzówny zrodzony 
przyjął prawosławie i ożenił się z księżniczką Ga- 
garynówną, a córka Natalia wyszła za Naryszki- 
na, Moskala, admirowana bardzo przez Aleksan- 


dra I, była powodem wydalenia Jezuitów z Pe-| 


tersburga za to, że nie dali jej rozgrzeszenia. 

Inni członkowie tej rodziny, przeciwnie, dali 
dowód największego poświęcenia dla Polski. Ja- 
nusz, utalentowany oficer artyleryi, po 1881 roku 
emigrował; księżniczka Janina (córka Leopolda), 
wysokiem wykształceniem naukowem i piękno- 
ścią swej przezacnej duszy, była ozdobą najwię- 
kszą nietylko rodziny Swej, lecz i Polski, uwiel- 
biana w najpierwszych towarzystwach Europy. 
W roku 1863 trzech książąt e 
wzięło udział w powstaniu i wysłai® byli na Sy- 
bir. Cześć ich pamięci. 

15) Karol Fergusson (krewny bankiera 
Teppera) za dekretem sądów kryminalnych „za 
winę przeciw narodowi“ powieszony z0- 
stał na placu złoczyńców przed „cuchthauzem. * 


(D. c. n.) 


Bronisław Sewarce. 
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było świadkiem uroczystości patryotycznej, którą 
urządzono w setną rocznicę zwycięstwa pod Ra- 
eławicami. O godzinie 5 rano salwy moździeżowe 
zwiastowały mieszkańcom święto narodowe. Mszę 
dziękczynną celebrował ks. kanonik Janicki, a 
kazanie pełne zapału patryotycznego wygłosił ks. 
Jan Szezerbiński Po południu zgromadził się lud 
w tak znacznej liezbie na odczyt przed budyn- 
kiem szkolnym, że ani dziesiątej części obszerna 
sala nie była w stanie pomieścić; zmuszony był 
tedy p. Manierski, miejscowy nauczyciel, wygło- 
sié odczyt „O ostatnim wodzu nispodległej Oj- 
czyzny* pod gołem niebem. Rozdano na- 
stępnie między lud dziełka pamiątkowe, zakupio- 
ne przez p. Biechońską z Zarnowca. Wieczorem 
wyruszył pochód z płonącemi pochodniami, wiej- 
ską muzyką i portretem „bohatera w sukmanie* 
na plebanię; tutaj przed obrazem Matki Boskiej 
Częstochowskiej dwutysięczny tłum ludu klęcząc 
odśpiewał: „Ojczyznę, wolność, racz nam zwró- 
cić Panie!“ Całe Jedlicze było iluminowane, a 
olbrzymie pochodnie pomysłu p. Dziedziny, usta- 
wione wzdłuż drogi prowadzącej do pamiątkowe- 
go krzyża z r. 1863, długo i jasno przyświecały 
okolicy. Ogniami sztucznemi zakończyliśmy uro- 
czystość, która nam na zawsze zostanie w pa- 
mięci. 

Bukowsko. Niezwykle uroczyście odbył się 
u nas obchód Kościuszkowski staraniem Ozytelni. 
Salwy moździeżowe ze świtem zapowiedziały 


mieszkańcom święto narodowe. Niebawem ruszy- | p 


ła miejscowa straż ogniowa z muzyką. Przed dwo - 
rem oczekiwał na nią silny oddział kosynierów 
i około 100 ludzi liczący zastęp konnej bande- 
ryi z pikami i proporcami o barwach narodo- 
wych; do banderyi tej przyłączył się oddział 
konny Rusinów w strojach narodowych ruskich, 
również uzbrojony w piki z proporeami sino-żół- 
temi. Kościół cały przybrany w zieleń. Proboszcz 
miejscowy ks. Stoch wygłosił piękną, zastosowa- 
ną do chwili mowę — podnosząc w gorących 
słowach miłość Kościuszki dla ludu wiejskiego. 
Komitet pań rozdzielił pomiędzy zgromadzony 
lud kilkaset książeczek pamiątkowych, również 
kilkaset odbitek pieśni „Boże, coś Polskę“, 
który też kornie i z prawdziwym zapałem tako- 
wą odśpiewał. Po nabożeństwie w kościele udano 
się do synagogi, gdzie również odbyło się nabo- 
żeństwo, a rabin miejscowy w języku hejbrajskim 
przemówił do zgromadzonych. ° 

Po południu wobec kilkunastotysięcznej ludno- 
ści po przemowie p. Dąbrowskiego przybito ta- 
blicę pamiątkową przy głównej ulicy, której na- 
dano nazwę „ulicy Kościuszki“, nowo wybudowa- 
nej szkole nadano również miano „Kościuszki“. 
Po południu zagaił uroczystość p. Rodkiewicz w 
rynku mową wstępną 1 odczytem, poczem nasią.- 
piły deklamacye i śpiewy dziatwy. Na zaznacze- 
nie zasługuje fakt, że tak inteligeneya jak i wło- 
ścianie narodowości ruskiej czynny brali udział 
w obchodzie. 

Wielopole Skrzyńkie. Dnia 8 b. m. 
święeono tutaj setną rocznicę powstania Kościusz- 
kowskiego. Przed południem odprawiło miejsco- 
we duchowieństwo uroczyste nabożeństwo, a tu- 
tejszy wikary wygłosił patryotyczne kazanie. Po 
nieszporach odbyła się procesya z cechami i cho- 
rągwiami na rynek, poczem wszyscy udali się 
do parku, gdzie uroczystość zagaił A. Stadnik. 
Następnie jeden z bawiących tu akademików 
opowiedzial zgromadzonym  historyę powstania 
Kościuszkowskiego. 

Obchód wypadł imponująco, a żywe zaintere- 
sowanie się nim włościan i mieszczan tutejszych 
świadczyło, że nie próżna tylko ciekawość ich 
nań sprowadziła. 


Przegląd polityczny. 


Kraków, 28 kwietnia. 

O obradach i uchwałach grona posłów niemie- 
ckich ze Sląska zamieszczają wiedeńskie dzien- 
niki następujący komunikat: „Niemiecko liberalni 
posłowie ze Sląska wyrażają przekonanie, że 
istniejące na Słąsku ustawy i instytucye dają 
dostateczną rękojmię zaspokojenia wszelkich du- 
chowych potrzeb ludności Sląska, bez względu 
na różnicę narodowości. Nawet wtedy, gdyby przez 
potrzeby duchowe rodaków, których Polacy w 
Galicyi popierać uważają za swój obowiązek, 
należało rozumieć narodowe dążności Polaków 
na Sląsku, to układy, jakie w czasie ostainiej 
sesyi sejmowej odbywały się 7 reprezentantami 
polskiego stronnictwa narodowego, okazały, że 
Niemcy w tym kraju są gotowi usprawiedli- 
wione żądania polskiej ludności, która nie jest 
identyczną z owem stronnictwem narodowem, u- 
względuić i wypełnić. Natowiast również jedno- 
myślnie zgodzili się posłowie śląscy narodowości 
niemieckiej, że wszelkie żądania, których 7 szcze 
nie naruszałoby lub zagrażało stanowi posiadania 
Niemców na Śląsku, bez względu na to, czy 
te żądania pochodzą wprost od śląskiej ludności, 
czy z innej poinformowanej strony, należy ode- 
przeć z całą stanowczością i w każdym pojedyn- 
czym wypadku żądać poparcia całego stronnietwa*. 

Posłowie niemieccy ze Sląska stoją na tem 
samem stanowisku co Silesia i N. Fr. Presse. 
Nie uznają oni wcale potrzeb narodowości pol- 
skiej na Sląsku, bo twierdzą, że istniejące kra- 
jowe ustawy i ipstytucye wystarczają do zaspoko 
jenia jej duchowych potrzeb. Również starają się 
ci panowie rozszerzyć błędne mniemanie, jakoby 
pomiędzy zapatrywaniami ludzi czynu, których na- 
zywaią narodowem Stronnictwem, a życzeniami 
ludności polskiej istniała różnica. 

Niemieccy posłowie ze Śląska powołują się 
na układy, jakie w ostatniej sesyi odbywały się 
pomiędzy niemieckimi a polskimi posłami sejmo 
wymi. Układy takie odbywały się rzeczywiście. 
Jak daleko sięgała gotowość Niemców do u 
znania praw narodowości polskiej, tego powiedzieć 
nie możemy, bo układy te otoczono tajemnicą 
To jeduak pewna, że rokowania nie doprowadzi- 
ły do porozumienia, a to wyłącznie wskutek 
warunków, jakie stawiali Niemcy, a których 
Polacy żadną miarą spełnić nie mogli. Komu- 
nikat stanowczo sprzeciwia się wszelkim żąda- 
niom, któreby naruszały, a nawet tylko zagrażały 
stanowi posiadania Niemców na Sląsku, co 
przez ów stan posiadania rozumieć należy, to 
wiemy doskonale i dlatego obawiamy się, że ci 
| panowie opra sję każdemu, choćby najskromniej- 


|szemu żądaniu. Jeżeli jednak koalicya nie ma 
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być czczem słowem, to polegać powinna na wza- 
jemnych ustępstwach, a nie ciągłych ustępstwach 
jednej strony, którą ma być zawsze Koło pol- 
skie. 

Równocześnie z powyższym komunikatem po- 
słów niemieckich ze Sląska donoszą dzienniki 
niemieckie, że Koło polskie omawiało tę sprawę 
Według informacyj tych dzieników Koło polskie 
stwierdziło, że żaden z mowców nie podnosił w 
Kole potrzeby utworzenia granicy językowej na 
Śląsku i podnoszono tylko potrzebę akcji, ce- 
lem uzyskania szkół polskich. Posłowie Šoko- 
łowski i Lewicki mieli przytem wyraźnie 
żądać, aby Koło polskia porozumiało się z nie- 
mieckimi posłami ze Sląska eo do pewnych 
ustępstw na rzecz ludności polskiej na Śląsku. 
O samoistnej akeyi Koła nie było ze względu na 
koa'icyę żadnej mowy. Wreszcie Koło uchwaliło 
nie prostować doniesień pewnego śląskiego dzien- 
nika (Silesii) o obradach Koła. Wiadomość ta, 
podana przez dzienniki wiedeńskie, nie zgadza 
się wcale z naszemi informacyami i brzmi jakby 
cofanie się. Mus my zatem wyczekiwać bardziej 
wiarogodnych wiadomości. 


W sprawie wyboru posła do Rady państwa 
z okręgu większej własności Wieliezka-Bochnia- 
Brzesko otrzymujemy następujące pismo : 

Liczne grono obywateli z trzech powiatów, 
wybierających w dniu 4 maja b. r. posła do 
ady państwa z kuryi większej własności okręgu 
Wieliczka-Bochnia-Brzesko, zebrawszy się w dniu 
dzisiejszym, postanowiło jednomyślnie popierać 
kandydaturę p. Zdzisława Włodka, prezesa 
Rady powiatowej bocheńskiej. 

Bochnia, 27 kwietnia 1894 r. 

Władysław Elterlein, Karol Bondi, Leonard 
Stefan Rogoyski, Stefan Kałuski, Rudolf Feil, 
Zygmunt Ruebenbauer, Alfons Mleniecki, dr. 
Szczęsny Uświecimski, Wojciech Chrzanowski, 
Franciszek Ruebenbauer, Ks. Andrzej Sękowski, 
Kasimierz Denker, Tytus Meysner, Kasimiers 
Baltagiński, dr. Ferdynand Zakrzewski, Bole- 
sław Włodek, Juliuse kr. Dębicki, Konstanty 
Chrzanowski, Karol Herliceka, Jan Göte. Ka- 
rol Sękowski, Artur Lasko. 


Z komisyi walutowej. 


Wczoraj przed południem komisya walutowa 
Rady państwa odbyła posiedzenie, na którem 
omawiano przedewszystkiem projekt statutu Ban- 
ku austro-węgierskiego w sprawie przedłużenia 
przywilejów banku. Treść lego projektu podaliś- 
my w 88 nr. N. Ref. Przewodniczący komisyi 
Abrahamowicz na wstępie posielzen'a wyraził 
żal, że się znalazł w komisyi członek, który 
sprawozdanie komisyi walutowej, tylko członkom 
komisyi w zaufaniu rozdane, wydał” do użytku i 
publikowania jednemu z dzienników wiedeńskich 
(N. Fr. Prese) Przemawiało następnie kilku 
posłów, zgodnie wyrażając zdziwienie, jak mógł 
bank podobny projekt rządowi przedłożyć. Mini- 
ster skarbu Plener oświadczył, że rząd nie jest 
w możności w żadnym razie projektu bankowego 
przyjąć, a w szczególności finansowych warunków 
przedłużenia przywilejów banku. 

Dla rządu propozycye banku są prawdziwie 
przykrą niespodzianką i ze stanowiska, jakie wo- 
bec projektu bankowego zajął, nie ustąpi. Mini- 
ster wyraził mniemanie, że może w przeciągu 
lata nowy projekt będzie przedłożony, sprawa ta 
jednak wcale nie przeszkadza rządowi w prze- 
prowadzeniu programu jaki sobie wytknął. 

„Przechodząc do innych spraw oświadczył mi- 
nister, że wypuszczanie not jednoreńskowych zo- 
stało zupełnie wstrzymane, a natomiast bije się 
srebrne korony i dotąd już przeszło za 4 milio- 
ny not jednoreńskowych, które ściągnięto, pu- 
szczono w obieg korony. Co się tyczy przyszłego 
stosunku monarchii do banku austro-węgierskiegy, 
to rząd musi zastrzedz sobie stanowczy wpływ. 
Gdyby do porozumienia nie przyszło, rząd posta- 
ra się o nowy bank. 

Wartość projektu bankowego skreślił dosadnie 
poseł Rutowski, sądząc, że wystarczyłoby dla 
banku, gdyby się dowiedział, że komisya nad tą 
caig sprawą przeszła do porządku dziennegy. 

Obiady odroczono do środy. 


Z Niemiec. 

W Izbie panów sejmu pruskiego na porządku 
dzienuym narad jest budżet, uchwalony już w Iz- 
bie poselskiej. Niezadowolenie z traktatów han- 
diowych, zawartych z Rumunią i z Rosyą; oba- 
wa większej deprecyacyi zboż1 niemieckiego skut- 
kiem ułatwionego napływu zboża rosyjskiego ode- 
zwaly się teraz także w Izbie panów przez usta 
hr. Mirbacha, Zarzucał on rządowi Rzeszy nie- 
mieckiej brak opieki nad rolnictwem. W obronie 
tego rządu, a szczególnie kanelerza, wystąpił pre- 
zes ministerstwa pruskiego hr. Bulenburg, wyka- 
zując, że błędem jest pomawiać kanclerza o obo- 
jętność lub pawet o niechęć dla rolnictwa. Do 
tego niema żadnej podstawy, kanclerz bowiem w 
wywodach swoich w parlamencie zaznaczył tylko, 
że użycie bezpośrednich środków dla podniesie- 
nia rolnietwa, jak melioracye, nie należy do Rze- 
szy, lez do poszczególnych krajów. 

Inuy zarzut, jakoby Prusy w Radzie związko- 
wej nie wywierały wpływu należytego, odparł 
hr. Kulenburg uwagą, że reprezentenci państw 
w skład Rzeszy wchodzących działają zawsze 
tylko na podstawie instrukeyj, przeto na osobie 
takiego reprezentanta nie wele zależy. Dotąd 
Prusy w Radzie związkowej nigdy nie doznały 
pokrzy wdzenia. 

Zresztą miejscem napaści na rząd Rzeszy jest 
parlament, a nie Sejm pruski. 

Wywody i wyjaśnienia hr. Kulenburga uzupeł- 
nił minister komunikacyi Thielen wykazując mię- 
dzy innemi, że obawy o zasypanie Niemiec zbo- 
żem rosyjskiem wcale się nie spełniły, przytem 
wyraził przekonanie, że i w przyszłości obawy 
te wcale się nie sprawdzą. 

Czy powyższe wyjaśnienia uspokoiły niezado- 
wolouych ziemian pruskich, to rzecz wątpliwa, a 
jeszcze więcej wątpliwem co do swej wartości 
jest zapewnianie, iż napływ zboża rosyjskiego nie 
wpłynie na zniżenie ceny zboża w Niemczech. 


Proces Emila Henry'ego. 

W piątek około południa rozpoczął się przed 
sądem przysięgłych w Paryżu proces anarchisty 
Emila Henry'ego, sprawcy zmachu w hotelu 
„Terminus“ , jakoteż wybuchu w  komisaryacie 
przy ulicy Bons-EHnfants. Treść aktu oskarżenia 
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podaliśmy już według dzienników francuskich. 


prokuratora. 


liczby osób. (Poruszenic) Jeżeli strzelał kil- 


obronie własnego życia. 


a dwadzieścia osób zostało rannych. 


by i podał szczegóły, odnoszące się do wybuchu 
w komisaryacie przy ulicy Bons- Enfants, nie 
chciał tylko powiedzieć, skad wziął dynamit i 
skąd miał na to.środki pieniężne. Bierze on ca 
całą odpowiedzialność na siebie i stanowczo u- 


kładając bombę w lokalu Towarzystwa kopalń w 
święceń”. 


czas kiedy policya straciła go z oczów. 


obchodzi. Wiem, że skazany zostanę na Śmierć, 
i niczego nie potrzebuję się obawiać; biorę 0d 
powiedzialność na siebie; czynów moich się nie 
wstydzę, raczej dumny z nich jestem i szczęśliwy 
się czuję z tego, co zrobiłem“. 


zostały przerwane. 


nego dnia. 


Z Petersburga. 


downictwa w Rosyi. 


„Niejednokrotnie nasuwa się potrzeba zmian 
w ustawach sądowych—pisze organ rządowy.— 
Poprawki i uzupełnienia zmieniły radykalnie ustrój 
sądowy i wytworzyły szereg niejednolitych urzą- 


dzeń sądowych, co wywołało nadmierną różno- 


zyi. Stosowanie zaś reorganizacyi sądowej w pra- 


częściowych zmian do systemu, zmierzającego do 
poprawy sądowniczych urządzeń i nadania im 
jednolitej organizacyi. Zadanie to można prze- 
prowadzić jedynie na podstawie zupełnej rewi- 
zyi ustaw sądowych, i to według ogólnego pla- 
nu i wytycznych zasad z zastrzeżeniem zacho- 
wania tego, eo istotnie jest pożytecznem, a usu- 
nięcia tego wszystkiego, co w praktyce okazało 
się nieuzasadnionem. Na wniosek ministra spra- 
wiedliwości postanowiono utworzyć przy minister- 


gd. 2 R _ M 


im 


opracowania reformy sądownictwa pod przewod- 


A. A 


| nistra sprawiedliwości, senatorów, dyrektorów 
. departamentów ministerstwa sprawiedliwości, nad- 
prokuratorów, dwóch członków Rady, przedsta- 


misyi niektórzy wibitniejsi prawnicy i praktyczni 
znawcy sądownictwa rosyjskiego“. 


"Rt ŘÁD .R."__ 


słość, uznając potrzebę reformy wobec niezaprze- 


czonego faktu, że reforma sądownietwa dokonana 


w 1864 roku, jako opierająca się przeważnie na 
zapożyczeniach z prawodawstw zagranicznych, 
nie we wszystkiem odpowiada potrzebom i oby- 
czajom rosyjskim. 


AKI TĄ 


do tego, w jakim duchu ma być przeprowadzona re- 
forma, ale obawiać się należy, ezy liberalne sto- 
sunkowo urządzenia sądowe Aleksandra II nie 
zostaną spaczone i w reakcyjnym duchu zmienio 


ne. W łonie komisyi oczywiście ścierać się będą 
rozmaite opinie; jaka przeważy, dzisiaj o tem 


nie jeszcze powiedzieć się nie da. W każdym ra 


'zie przeprowadzenie reformy jest dziełem bardzo 
| jeszcze oddalonem i prace komisyi, jak zwykle 


_ bywa, przeciągną się zapewne na lata całe. 


Ze Stanów Zjednoczonych. Armia Cozey'a. 


Pokazuje się, że armia robotnicza Coxey'a 
topnieje w miarę tego, jak zbliża się do celu 
swej wędrówki. Wedle obliczeń dzienników ame- 
rykańskich w Marylandzie jest oddział Coxey'a 


z 250, w Jowa z 1200 ludzi złożony, zaś w 


Massachusetts przychwycono jeden oddział tej 


„armii* z 58 ludzi złożony i internowano go.. 


w domu ubogich. Ostatecznie cała ta armia nie 


liczy podobno więcej nad 6500 ludzi, nawpół 
nagich, wyniszezonych pochodami i głodem. Rząd 
w Waszyngtonie ma ich traktować, jako najzwy- 
klejszych włóczęgów. W rzeczywistości też w ar- 
mii Coxey'a w miarę posuwania się pochodu co- 
raz mniej widać robotników, a coraz więcej włó- 
częgów, którzy nie chcą przyjąć żadnej roboty, 
(pomimo że farmerzy im ją ofiarują.  Pracowici 
robotnicy, po drodze znalazłszy zarobek, odłączy- 
li się od armii Ooxey'a. Jest także uzasadnione 
podejrzenie, że Coxey i paru jego doradców 
robią dobre interesa na armii, odbierając w Jej 
imienin pieniądze i żywność od mieszkańców o 
kolie, przez które przechodzą, podczas gdy „Żoł- 
nierze* armii żywieni są jak najgorzej. 

Telegram z Nowego Jorku pod datą 26 
b. m. donosi, że silny oddział armii Coxey'a, któ- 
ry w Buite opanował pociąg kolei żelaznej, za- 
raz następnego dnia doznał porażki ze strony 
siły zbrojnej, Przyszło do zaciętej walki. Milicya 
została zrazu wyparta; dowódca robotników od- 
niósł ciężkie rany. Zwycięstwo to jednak było 
| chwiłowe, gdyż już następnego dnia, otoczeni przez 
250 żołnierzy, poddać się musieli Ooxeiści i wszys- 
cy zostali uwięzieni. 

Armia Qvxey'a przestaje w ogóle być postra- 
chem, — natomiast więcej poważnych obaw 


Oskarżony podczas czytania aktu oskarżenia za- 
chował zupełny spokój i słnchał uważnie słów 


Na zapytanie przewodniczącego Henry opo- 
wiedział dokładnie, w jaki sposób wykonał za- 
mach, przyczem nadmienił, że wsiępował do roz- 
maitych kawiarni, szukając takiej, gdzieby mógł 
znaleźć jak najwięcej ludzi, chciał bowiem 
spowodować śmierć jak największej 


kakrotnie do swych prześladowców, czynił to w 


Przewodniczący stwierdza, że wybuch w hote- 
lu „Terminus* spowodował śmierć jednej osoby, 


Następnie oskarżony na zapytanie przewodni- 
czącego opisał dokładnie konstrukcyę swej bom- 


trzymuje, że nie miał żadnych wspólników. Pod- 


(armeaux, Henry miał ua ceiu „pokazać ro- 
botnikom, że anarchiści tylko zdolui są do po- 


Oskarżony nie chciał odpowiadać na pytania, 
eo robił w roku 1898 i gdzie przebywał wów- 


„Zycie moje — mówił Henry — nie was nie 


od- 


Po przesłuchaniu oskarżonego obrady sądowe 
Stanowcza 1 energiczna po- 
stawa Henry'ego zrobiła silne wrażenie na słu- 
chaczach. Dalszy ciąg obrad odłożono do następ- 


Rządowy komunikat, zamieszczony w Prawit. 
Wiestniku, zapowiada systematyczną reformę są- 


rodność i komplikacyę, zwłaszcza co do kompe- 
iencyi zaskarżąnia wyroków i ostatecznej decy- 


ktyce zdradzało tu i owdzie szereg niedokładno- 
ści i braków, sprzeciwiających się dążeniom pra- 
wodawcy. Obecnie uznano potrzebę przejścia od 


stwie sprawiedliwości osobną komisyę dla 


nietwem ministra i z udziałem: pomocnika mi- 


wicieli ministerstwa spraw wewnętrznych i skar- 
bu oraz Banku państwa. Oprócz tego według 
uznania ministerstwa zaproszeni zostaną do ko- 


Prasa rosyjska, w szczególności zaś Nowoje 
Wremia nadaje tej zapowiedzi niemałą donio- 


Komunikat rządowy nie daje żadnej wskazówki co 


NOWA REFORMA. 


sto wydział budowlany, zwiedza budowłe w ciągu 


wzbudza bezrobocie rcbotników górniczych, zwięk- ał | 
roku dźwignięte, bada, czy i o ile nie ucierpiały od 


szające się z każdym dniem. da, 
zeszłorocznej Błoty 1 zimy, wydaje stosowne rozpo- 

i i 4 : - . D 

AJ. rządzenia. Dokonane już przeniesienia biur dyrekcyi 

Powszechna wystawa krajowa |*; wzgórze wystawowe (willa Padewskich) wpłynie 


też nie mało na przyspieszenie akeyi. 
(Komunikaty biura wystawy). W dẸ:iu wczorajszym rozebrano starą bramę od 


parku gstryjskiego i zabiraao się do budowy nowej, 
wedle planu p Zachariewicza (syna). Brama główna 
p. Gorgolewskiego zbliża się ku końcowi. Tarasa 
przed pałacem sztuki, wiodąca do parku, zapowiada 
się efektownie, i 

Pawilon amerykański wyrósł po amerykańsku, 
jak z pod ziemi. Pp. Piotrowicz i Szuman zaawan 
sowali już z imponującą budowlą manzoleum Ma 
tejki Teraz przyjdzie kolej na p. Lewińskiego, który 
zapełnić ma żelazną konstrukcyę ścianami. Precyzya 
w wykończeniu szczegółów pawilonu arcyksięcia 
Albrechta obudza zdziwienie. Trzecia cieplarnia goto- 


sprzedaje księgarnia Krzyżanowskiego w Rynku. 


Ważna kwestya ułatwienia pobytu przyjeżdżają 
cym na wystawę do Lwowa była od dłuższego CZA- 
su przedmiotem poważnych narad dyrekcyi. Dobry 
gospodarz winien dbać o to, ażeby zxpewnić przy 
bywającym do domu jego jak największą sumę wy” 
gód i przyjemności. Dyrekcya wystawy, oprócz tych 
pobudek czysto etycznych, musiała też mieć na oku 
doniosłe względy materyalne, drożyzna bowiem i 
brak należytego pomieszczenia mogłyby z łatwo- 
ścią skrzywić Świetnie zapowiadające Się przedsię- 


majówce, urozmaiconej tańcami, wezmą również ko- 
biety. 
W panoramie w Rynku na linii A-B obecnie wi- 


polsk e z Nancy, Obrazy oddane są wiernie, szcze- 
góinie widoki Weneoyi wypadły wspaniale. 

Nowa ulica. Jak dzienniki doniosły, Bekcya eko- 
nomiezna Rady miejskiej zgodziła się na przeprowa- 
dzenie od ulicy Karmelickiej nowej ulicy przez grun- 
ta p. J. Fischera „w zasadzie“, to znaczy, iż je- 


NO ieszkań — zadanie pierwszorzędnej | Wa ; pierwsza z nich, znana już dobrze zwiedzającej | szcze o jej kierunku ostatecznej nie powzięła decy- 
w APE o dojść do porozumienia z wła- | publiczności, znalazła nabywcę w osobie hr. Bade-|zyi. Czas więc jeszcze przypomnieć to, że jedynie 
agi — nie mogą niego. W robotach ogrodowych zauważyć się daje| racyonalnym kierunkiem jest przeprowadzenie tej u- 


ścicielami hotelów, dyrekcya rozwiązała nasuwająca 
się trudności śmiało a nader pomysłowo. Oto wyna- 
jęła na własną rękę pięć oddzielnych domów i prze- 
kształca je na czas zjazdu w wykwintne hotele. 
Pomieszcza one 300 osób. gwarancyą zaś odpowie- 
dniego ich urządzenia jest współdziałanie właścicie- 
la „Grand hotelu* krakowskiego. p. Chronowskiego, 
który zajął się osobliwie adaptacyą hoteli wystawo- 
wych w najdrobniejszych nawet szczegółach w dai- 
szym ciągu kwatórunkowej akcji za pośrednictwem 
publicznych ogłoszeń uzyskano oferty na tysiące 
pokoi pr watnych, które komisya pomieszkaniowa 
oglądnęła, oceniła i jako kwalifikujące się do zaję: 
cia zapisała. Obok możliwego komfortu miano nie- 
ustannie taniość na względzie — słowem rzecz cała 
pomyślnie załatwioną została i jest już pewna na 
dzieja, iż nikt z gości na niedostatek pomieszkania, 
na niewygody, drożyznę lub wyzysk użalać się nie 
będzie. , 

Restauracyj na placu wystawy będzie cztery. Naj- 
popularniejszą. najlepszą i najbardziej wziętą będzie, 
o ile przewidzieć można — pierwszorzędna „restaura- 
cya polska“ Baczyńskiego, utrzymującego znaną re- 
stauracyę, połączoną ze sklepem korzennym przy 
ulicy Akademickiej. Restauracya ta mieścić się bę: 
dzie w osobnym pawilonie i urządzoną będzie Z 
komfortem. P. Baczyński poczynił już olbrzymie 
przygotowania i sprowadził całe urządzenie do tej 
restauracyi, przeznaczonej na 2.000 osób. gia: 
będzie polską, zdrową, a ceny takie, jakie obecnie 
w restauracyach lwowskich są praktykowane. Wy- 
dawane też będą obiady warszawskie (couvert). 
P. Baczyński porobił już kontrakty z dostawcami 
artykułów spożywczych na cały sezon wystawowy. 
W restauracyi jego czynnych będzie 10 RL ES 
personal złożony z 72 osób. Usługiwać będzie 24 
dziewcząt w strojach narodowo-ludowych i 12 paa 
tniczych. Dla służby przeznaczył 3 premie, a w. 
150, 100 i 50 złr. Jest to myśl bardzo szczęśliwa 
i wywoła niezawodnie emulacyę pomiędzy służbą. 
Wina znaczne zapasy sprowadził już p. Baczyński, 
a piwo sprzedawać będzie z akcyjnego browaru w 
Pilznia. 

Na czele cukierni i kawiarni wymieaić musimy 
słynną firmę cukierniczą p. Szolea z Przemyśla, po 
za tem zaś idzie cały szereg lóż gastronomiezno-pi 
wnych, które wszelkie wymagania zaspokoić winny. 

Dążeniem głównej dyrekcyi było w tej mierze, 
iżby ceny potraw na wystawie nie przewyższały cen 
w mieście, lecz stały się dla wszystkich dostępne. 


licy odpowiednio do wylotu ulicy Batsrego, wzdłuż 
ścieżki prowadzącej do realności p. Wańkowicza. 
Tym jedynie sposobem może się stać zadosyć wy- 
maganiom miasta, pragnącego mieć regularne ulice, 
ale zarazem także i dobrze zrozumianemu interesowi 
właściciela, który chce swoje grunta rozparcelować. 
Przez przeprowadzenie ulicy skośnej, jak podobno 
jest projekt, z gruntów tych porobiłyby się także 
parcele w kształcie skośnych, nieregularnych czwo- 
roboków, podczas gdy ulica prosto w wskazanym 
powyżej kierunku poprowadzona otworzyłaby par- 
cele regnlarne w kształcie kwadratów i prostokątów, 
tj. takie place, jakie pod budowlę są najodpowie- 
dniejsze i najpożądańsze. Należy mieć nadzieję, iż 
przewodniczący seknyi ekonomicznej p. dyr. Rotter, 
który w swoim czasie wykazywał wielkie zaniedba- 
nie w Krakowie pod względem konfiguracyi nowych 
ulic, zdoła wykazać urzędowi budownietwa i w tym 
wypadku niezbędną potrzebę przeprowadzenia ulicy 
nowej tak, aby ona była przedłnżeniem w linii pro» 
stej uliey Batorego. W tea sposób zyska wiele cała 
dzielnica i uszanowaną będzie słuszna zasada dbało- 
ści o wygodę publiczną i piękny wygląd miasta. 

Prezenta. Namiestnictwo nadało prezentę na o- 
próżnione łac. probostwo regiae collationis w Za- 
bierzowie ks. Franciszkowi Krupnikowi, koadjutoro- 
wi w Kossocicach. 

Zjazd do kopalń w Wieliczce. Dnia 13 i 14 
maja br. tj, w oba dni Zielonych Swiąt, urządzonem 
będzie zwiedzenie sławnych w eałym świecie kopalń 
wielickich, z którego ozysty dochód przeznacza się 
dla ubogich Towarzystwa św. Wincentege á Paulo. 
Kopalnia będzie rzęsiście oświetloną , a nadto uroz- 
maicą pobyt pnbliczności ognie sztuczne i jazda pie- 
kielna. - 

W jednym dniu tylko 400 osób w dwóch oddzia- 
łach po 200 osób kopalnię zwiedzić może. Bilety w 
księgarni Krzyżanowskiego, rynek, linia A—B, w 
restauracyi i kawiarni Piotra Porzyckiego, rynek, 
L 17, I piętro w Krakowie, oraz w Wieliczce przy 
kasie nabyć można. Cena biletu dla jednej osoby 2 
złr. 50 et, ze zjazdem i wyjazdem machina parową 
2 złr. 80 ct. 

Pociąg osobowy odchodzi z Krakowa do Wieliczki 
o godzinie 12 w południe, a z Wieliczki do Krako- 
o godzinie 6 m. 10 wieczorem Omnibus odchodzi 
x Wieliczki o godz. 6, 8 i 10 wieczorem. 

Arcyks. Rainer udzielił dla pogorzelców m. My- 
ślenie kwotę 500 złr. 

Oświęcim, 25 kwietnia (Kor. N. Reformy). Dzi- 
siaj zrana o godz. 75/, wybuchł tn gwałtowny po 
żar w handlu nafty Józefa Kohna. W jednej sekun- 
dzie stanął cały sklep, 8 z nim wszystkie towary 
w płomieniach. Krzyk przerażenia i trwogi, zamiast 
skupić, rozprószył wszystkich tamtędy przechodzą- 
cych. Zamiast biedz na ratunek, wszystko uciekało. 
Jeden tylko tutejszy wachmistrz żandarmeryi p. Pi- 
tułej nie stracił przytomności. Skoczył on do bu- 
ohającego płomieniem sklepu, wynosząc po chwilce 
płonącego ogniem izraelitę. Niepospolita odwaga ra- 
tującego, połączona z prawdziwą brawurą żołnier- 
ską, uratowała życie nieostroźnemu żydowi. Niedość 
na tem Poparzeny, w spalonem ubraniu, nie ustą 
pił p. Pitułej, ale z całem zaparciem jął się dalszej 
akcyi ratunku. W tej chwili już i inni przybiegli 
na pomoc, a połączonym siłom udało się wkrótce 
ogień stłumić. Przybyła na miejsce straż ogniowa 
z sikawką dokończyła reszty. 

W ten sposób, rzec można, jednemu człowiekowi 
mamy do zawdzięczenia, że wypadek ten nie zamie- 
nił się w ogólne nieszczęście, tembardziej że w na 
przeciw o 5 kroków położonym kościele odprawiało 
się o tym samym czasie uroczyste nabcżeństwo, na 
które się mnóstwo ludzi zeszło, by po skończeniu 
ruszyć z procesyą na cmentarz. Nie potrzebuję tu 
podnosić, jaką katastrofę jedno słowo „gore“ mo- 
głoby w kościele wywołać. 

Nieudałe samobójstwo. Gaseta Przemyska do- 
nosi, iż w tych dniach usiłował Zygmunt Hoszow: 
ski, morderca ks Ardana, odebrać sobie życie. Od 
jednego z więźniów dostał Kozik i nim zadał sobie 
lekkie cięcie w szyję, tudzież w okolicy tętnicy na 
ręce lewej dosyć głębokie cięcie. Ponieważ Zygmunt 
Hoszowski nie siedzi sam w celi, tylko miał towa- 
rzysza, spostrzeżono rychło rany i przywołano leka- 
rza, Rany są lekkie i nie zagrażają zdrowiu. Aby 
się coś podobnego nie powtórzyło, pilnuje Hoszow- 
skiego dozorca. Przypuszczają, że zamach samobój- 
czy miał na celu przeniesienie Hoszowskiego do szpi- 
tala więziennego, skąd łatwiej uciee, niż z więzienia. 

Kasa oszczędności m. Nowego Sącza komuni. 
kuje nam, iż ma ulokowane na zgorzałych 20 real- 
nościach 88.574 złr. w kapitale, gdy atoli sama 
asekuracya pokrywa tę kwotę kwotą ubezpieczoną 
77.223 złr.„ nie licząc placów i pozostałych po spa 
leniu części realności, przeto bezpieczeństwo w kasie 
tej jest najzupełniej zachowane na podstawie umo- 
wy, zawartej £ Tow. wzaj. ubezpieczeń w Krakowie 
Nowy Sącz, 26 kwietnia 1894 Karol Gutkowski, 
przewodniczący dy:ekcyi. Juliusz Łempicki, ck. ko- 
misarz powiatowy, jako komisarz kasowy. 

Katastrofa w Tebach. Z Ateu piszą pod dn. 21 
kwietnia: „Po straszliwej katastrofie w Zante, która 
dwukrotnie zniszczyło trzęsienie ziemi, przyszła ko- 
lej na całą Grecyę, zwłaszcza zaś na Teby (po no- 
wogrecku Thiva) Dziś zrana prawa strona miasta 
legła w gruzach od kilkakrotnie powtórzonego trzę 
mienia ziemi, Teby, lub jeżeli wolicie Thiva, jest o- 
beenie miasteczkiem z 5000 ludneści, rezydencyą 
biskupa punktem środkowym okolicy, bogatej w win- 
nice. W ostatnich latach miasteczko podnosiło się 
zwolna i powracało do dobrobytu, dzięki licznym 
cudzoziemcom, którzy je zwiedzać zaczęli P:ócz tego 
trzęsienie ziemi sprawiło znaczne spustoszenia w Sa- 
lonikach, w Trypolidzie, w Volo, najgłośniejszym 


korzystny postęp. 

Gmach przemysłowy jest starannie wewnątrz po- 
rządkowany. Annex jego sięga dachu. Wielu wystaw- 
ców nadsyła tu gabloty i witryny 

Ornamentacye pawilonów: krzeszowiekiego hr. Po- 
tockiego i p. Goetza z Ukocimia, zarysowują się na- 
der szczęśliwie. Powstała cukiernia p. Zimmera. Dach 
restauracyi „00“ zwanej już pod blachą. 

Roboty około zabudowania potoków górskich za- 
trzymują każdego przechodnia. Malowniczo poczyna 
przedstawiać się akwaryum. Ronda szkółek leśnych 
prawie na ukończeniu. Nieopodal wytyczono trasę 
dla kolei drutowej która w powietrzu przeniesie 
zwiedzających z tej strony wystawy do parku stryj- 
skiego na pole etnograficzne, 

Ta dwór szlachecki jaśnieje już z daleka. Liczbę 
budowli włościańskich powiększą chata krakowska i 
mazurska W tej ostatniej zamieszka zdun, który 
proceder swój prowadzić będzie podczas wystawy. 

Trudna budowla boiska dla „Sokołów* spoczęła 
w doświadczonych rękach p Millera, który prowa- 
dzi ją z uznania godną energią, 

Pomimo zamknięcia terminu zgłoszeń płyną one 
jeszcze obficie, co dyrekcyę przyprawia o kłopot nie 
mały, potrzeba wciąż „rozszerzać dom ku ściany“. 

Ostatnim posiedzeniom dyrekcyi i wydziału budo 
wlanego przewodniczył prezes wystawy ks. Sapieha. 


W dziale starożytnym wystawy krajowej, który, 
sądząc z zgłoszeń i przyrzeczeń, zapowiada się bo- 
gato i świetnie, rozpoczęły się już prace około in- 
stalacyi. Dyrekcya wystawy zwraca się tedy z naj- 
usilniejszą prośbą do wszystkich osób, które albo 
już zgłosiły zabytki, albo bez uprzedniego zgłosze- 
nia jeszcze teraz gotowe są powierzyć starożytne 
przedmioty swego posiadania ne czas wystawy, aby 
raczyły wysyłać je jak najspieszniej, ile możności 
bezwłocznie, a to dla ułatwienia wielce żmudnej 
pracy rozmieszczenia i katalogowania okazów. Na- 
wet cudzoziemcy, posiadający zabytki historyczne 
polskie, nadesłali je już do Lwowa, tembardziej 
więc spodziewać się należy, że przedmioty zgłoszo- 
ne w kraju i przez swoich nadejdą wcześnie na 
plac wystawy. Biuro wystawy starożytnej jest już 
otwarte w pałacu sztuki i czynne jest codziennie, z 
wyjątkiem świąt i niedziel, od godziny 9 do 12 w 
południe tak, że ci wszyscy, którzy wolą oddać za- 
bytki osobiście, mogą je w tych godzinach wręczać 
upoważnionym do odbioru i kwitowania fuūkoyona- 
ryuszom biura. 


E"romilxa. 


Kraków, 28 kwietnia. 


Obchód narodowy w Krakowie w 103 rocznicę 
uchwalenia wiekopomnej konstytucyi 3-go maja od- 
będzie się w środę dnia 2 maja w gali strzeleckiej, 
Początek o godz. 7/4 wieczorem. Wstęp na uroczy- 
stość tylko za zaproszeniami. 

Dla Tow. „Szkoły ludowej“ nadesłał dr. Juliusz 
Bandrowski kwotę 2 złr. 7 ct, zebraną centami za 
używanie wstrętnych germanizmów, takich n. p. jak 
„sztreka”, „glane“, „szajba”, „banhot*, „frajda“ itd 

Bartłomiej Cholewa złożył 3 złr., otrzymane ty- 
tułem znaleźnego. 

Odczyt p. Michała Bałuckiego na dochód Tow. 
„Szkoły ludowej* odbędzie się w poniedziałek o go- 
dzinie 5 po południu w sali Rady miejskiej, 

Program posiedzenia publicznego Akademii u- 
miojętności w Krakowie, mającego się odbyć w so- 
botę dnia 5 maja br. o godzinie 12 w południe w 
gmachu Akademii, jest następujący: 1) Zagajenie 
posiedzenia przez zastępcę protektora JE. dra Julia- 
na Dunajewskiego. 2) Przemówienie prezesa Akade- 
mii dra St. hr. Tarnowskiego. 3) Sprawozdanie se- 
kretarza generalnego z czynności Akademii w roku 
ubiegłym i ogłoszenie nazwisk nowych członków. 
4) Odczyt prof dra Bolesława Ulanowskieg p. t 
„Wieś polska pod względem prawnym od XVI do 
XVIII wieku*. 5) Ogłoszenie nagród i konkursów 
Z uderzeniem godziny 12 sala będzie zamknięta. 

Bilety wydawać będzie kancelarya Akademii we 
wtorek i w środę, dnia 1 i 2 maja, od godziny 11 
do 1; ze względu na szczupłość sali i małą ilość 
miejsc numerowanych, osoby, Życzące sobie być na 
posiedzeniu, zechcą zawczasu zgłaszać się po bilety. 
Dla członków komisyi zarezerwowane są bilety do 
godziny 12 w środę, 2 maja. 

Z teatru. W przyszły czwartek odbędzie sią be- 
nefis głównego reżysera naszej sceny p. Józefa Ko- 
tarbińskiego. W dniu tym ukaże się po raz pierw- 
szy głcśna baśń dramatyczna L. Fuldy p. t. „Ta- 
lizman*. Sztuka ta, której treść zewnętreną stanowi 
temat wzięty z baśni wschodniej z „Tysiąca i je- 
dnej nocy“, jest właściwie satyrą na stosunki so- 
cyalno-polityczne w Berlinie. „Talizman“ grywany 
jest obecnie z wielkiem powvdzeniem w Wiedniu 
Berlinie, a nawet przełoż ny na język angielski w 
Anglii i Ameryce. „Talizman* otrzyma nowe deko- 
racye i kostyumy, 

We wtorek: „Jak myślicie ?* Kazimierza Zalew- 
skiego. 

Program koncertu p. Stanisławy Heumann i p 
Felicyana Szopskiego w sali hotelu Saskiego dnia 5 
maja, ze współudziałem p. kapelmistrza Hocka, or- 
kiestry 13 pułku i prof. Stingla, jest następujący : 
1. Mendelssohn: Koncert d mol z tow. orkiestty (p. 
Szopski). 2. Verdi: Scena i arya z op. „Traviata“ 
(p. Heumann). 3. Schumann: Novelletta, Schubert : 
Menuet (p. Szopski). 4. Żeleński: „Niepodobieństwo*, 
Chopin: Mazurek (p. Heumann). 5. Paderawski: „Le- 
genda“, Chopin: Scherzo h-mol (p. Szopski). 6. Mo- 


Wystawę krajową otworzy, jak się z najpewniej- 
szego dowiadujemy źródła, arcyksiążę Karol Ludwik. 
Nie wykluczony jest również przyjazd małżonki ar- 
eyksięcia. „ań | 

Prezydent kolei państwowych dr. Biliński zamie- 
rza poczynić, jak nas zapewniano, daleko idące ulgi 
dla młodzieży szkolnej, wybierającej się gremialnie 
na wystawę. . 

Biuro dyrekoyi wystawy rozpoczęło już wydawa- 
nie kart abonamentowych (permanentek). Karta na 
cały 0268 wystawy, Z wyjątkiem uroczystości otwar 
cia, kosztuje 16 złr; takaż karta dla urzęduików 
twowych, krajowych, miejskich, kolejowych i 
urzędników tych instytucyj, które znaczniejsze kwo- 
ty złożyły na cele wystawy, 12 złr. Każda karta 
musi być zaopatrzoną w fotografię posiadacza. 

Trzecią cieplarnię żelaznej konstrukcyi rozpoczęła 
w tych dniach stawiać firma Schotta. Na miejscu, | 
przeznaozonem dla ogrodnietwa, sadzone już są róże 

kopi „ Klimowicza. 

ko i w Szczakowej wznosi oddziel- 
ny pawilon na wzgórzu parku, w pobliżu pałacu 
sztuki. 

Wystawa naftowa zyska świetną ozdobę w ozte- 
rech obrazach pędzla p. KYbkowskiego, przedstawia- 
jacych Równo, Wietrzno, Bóbrkę, Lipinki i Potok. 
Obrazy te zamówił dla dekoracyi pawilonu naftowe- 
go p. Klobasea-Zręcki, właściciel największej studni 
z Potoka, nazwisko 78 artysty poręcza, iż wywiąże 
się godnie z powierzonego mu a pięknego zadania, 

Roboty około kolei napowietrznej rozpoczęte Z0- 
stały. Doprowadzeniem do skutku tego przedsiębior- 
stwa, jak niemniej wielu innych, z sani 
wystawy związanych, zajął SI WIO pro Zenn ZONA” 
dlowej p. Piepes. 

Do Lwowa przyby 
wystawoy lub ich zastę 
lem załatwienia ostatnie 
łączonych, 


pańs 


wają w coraz większej liczbie 
pey 2 kraju i zagranicy, Ce- 
h czynności, z wystawą po 


Ruch n stawy potęguja się teraz z ka- 
żdą chwilą. wi s powiększa się stale, 
przybywają z daleka i z bliska Świeże pracowników 
oddziały, T 

Kiedy maruderzy kwapią Się jeszcze około W200- 
szenia zaprojektowanych w ostatnim momencie bu- 
dowli, inni wyposażają już pawilony Swoje urosy- 
stemi szaty, Liczne pociągi kolei wystawowej zwożą 
materyały drzawne i okazy. Parskają parą i dymem 
lokomotywy, odzywzją się ostrzegawcze okrzyki OWU 
tniczych, Na przybyły ładunek rzuca się zastęp 
slużby spedycyjnej i roznosi go po całym placu. Do 
koła brzmi ostra komenda nadzorców, jęczą elektry- 
czne dzwonki na tle akompeniamentu Z huku mło- 
tów, Świstu siekier, zgrzytu pił — słowem, chara- 
kterystyczna symfonia wystawowa nie milknie od 
rana do późnego mroku, ù którym światło elektry- 
czne zapóźnionym ułatwia robotę. pei 

Zdziałano ogrom, ogrom wszakże pozostaje jeszcze 
do zdziałania. Nikt mimo to z olbrzymiej wysta 
wowej falangi nie traci otuchy, iż rzecz cała docze- 
ka się w oznaczonym czasie uwieńczenia. Jeden i 
ten gam silny duch ożywia sztab i podkomendnych. 
Inżynier wystawy hr. Łubieński i jej architekt p, 
Skowron są bezustannie na placu. Obraduje też czę- 


niuszko: Recit. i arva z opery „Halka“. — Bilety 


Majówka „Sokoła“ krakowskiego rozpocznie sze- 
reg wycieczek i zabaw wiosennych, gdyż odbędzie 
się w przyszłą niedzielę dnia 6 maja w zawsze uro- 
czym lesie Bielańskim. W wycieczce wezmą udział 
także oddziały konny i wioślarski Towarzystwa. 
Wymarsz nastąpi o godz. 1 w południe z gmachu 
„Sokoła“ z muzyką „Harmonii*, Liczny udział w 


doki Wenecyi, Kijowa, część Warszawy i pomniki 
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porcie tesaalskim, na wyspie Milo (Melos), w Pa- 
tras, w Negara, w Koryncie, Challidzie, na wyspie 
Kubea itp. W mieście Skanderaga Pallas przeszło 
sto osób zginęło pod gruzami. W prowinoyi Laroua 
w kilkunasiu wioskach nie pozostało kamienia na 
kamieniu. W szkole miejscowej 20 dzieci znalazło 
śmierć pod gruzami budynku s kolnego.* 

Ostatnie wiadomości o katastrofie są następujące : 
Trzęsienie dało się uczuć w całej Grecyi. Punktem 
środkowym zjawisku były Teby, następnie zaś trzę- 
sienie ziemi poczyniło największe spustoszenia: w 
Salonikach, Trypolidzie, Volo, na wyspie Milo, w Pa- 
tras, Megarze, Koryncie, Chalkidzie, Atalancie i La- 
mii. W większości tych miast całe dzielnice ieżą 
w grazach. Domy waliły się jak budki z kart. 
Siraszliwem było trzęsienie w miejscowościach Skan- 
deraga i Palla, gdzie naliczono kilkadziesiąt zabitych. 
Biuro teiegraficzne w Atenach oblężone jest przez 
publiczność, domagającą się wiadomości g miast, 
klęską dotkniętych. Nadchodzące wieści są bardzo 
smutne. W Chalkidzie niema ani jednego domu, w 
którym możnaby bezpiecznie zamieszkać; więźniów 
musiano wyprowadzić z pod zamknięcia, a wielu z 
nich w chwili popłochn zbiegło. W Atałanta ludność 
miasta biwakuje pod gołem niebem; nawet stacyę 
telegraficzną pod gołem niebem urządzogo. W Limni 
i Katopili trzęsienie zburzyło nowo rozpoczęte robo- 
ty portowe, w które włożono ogromne kapitały. 
W Dragana utworzyła się w samym środku miasta 
szeroka szczelina, a jednocześnie z gór okolicznych 
posypały się na domy odłamy głazów i bryły ska- 
liste potężnej wielkości. Jak się okazuje z depesz, 
które nadchodzą wciąż do gabinetu królewskiego, 
najstraszliwsze rozmiary przybrała katastrofa w Lo- 
kridzie, gdzie 9 wiosek znikło z powierzchni ziemi, 
a kilkuset ludzi znalazło Śmierć na miejscu. Depe- 
sza z Malessini donosi, iż liczba ranionych jest nio- 
zliczoną*. W Proskona zawalił się klasztor św. Mar- 
cina, przyczem 20 dzieci zginęło pod gruzami szko- 
ły klasztornej. Na Korfu i Itace również odczuwano 
trzęsienie ziemi. W samych Atenach około godz. 7 
wieczorem odczuto dwa wstrząśnienia, od których 
domy zadrżały. 

Trucicielka Joniaux aresztowana, jak donosiliś- 
my, w Antwerpii, została przesłuchaną i przyznała 
się do zbrodni. Osoby, które wezwał sędzia éled- 
czy, miały bardzo obciążająco zeznawać przeciw Jo- 
niaux'owej. I tak matka pierwszego jej męża, Fabo- 
rowa, staruszka 80 lat licząca, zeznała, iż przy 
śmierci syna nabrała przekonania, iż musiał zostać 
otruty. Późniejsze nader częste wypadki w rodzinie 
Joniaux'ów upewniły ją, iż jest ktoś, ktv popełnia 
zbrodnie. Podejrzenie jej padło na synowę. Joniaux 
miała kuzyna swego, Lionela Ablaya, 6 letniego 
chłopaka, spadkobiercę znacznej fortuny, utopić w 
sadzawce parku swego w Antwerpii. Majątek ten 
przypadł jej następnie. Zeznania aptekarzy są ró- 
wnież mocno obciążające trnoicielkę. Na podstawie 
recept lekarskich wydawali jej znaczne dozy trucizn. 
W październiku 1891 r. zaasekurowałć siostrę awą 
Leonię na 70.000 fr. W dwa miesiące później u- 
marła Leonia, a Joniaux'owej wypłaciło Towarzy- 
stwo asekuracyjae powyższą sumę. Fabrykant Van 
Kerkhove sporządził testament, zapisując cały ma- 
jątek siostrzeńcowi swemu, Joniaux. Później jednak 
nosił się z myślą unieważnienia tego testamentu. 
Powiedzjał o tem w czasie rautu u trucicielki, Za- 
raz tam na miejscu zrobiło mu się niedobrze, a 
w dzień później umarł, W grudniu zeszłego roka 
zaasskurowała Joniaux'owa brata swego Alfreda, 
mieszkającego w Paryżu, na 100.000 fr. Alfred 
przeniósł się wkrótce potem do Antwerpii do domu 
swej siostry i dnia 6 marca b. r, zmarł na „cier- 
pienie serca*. -Trucicielka ma być bardzo przygnę- 
bioną. Jedyną jej prośbą w więzieniu było, aby jej 
dano książkę do modlenia. 

inkwizycya w Rosyi. Gwałcenie sumienia było 
zawsze specyalnością rosyjskich rządów. Rządy je- 
dnak Aleksandra III zdają się ubiegać na tem polu 
o palmę pierwszeństwa. W Kijowie pastwi się obe- 
cnie najnowszy Torkemada, M. Skworcow, delego- 
wany tam wyłącznie do wykorzenienia „sztundy- 
zmu*. Na jego to usilne żądania zacny włościanin 
Sylwester Muż został zamknięty do podziemnej ka- 
źni, podłogę której wysypano niegaszonem wapnem. 
Gdy jednak te ohydne okrucieństwa nie były w 
stanie złamać nieugiętego w swych przekonaniach 
męczennika, oddano go pod sąd, pozbawiono praw 
stanu, wygnano na Kaukaz. Utrzymują powszechnie, 
że dawano mu strawę zaprawianą wapnem. O dru- 
gim męczenniku donosi nam korespondent czernio- 
wieckiej Grazcty Polskiej, co następuje : 

Drożin, młody człowiek, liczący około dwudziestu 
trzech lat, był nauczycielem .jednej z szkół ludo- 
wych w gubernii kurskiej Rzucano na niego po- 
dejrzenia, że należy do „narodowców*, oddano po- 
czątkowo pod nadzór policyjny i zrobiono rawizyę, a 
doszukawszy się w jego pomieszkaniu jakiejś zaka- 
zanej broszurki, osadzono go w więzieniu w Kursku, 
pozbawiając go tem samem posady nauczycielskiej i 
przywileju, nwalniającego od służby wojskowej. Po 
przesiedzeniu całego roku w więieniu w odosobnio- 
nej celi, został wypuszezony i bezzwłocznie odesła- 
ny do służby wojskowej. Opierał on się być żołnie- 
rzem dlatego, że na armii polega ucisk państwowy, 
a gdy wbrew jego szlachetnemu oporowi, zarekruto- 
wano go i kazano złożyć mu przysięgę na wierność 
noaTowi i ojczyźnie*, odmówił temu żądaniu na tej 
podstawie, że „w prawie bożem, włożotem w serve 
każdego człowieka, objawionem słowem i czynem 
Chrystusa i zapisanem w Świętej ewangelii, powie- 
dziano: a ja wam mówię — nie przysięgajcie wca- 
le". Drożina oddano pod sąd wojenny, tymczasem 
zaś więziono go na odwachu głównym w Charkoe« 
wie, gdzie pod surowym nadzorem przesiedział całe 
dwa lata. Wreszcie podług wyroku sądowego wy- 
słano go do batalionu dyscyplinarnego, a Że i tu 
oparł się przeciw złożeniu przysięgi i pełnieniu służ- 
by żołnierskiej, przeto oddano go powtórnie pod sąd, 
który go skazał na dwa lata więzienia i wygnanie 
dożywotne do Syberyi. Nie wiadomo, czy wniesiono 
oficyalnie rekurs przeciw temu wyrokowi, czyli też 
Drożin znowu dopuścił się jakiegoś w tym rodzaju 
„przestępstwa“, jednakowoż sp.awa jego przecho- 
dziła jeszcze dwie instancye, z których jedna pod- 
wyższyła mu karę więzienną do roku 1894; druga 
zaś uznała go za niezdolnego do służby wojskowej. 
To ostatnie postanowienie było zupełnie słuszne, 
gdyż w ciągu dwudziestu dni potem ten nieugięty 
w swem postanowieniu człowiek $i swe zakoń- 
czył w więzieniu w Woronieżu, gdźła właśnie mia- 
no go uznać jako niezdolnego do służby wojsko- 
wej. 

Nauki dla podróżnych. Z powodu nadużyć służ. 
by hotelowej, która nietylko że brutaggie się obcho- 
dzi z podróżnymi, ale jeszcze niemiłosiernie ich eb= 
dziera, humorysta niemiecki, Pötzl, ogłosił nustępu* 
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NOWA REFORMA. 


jące rady: „Podróżny niech się nie zgadza na pierw- 
szy lepszy pokój, który mu numerowy pokazać ra- 
way, przez to zyska opinię gościa kapryśnego, będzie 


lepiej obsłużony, gdyż gościa uprzejmego , ustępują 


cego, lekceważą i za nie mają Wymyślanie, brutal- 
ność wielce się zaleca; dla takiego gościa służba 
jest s uniżoneścią, zadawalnia się lada jakim na- 
piwkiem. Na pokojówkę dzwonić co chwila, aby dać 
poznać, że się jest przyzwaczajoną do nieustannej 
posługi. Przy rachunku kłócić się i targować o ka- 
tdy szczegół, a gospodarz opuści coś, żeby się po- 
W gatyrze tej jest wiele 


zbyć Bwarliwego goscia.“ 

prawdy. ` 
Rozbójnictwo w Serbii. Policyi beigradzkiej 

udało się wpaść na trop rozgałęzionej bandy zbóje- 


ekiej, która popełniła wiele rabunków, połączonych 
s mordem. Dwóch członków bandy, handlarz wina 
Stojanowicz i stróż Piotr Markowicz, obwiesili się 


w więzieniu — panuje jednak mniemanie, że zostali 
udńszeni przez wspólników, bojących się zdrady. 


Bajka. Pewien milioner, umierając, zapisał po 


milieńie trzem zamężnym córkom, ale p d warun- 
kiem, że każdy z zięciów włoży w dzień pogrzebu 


do jego trumny po 1000 guldenów. Jedna z jego 
córek była wydana za rolnika, druga za kupca, a 
Kiedy zwłoki milionera miano 


trzecia za baukiera. 
już wynosić z domu na cmentarz, pudszedł do tru- 


mny zięć rolnik, a gorąco się pomodliwszy, wyjął z 
pugilaresu 10 banknotów stuguldenowych, włożył 


dotrumny i odszedł. Z kolei przystąpił zięć kupiec, 


a wypowiedziawszy do obeenych piękną mowę na 


temat rzetelności kupieckiej, wyjął z pugilaresu i 
włożył do trumny zwój kwitków od rozmaitych 


dłużników na sumę 1000 złr. Wreszcie przystąpił 


zięć bankier, odchrząknął i wygłosił przekonywują 
ca mowę o zacności pożyczek, poczem wyjął z kie- 


szeni swą książeczkę czekowa, napisał czek na 3000 
złr., wyrwał stronicę i włożył do trumny, a zabrał 


z niej kwoty, złożone przez obu szwagrów. 
Więzienia tureckie przypominają wieki średnie 
Wszysey więźniowie zmuszeni są tłoczyć się w sa- 


lach ciemnych, wśród brudu i atmosfery cuchnącej; 
siedzą w owych jaskiniach niezdrowia zarówno wy- 


trewni złodzieje, jak ci, którym winy nie dowiedzio- 
no. Dozorcy obchodzą się z nimi według swego wi- 
dzimisię i humoru; chłosta jest chlebem powsze- 
dnim i tortury często są stosowane. Za najmniejsze 


przewinienie więźnia okuwają w kajdany i wtrącają 
dokąd nigdy światło dzienne 


do ciemnego lochu, 
nie przenika. O nadużyciach wiedzą sfery rządzące, 
nawet projektowane są reformy, ale wszystko pozo- 
staje na papierze. 

Pierwsze fiołki, według prastarego wierzenia, 
rodzą się pod stopami bogini wiosny, gdy schodzi 
ena na ziemię, by ją ze snu zimowego zbudzić. Po- 
danie wschodnie niesie, że skromny a wonny ten i 
miły każdemu kwiatek powstał z łez Adama, z łez 
radości 1 pókory, które pierwszy człowiek wylewał, 
gdy Pan przez archanioła Gabryela oznajmił mu 
łaskę i przebaczenie. Myt grecki znów inaczej po 
chodzenie fiołka opiewa. Oto Apollo, świetlany król 
słońca, prześladował ongi gorącemi promieniami 
gwemi jednę z pięknych cór Atlasa. Prześladowana, 
chcąc się od niego obronić, błagała o opiekę Jowi- 
sza, a władca Olimpu ulitował się nad nią i w fiv- 
tek ją śamienił. Grecy i Rzymianie z upodobaniem 
hofowali fołki i przygotowywali z nich rozkosznie 
wonży napój wiosenny, maczając je poprzednio w 
wite. W wiekach średnich przypisywano skromne- 
mu kwiatkowi różne czarodziejskie właściwości, a 
oeukrzony, używany był jako środek leczniczy. 

Dom armata. Amerykański budowniczy wymy- 
ślił plan domu, obracającego się na zawiasach, a 
przeznaczonego dla okolic przez trąby powietrzne 
nawiedzanych. Dom spoczywa na osi, której jeden 


czną, a drugi w armatę; gdy huragan zacznie sza- 
leć, budynek się obraca, przytem armata strzela. 
Wsirząśnienia, spowodowane wystrzałami, pokonują 
burzę. Tak przynajmniej utrzymuje wyualazca. 

Pfes-karzeł. Najmniejszego psa na świecie po- 
siada arcykeiężniczka Kiżbieta, córka arcyksiężnej 
Stefanii Psina ta — jak opowiada Hann. Cour. — 
wysoka 18 cm, długa 17 om, a ważąca 59 dkg., 
móże swebodnie przechadzać się na dłoni, a wy- 
gląda raczej ma zabawkę dla dzieoka, niż na żywe 
stworzenie. 


Podziękowanie. Przedstawienie teatralne, dane 
w dniu 26'b. m. na dochód krakowskiego Towarzystwa 
Dabroczynności przyniosło dochodu 537 złr. 40 ct., ponie- 
siune zus wydatki wynoszą 114 złr. 40 ct., przeto pozostał 
ezysty dochód w kwocie 423 złr. 

Za otrzymaną zapomogę należy się wdzięczność Dyrek- 
eyi i Administraucyi teatru, które starały się przedstawie- 
nie jak najkorzystniej urządzić, artystom i artystkom, które 
brały udziął w przedstawieniu, zwłaszeza pp A. Hotfman- 
nowej i Czaplińskiej, które przez zrzeczenie się całego na- 
leżącego się im honoraryum wydatki znaeznie zmniejszy- 
ły, Wp. prezydentowi miasta za zwolnienie od opłaty za 
siani o teatru, p- Hockowi kapelmistrzowi kierującemu 
orkiestrą, wreszcie osobom, które hilety na przedstawienie 
nabyły. Tym wszystkim osobom w imieniu starców i sie- 
rót, na których utrzymanie kwota zebrana zostanie obró- 
“ona, składam serdeczne podziękowanie. 

Dr. Władysław Ściborowski, prezes Towarzystwa Dobro- 
wzynności. 


Składki. Dla pogorzelców Nowego 
w naszej Administracyi : 

M. Weidling ? złr. 

Gmina Bronowice Wielkie 8 złr. 48%, ct. inie jak wezo- 
raj mylnie podano 1 złr. 481), ct.) 


Sącza złożyli 


Repertoar teatru krakowskiego. 


W niedzielę 29 kwietnia: „Kościuszko pod 
Raeławicami*, obraz historyczny w 7 odsłonach 
Lasoty. 

We wtorek 1 maja: „Jak myślicie **, komedya 
K Zalewskiego. 


Wiadomosci. nankowe, literackie i artystyczne, 


— Z teatru. Publiczność wypełniła wczoraj ca- 
ły teatr, ażeby przyjrzeć się głeśnemu utworowi je 
dnego z najznakomitszych pisarzy nowoczesnych i 
zobaczyć tę sensacyjną nowość: Ibsena na nowej 
scenie krakowskiej. Że „Dzikiej kaczki” ogół tej 
publiczności nie zrozumiał i nie ocenił należycie, że 
irytowano Się nawet, patrząc na to „dziwactwo“ 
wielkiego dramaturga, łatwo to sobie tłómaczymy z 
jedzej strony nawyknieniem i od dawna wyrobione- 
mi upodobaniami naszej publiczności do rzeczy lek- 
kich, zabawnych i szablonowych , z drugiej strony 
także i tem, że artyści nasi, nie przyzwyczajeni do 
sztuk Ibsena, nie mogli być od razu dobrymi in 
terpretatorami skandynawsktego poety i nie uwyda- 
tnili tej mięszaniey subtelnej, pesymizmem natchnie- 


nej satyry z głęboką tragedyą, co właśnie stanowi 


jest to rzecz popularna, ale dla inteligentnego wi 


leki od wszelkiego teatralnego szablonu i odsłania- 
jący przed naszą publicznością nieznaną jej dziedzi- 
nę w literaturze dramatycznej. Śmiało radzimy ka- 


w teatrze, aby korzystał ze sposobności i poszedł 


wieku, 
nych pisarzy dramatycznycb. Bliższe uwagi o sztu 


meru 
— Konkurs. W wykonaniu uchwały III zjazdu 


wziętej na wniosek ś. p. Augusta Cieszkowskiego 
6zno-społeczne Józefa Supińskiego. 


wysokości 800 marek ctrzyma praca, uznana za naj- 
lepszą przez podpisaną komisyę Manuskcypty z do- 


kopercie, 


ręca dra Kalksteina, dyrektora Banku ziemskiego w 
Poznanin, najpóźniej do 1 kwietnia 1895 r. 


rzystwa przyjaciół nauk*. Dr. Kalkstein Prof. dr. 


rzyński. 


Dział ekonomiczny. 


Ulgi należytościowe. Izbie poselskiej przedło- 
żył rząd projekt, wprowadzający zmiany i uzu 
pełnienia w ustawie o ulgach należytościowych 
dla zakładów kredytowych i tow. zaliczkowych. 


zmieniony, iż skrypta dłużne członków wymie- 
nionego w §. | towarzystwa na wypłaconą po- 


skali I jeżeli z tekstu skryptu dłużnego wypły= 
wa, że termin zwrotu pożyczki nie przekroczy 
lat 4 od dnia wystawienia skryptu. 

Pisemne prolongaty spłaty pożyczek, które nie 
zostały w terminie 4-letnim zwrócone, podlegać 
będą opłacie stemplowej według skali I, a nadto 
opłacie według skali II. 

Poręczenia na skryptach ostemplowanych 
według skali I będą wolne od opłaty stem- 
plowej. 

Te stowarzyszenia, które nie pozostają pod 
nadzorem władz autonomicznych albo związku 
towarzystw, będą mogły być kontrolowane od 
czasu do czasu przez organa władz skarbowych, 
czy nie nadużywają dobrodziejstw ustawy o ul- 
gach należytościowych. 

Przyznane ustawą ulgi będą eofnięte stowarzy- 
szemiu, które nie przestrzega zastrzeżeń w $ 1 
ust. z roku 1889 przewidzianych, albo gdy wsku- 


tek zmiany statutów nie należy więcej do stowa- 


rzyszeń, pod przepisy $. 1 ustawy podporządko 
wanych. 
Cofnięcie ulg nie działa wstecz. Ustawa o ul- 


= 

Z inicyatywy prezydenta Izby handlowej i prze- 
mysłowej w Wiedniu utworzono tamże osobny 
komitet dla udziału Austryi w wystawie między- 
narodowej księgarskiej, papieru i wszystkich z tem 
pokrewnych gałęzi przemysłu, która w r. b. od- 
będzie się w Paryżu. Interesowane koła zecheą 
zatem w sprawie obesłania powyższej wystawy 
porozumieć się bezpośrednio z komitetem wiedeń- 
skim: Bureau der österr. Austellungs Commission 
fir Buchgewerbe und Papierindustrie. 

Kolej północna Cesarza Ferdynanda. Rada 
nadzorcza kolei Północnej zatwierdziła bilans za 
rok 1893. Ogólna suma czystego zysku, po od- 
trąceniu udziału Państwa w dochodach w kwo- 
cie 943 654 złr., wynosi 10,258.406 złr. Dywi- 
dendę oznaczono za 1898 rok w wysokości 1877, 
złr. tak, iż kupon lipcowy na całą akcyę wypła- 
cany będzie po 111 złr. 

Konferencya dyrektorów kolei państwowych 
pod przewodnictwem prezydenta dr. Bilińskiego 
odbyła się w Wiedniu dnia 20 b. m. Przedmio- 
lem narad był szereg kwestyj administracyjnych 
i kilka wniosków odnoszących się do ulepszenia 
urządzeń w ruchu. 

Powiatowa Kasa oszczędności w Bochni, ist- 
niejąca rok dziesiąty, zamknęła r. 1893 stanem 
wkładek 468.348 złr., umieszczonym w 995 ksią- 
żeczkach. W porównaniu z stanem kapitału wkład- 
kowego z końcem r. 1892 wzrósł on w ciągu 
r. 1898 o 48.620 złr. Z kapitału tego mieściło 
się: w pożyczkach hipotecznych 263 855 złr., w 
eskontowanych wekslach 106.153 złr.. w pożycz- 
kach gminnych 25.175 złr., w efektach kurso- 
wej wartości 36.235 złr. Fundusz rezerwowy ka- 
sy bocheńskiej wynosił z końcem roku 1898 złr. 
11.771, s po doliczeniu części zysku z tegoż ro- 
ku w kwocie 2171 złr. będzie wynosił 13.943 
złr. i przedstawiał niecałych 3 procent kapitału 
wkładkowego. Prócz fnnduszu rezerwowego po- 
siadała bocheńska kasa osobny fundusz na po- 
krycie różnic kursowych w wysokości 947 złr. 

Ruch na kolejach państwowych. Według 
ostatniego wykazu dyrekcyi gen. kolei państwo- 
wych, przewieziono w miesiącu marcu br. na wszyst- 
kich liniach, ogółem osób 2,6389.969, ton towa- 
rów 1684.438. Dochód z przewozu osób i pakun- 
ków wyniósł 1,412 192 złr., z przewozu towarów 
4,603.834 złr., czyli ogółem 6 215526 złr. Dochód 
z przewozu osób i pakunków jakoteż i towarów 
w miesiącu marcu 1898 raku, wyniósł ogółem 
5,848.145 złr. W porównaniu więc z miesiącem 
marcem 1898 roku wykazuje dochód zwyżkę 
w kwocie372,381 złr. 

Dochód z przewozu osób, pakunków i towarów 
w czasie od 1 stycznia do 81 marca b. r. wy- 
niósł razem 17,410,441 złr. Dochód z przewozu 
osób. pakunków i towarów w tym samym czasie 
1893 r. wyniósł razem 15580.668 złr. W po- 
równiu więc z dochodem w czasie od 1 stycznia 
do 81 marca 1893 r. wykazuje dochód w tym 


właściwy ton sztuki Ibsena. Na autora zapewne 
także spada część winy, Że sztuka jego nie dość 
jasno tłómaczy się wobec ogółu pnbliezności. Nie 


dza interesująca jako utwór głęboko pomyślany, da- 


żdemu, kto nie samej tylko lekkiej zabawy szuka 


na przedstawienie „Dzikiej kaczki“, gdyż nie często 
zapewne zdarzy nam się widzieć w Krakowie Ibse- 
na, a widzieć go warto, bo wszakże to jeden z naj- 
oryginalniejszych umysłów drugiej połowy naszego 
a zarazem jeden z najbardziej utslentowa- 


ce i grze artystów odkładamy do następnego nu- 


prawników i ekonomistów po!łskich w Poznauiu, po- 


ogłasza się niniejszem z fundacyi Bredkrajcza kon- 
kurs na dzieło nankowe, oceniające pisma ekonomi- 
Zadaniem pracy 
jest przedstawienie stanowiska Supińskiego z uwzglę= 
dnieniem rozwoju teoryj ekrnomicznych. Nagrodę w 


łączeniem nazwiska i adresem autora w zamkn'ętej 
na której wypisane być winno motto to 
samo, 60 na czele manuskryptn, nadsyłać należy na 


Praca 
premiowana drukowaną kędzie w „Roczniku Towa- 


Milewski. Prof. dr. Ochenkowski. Dr. W. Ska-| — 


$. 2 ust. z roku 1889 w tym kierunku będzie 


życzkę podlegać będą opłacie stemplowej według 


koniec zaopatrzony jest w chorągiewkę meteorologi- a najeżjiościowyth mojicieg fayde 1 lipca 


samym czasie w roku bieżącym zwyżkę w kwo |raport duńskiego urzędu marynarki w sprawie 


cia i 829.778 złr. 

Stan zasiewów w Niemczech. Według urzę- 
dowych relacyj — jest po części średni, przeważ- 
nie zaś dobry. QOziminy ucierpiały wprawdzie z 
powodu dłuższej posuchy, deszcze jednak, jakie 
spadły w połowie kwietnia, uprawniają do lep- 
szych nadziei. 


Z targów zbożowych. Kraków, 27 kwietnia. 

Z powodu świąt żydowskich (Wielkanoc) w 
dniu dzisiejszym targu zbożowego nie było. — 
Płacono za 100 kilogr. netto: Pszenica od 0*— 
do 0:—. Żyto od 0:— do 0: —. Jęczmień od 0:— 
do 0 —. Owies z opłatą akcyzową od 0— do 
0 —. Groch od 9:— do 11-—. Tatarka od 6— 
do 8—. Proso od 5— do 6:—. Fasola od 8— 


do 12:—. Jagły od 11-— do 14*—. Siano od 
—— do 4—. Słoma od —— do Ż—. Koni- 
czyna na paszę od —'— do 4'—. Ziemniaki za 


hektolitr od 2— do 320. Jaja za kopę od 1:05 
do 120. Masło za garniec od 350 do 4—. Spi- 
rytus na 95° Tralesa za hektolitr od —— do 


10 —, Okowita na 75% Tralesa za hektolitr od 
—'— do 50—. Tymotka nasienna za 100 klgr. 
od —— do ——. Wyka od 8:50 do 950. 


Koniczyna nasienna biała za 100 klgr. —— do 
Koniczyna nasienna czerwona za 100 klg 
—'— do ——. Kukurudza za 100 klgr. — — 
do —--. Rzepak zimowy od —-— do —'—. 


Spostrzeżenia metoerelegiczne 
(podług obserwatorynm krakowskiego), 
Kraków, dnia 28 kwietnia. . 


dziś dziś 
g. 6 ranojg. 2 pop. 


740:3 mm|7 38-6 nn(7364 mm 


wozoraj 
g. 10 w. 


Ciśnienie powietrza | 
(zred. do 0) | 


Temperatura RW 
w stopniach Celsiusza | 1072 | +7%6 | 2190 


Kierunek i moc wiatru| _ 


(0 =-~ cisza, 10 burza) ENE1 | ENE1 | SEL 
Wilgotność względna | _. 9.7, w 
(w odsetkach) 82 % 31% 41% 
Stan nieba 
1 5 8 


0 pog., 10 sap. pochwa. 
pni w OOO 


Telegramy „Nowej Reformy“ 


(Telegramy własne „Nowej Reformy"). 


Wiedeń, 28 kwietnia. Podczas dzisiejszego po- 
siedzenia Izby poselskiej p. Vaszaty zbierał pod- 
pisy posłów na wniosek 0 parlamentarne oskar- 
żenie ministra sprawiedliwości br. Schoenborna 
za jego rozporządzenie, wysłane do nadprokura- 
toryi państya w Pradze, a wyjaśniające, że mo 
wy wygłoszone w Izbie poselskiej w języku nie- 
niemieckim nie mają wcale opieki nietykalności. 


(Telegramy Biura Korespondencyjnego). 

Wiedeń, 28 kwietnia. Cesarz uadał profesoro- 
wi szkoły realnej w Krakowie p. Zaleskie- 
mu tytuł radey szkolnego. 

Wiedeń, 28 kwietnia. Kalnoky przybył tutaj 
z Lettowitz. j 

Praga, 28 kwietnia. Zbiegły po swojem zasą- 
dzeniu anarchista Wydliezka ujęty został w 
Bawaryi i przez władze bawarskie pod eskor- 
tą odstawiony na granicę czeską Tutaj odebrała 
go Żandarmerya i odstawiła do zakładu karnego 
św. Pankracego pod Pragą. 

Praga, 28 kwietnia. Ślub ks. Madrytu z księż- 
niezką Rohan odbył się tutaj dzisiaj przed połu- 
dniem. Nowożeńcom pobłogosławił kardynał 
Schoenborn. 

Budapeszt, 28 kwietnia. Komisya Izby magna- 
tów uchwaliła wczoraj 35 głosami przeciw 15 
przejść do dyskusyi szczegółowej nad projektem 
ustawy o ślubach cywilnych, a następnie przyję- 
ła go także w dyskusyi szezegółowej. Po głoso- 
waniu Rudnyanszky złożył referat, ponieważ 
jest przeciwnym ustawie. Referat powierzono Fe- 
liksowi Czorda. 

Fulda, 28 kwietnia. Administratora dyecezyi 
biskupiej prałata Compa wybrano biskupem. 

Paryż, 28 kwietnia. W procesie Henryego 
przesłuchano wczoraj świadków, którzy przy u- 
więzieniu jego współdziałali. Następnie wprowadzo- 
no liczne ofiary zamachu Henry'ego, ludzi, którzy 
z wielkim trudem wloką się przed trybunał. 

Przewodniczący zapytuje oskarżonego, 
czy widok tych ofiar go nie wzrusza ? 

Oskarżony odpowiada zimno, że jest to dla 
niego zupełnie obojętne. (Długo trwające 
poruszenie. ) 

Przystąpiono do przesłuchania świadków wy- 
buchu przy Rue de bons enfants. Dalszą roz 
prawę odroczono na dzień następny. 

Paryż, 28 kwietnia. Walka‘ o prezydenturę w 
komisyi budżetowej była dosyć zawziętą i dcpiero 
po trzykrotnem głosowaniu wybór został dokonany 
i to dwaj kandydaci Rouvier i Cavaignace 
otrzymali równą ilość głosów, mianowicie po 13. 
Rouvier został prezydentem na mocy prawa star- 
szeństwa. Na Brissona oddano 3 głosy. 

Londyn, 28 kwietnia. W dalszym ciągu roz- 
prawy przed sądem policyi poprawczej w Bow- 
street przeciw anarchistom Carnot i Polti 
przekazano wezoraj sprawę sądom przysięgłych. 

Londyn, 25 kwietnia. Biuro Reutera donosi, 
że na Samoa od 19 kwietnia nie zaszły żadne 
zaburzenia. Krajowcy w Aana wzbraniają się 
przeprowadzić rozbrojenie w myśl układu, dopó- 
ki zagrażają im wojska rządowe. Krajowcy Sa- 
vaii wracają jednak do swych siedzib. Francu- 
ska misya domaga się odszkodowania za zniszcze- 
nie szkoły przez wojska rządowe. Późniejsze wia- 
domości z A pia donoszą, że rozbrojenie ma być 
przeprowadzone przemocą. 


Christiania, 28 kwietnia. Rada miejska przy- 


jęła jednomyślnie wniosek magistratu o zasiągnię- 


cie pożyczki w wysokości 6 milionów. 
Kopenhaga, 28 kwietnia. Sąd wojenny mary- 
narki skazał na wydalenie ze służby pewnego 
chińskiego oficera marynarki, który w czasie spo- 
ru francusko-siamskiego znajdował się w służbie 
Siamu. Wyrok zapadł według doniesień dzienni- 
ków, z powodu złamania tajemnicy, gdyż oficer 
ów miał iadnemu z duńskich dzienników wreczyć 


4% węgierska renta złota 


Kraków, 29 kwietnia 1894. 


Piękny pokój 
frontowy, o dwóch oknach, na I-szem piątrze, 
zaraz do wynajęcia. 
ulica Szpitalna, 1l. 7. 


panamskiej. Nadto zażądzenie miało nastąpić z 
powodu zachowania się w czasie śledztwa. 

Sofia, 28 kwietnia. Książę bułgarski przyjął 
dymisyę ministra wojny Sawowa i mianował 
szea sztabu generalnego, pułkownika Radjo P e- 
trowa ministrem wojny. Żadne dalsze 
zmiany w gabinecie nie sẹ zamie- 
rzone.' 

Sofia, 28 kwietnia. Stambułow wysłał telegram 
dziękczynny do sułtana w imieniu księcia, rządu 
i narodu bułgarskiego za cesarskie Irade w spra- 
wie szkół ludowych i biskupów bułgarskich w 
Macedonii. Wyraził dalej wdzięczność i uległość 
Bułgarów dla panującego. 

Pierwszy sekretarz sułtana odpowiedział imie- 
niem monarchy, że pochlebna wyrazy przyjął suł- 
tan z wielkiem zadowoleniem, składając zarazem 
życzenie, aby poddanym jego się szczęściło; Stam- 
bułowi wyraził wielką życzliwość. 

Ateny, 23 kwietnia. Wezoraj wieczorem dało 
się czuć nowe silne trzesienie ziemi. Wiele lu- 
dzi zginęło. Bardzo wiele domów jest uszko- 
dzonych. 

Nowy Jork, 27 kwietnia. New. York Tribune 
donosi z Waszyngtonu, że istnieją słuszne 
powody do mniemania. iż prezydent Cleve- 
land popiera myśl, aby Stany uwolniły się od 
pewnej części swych zobowiązań. Sądzą, że C le- 
veland radzić będzie kongresowi, aby wycofać 
się w zupełności z Samoa. 

Buenos-Ayres, 28 kwietnia. Konilkt pomiędzy 
Argentyą a Portugalią zaostrzył się. M żoa się spo 
dziewać zupełnego zerwania stosunków, jeśli Por- 
tugalia nie zgodzi się na wydanie 30 Brazylijczy- 
ków, porwanych z okrętn „Donato“. 


Dyrekcya ruchu kolei państwewych donosi, że 
z dniem 1 maja wchodzi w życie nowy rozkład 
jazdy na wszystkich galicyjskich liniach kolei pań- 
stwowej. 

Ważniejsze zmiany są: Pociągi pospieszne nr. 3 
(odjazd z Krakowa o godz. 7 m. 7 rano) i nr. 4 
(przyjazd do Krakowa o godz. 9 m. 42 wieczór) 
otrzymały postój w Słotwinie tak, iż od 1 maja br. 
począwszy w tej stacyi wsiadać i wysiadać będzie 
można nietylko przy nocnych, ale i przy dziennych 
pociągach pospiesznych, 

Pociąg osobowy nr. 13 wyjeżdżać będzie z Kra- 
kowa o 7 minut wcześniej niż dotychczas, a mia- 
nowicie o godz. 10 m. 38, zamiast o godz. 10 m. 
45 przed południem, 

Pociąg osobowy nr. 17 (wyjazd z Krakowa jak 
dotychczas o godz. 6 m. 40 wieczór) przybędzie do 
Rzeszowa o 10 minut wcześniej tj. o g. 10 m. 45 
w nocy, a pociąg w przeciwnym kierunku nr. 18 
(przyjazd do Krakowa o g. 8 m. 55 rano) wyje- 
żdżać będzie z Rzeszowa o 15 minut później, tj. o 
g. 4 m. 45 rano. 

Pociąg osobowy nr. 620 (wyjszd z Tarnowa o g. 
9 wieczór) kończący się obecnie w Grybowie, prze- 
dłużony został aż do N. Sącza i przybędzie tam o 
godz. 11 m 54 w nocy; wyjeżdżając zatem z Kra- 
kowa o g. 6 m. 40 wieczór, przybędzie się tym po- 
ciągiem przed północą do N. Sącza. 

Na szłaku Jaro ław—Rawa Ruska zamiast do- 
tychczasowych pociągów osobowych nr. 913 i 914 
zaprowadza się pociągi mięszane, z których p'erwszy 
wyjeżdżać będzie z Jarosławia już o g. 5 m. 30 po 
południu, a drugi dopiero o g. 7 m. 56 rano tam 
przybędzie. Dotychczasowe połączenia tych pociągów 
w Jarosławiu i Rawie Ruskiej nie zmieniają się. 

Pociąg osobowy nr. 1218 wyjeżdżać będzie z N. 
Zagórza już o g. 1 m. 27 po południu (zamiast o 
g. 2 m. 6) przybędzie do Jasła o g 3 m. 34 po 
południu (zamiast 4:15) i uzyskuje przez to w Ja- 
śle nowe połączenie na Rzeszów do pociągu nr. 1515, 
kióry z Jasła o g. 3 m. 45 po poł. wyjeżdżać, a 
w Rzeszowie dotychezasowe połączenie do  pospie- 
sznego pociągu nr. 4 i nadal mieć będzie. Wyjeżdża- 


Kursa telegraficzne na glełdzie wiedeńskiej. 


Kursw wal. | 
aastr. 


dnia 28 kwietnia 18£4 r. 


Zjednoczony dług w papierach . 
Zjednoczony dług w srebrze 
Mustryacka renta złota . . . . 
4% austryacka renta (marcowa) . 


3 | 

4% węgierska renta koron. . 95, 10 jąc zalem tym pociągiem np. z Krosna o g 2 m 
AEN ri austro-węgierskiego . A 25 55 po poł, przybędzie się do Czudca o g 5 m. 22 
tonie edytowe oa 124! 85 ||?" poł, a do Dembicy o g 7 m. 15 wieczór. 

Rake P+ to i s AON 61| 17 Pociąg osobowy nr. 1012 (wyjazd z Płaszowa o 
30 marek i 12 23 godz. 5 rano, przyjazd do Oświęcimia o g 8 m. 10 
Toto Paka i . SE + det 9| 93 przed „poł ). kióry w zimowym sezonie nie miał po- 
Boki ski a SIUKE . . . . A4| 07 łączenie z Krakowa, od 1 maja począwszy łączyć 
anknoty włoskie 0 © a= się będzie w Bonarce z pociągiem kolei północnej 
Dukaty austryackie . . . ' : 5] 90 F inii obwodowej (wyjazd z Krakowa o g. 4 m. 38 


rauo, odj. z Zwierzyńea o g. 4 m. 53 rano). 

Pociągi kąpielowe nr 617 (odjazd z Orłowa o 
g. 7 m. 33 wieczór, przyjazd do Tarnowa o g. 12 
m 48 w nocy) i nr. 618 (odj. z Tarnowa o g. 2 
m. 55 w nocy, przyj. do Orłowa o g. 8 m 2 ra- 
no), które dotychczas tylko przez lipiec i sierpień 
kursowały, w tym sezonie kursować będą od 1 oser- 
wca uż do końca września. Pociągi te dogodne mają 
połączenie w Tarnowie do pociągów nr. 11 i 12 
głównej linii i prowadzić będą wozy I/II klasy wprost 
przechodząc z Krakowa i Lwawa do Orłowa i na: 
powrót. 

Pomiędzy Kalwaryą i Skawiną zaprowadza się 
nowy pociąg mięszany nr 1161 (odjazd z Kałwa- 
ryi o g. 6 m 48 wieczór, przyjazd do Skawiny o 
g. 7 m. 43 wieczór) łączący się w Kalwaryi z po- 
ciągiem kolei północnej z Wadowic a w Skawinie 
z oświęcimskim pociągiem csobowym nr. 1035 do 
Krakowa. Wyjeżdżając zatem temi pociągami z Wa- 
dowie o g. 5 m. 37 wieczór, przybędzie się do Pła- 
szowa o g. 8 m. 59, a do Krakowa (przez linię 
obwodową) o g. 9 m. 22 wieczór. Nowy ten pociąg 
ma głównie na celu, aby tym podróżnym, którzy - 
rano z Krakowa do Wadowic wyjechali, nmożliwić 
powrót do Krakowa w tym samym dniu. 

Bliższe szczegóły nowego rozkładn jazdy uwido- 
cznione są na afiszowanych plakatach" kolejowych, 
jakoteż w kieszonkowym rozkładzie jasdy, który jest 
do nabycia po cenie 10 et. na każdej stacyi kolei 
państwowej, u konduktorów przy pociągach, jakoteż 
w Krakowie w biurze spedycyjnem Bujańskiago, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Mauriziego, 
w handlu Fiszera linia A—B i w handlu Poręb- 
skiego i Zimiera. 

Zwraca się przytem uwagę, że kieszonkowy ros- 
kład jazdy tym razem rozszerzony został, przez do- 
danie osobnych tabel z najkrótszemi połączeniami 
pomiędzy Krakowem, Tarnowem. Rzeszowem, Jaro- 
słąwiem, Przemyślem i Lwowem z jednej, a miej- 
scami kąpielowemi Zakopanem (Chabówką), Rabką, 
Muszyną, Krynicą, Iwoniczem i Truskawcem z dru 
giej strony. 


Wiedeń, 28 kwietuia. Ruble 13425 Oena nafty 
1925 — 21-—. Spirytia 1650 — Żyto 600. 
Pszeniea 7:33 Owies 7 08. 

Berlin, 28 kwietnia. Godzina 2 minut 50 po poł. 
Austryackie kredyty 212-40 mrk. Węgierskie kre- 
dyty —'— mrk. Austryacka złota renta 97'90 
mrx. Austryacka srebrna renta 94:50 mrk. Wę- 

ierska złota renta 97:30 mrk. Węgierska renta 

oronowa 91:60 mrk. Austryackie banknoty 163:50 

mrk. Akcye kolei lwowsko-czerniowieckiej 135 — 
mrk. Ruble 320 — mrk. 5% listy zastawne 
Królestwa Polskiego —— mrk. 4% listy likw 
Królestwa Polskiego 6460 mrk. 


Odpowiedzialny Redaktor : 
Michał Konopiński. 
Wydawca: Dr. Lesław Boroński. 


Rubryka „Nadesłane”* nie paohodzi od Redek- 
ayl, która też żadnej odpowledzialnośel za n'a 
nie przyjmuje. 


NADESŁANE. 


Wszech nauk lekarskich 


Dr. SZYMON LERMER 


po ukończeniu studyów lekarskich w Wiednin i 
odbyciu dłuższej praktyki w szpitalu powszechnym 
tamże, osiadł 
w KRAKOWIE 
przy ulicy Grodzkiej, L. 71, 

i ordynuje od 2 do 4 po południu, dla ubogich 

bezpłatnie. (972 5 6) 


Dr. M. Cercha 


ordynować będzie, jak w latach ubiegłych, w cho- 
robach kobiecych od 1 czerwca 


w Erynicy 
(domek szwajcarski), (1057 2 5) 


Przy grach | zakkadach, przy składkach | zapisach 
pamiętajmy 


o Towarzystwie „Szkoły Ludowej”, 


Eleonora Redlich — Nowawieś 
Samue! Zollmann — Rabka 
zaręczeni. (1110) 


KEEFE REEE E EY 


Wszelkie papiary wartościowe | ) 


banknoty zagramiezne 
i monety 
kupuje i (sprzedaje 
pod najkerzystalejazow! warunkami 


kantor YyMIANJ 


filii c. k. uprz. galie. 


Banku hipotecznego 


w Krakowie, Rynok, |. 30. 


Bg Zlecenia z prowineyi uskutecznia 
się odwrotną pocztą bez delieczenia 


p prowisyi. 
CZELE SL H HE MEHE 


W podróży, na wsi, w górach i w kąpielach, 
największymi wrogami cery są zmia- 
ny powietrza. Nie bardziej nie szko- 
dzi pięknej twarzy, jak piekące 
promienie słońca i orzeźwiający 
wiatr morski. Otóż, aby swą pię 
kność uchronić, szanowne czytel- Z 
niezki miejcie zawsze u siebie tali-” 4 
zman piękności pudr ryżowy „8a-/ 4 
rah Bernhardt“. JN h 

Główny skład: Parfumerie Diaphane, 32, Ave- 
une de l'Opera, Paris. 

W Krakowie powyższych produktów dostać 
można u p. Wilhelma Fenza, w Luwrze u p. 
Apollo Lubicza i u p. Dominika Beze. 


kupuje i sprzedaje pod najkorzystniejszymi warunkami krajowe i zagraniezne papiery, akcye, 
listy zastawne, losy, monety, wymienia wszelkie knpony, wylosowane papiery. — Zlesenla z prowincyi 
+ kruteeznia odwrotna pocztą bez liczenia prowizyi. 


Dom bankowy i kantor wymiany JAKÓBA HOCHSTIMA 


Kraków, Rynek główny, Linia A-B. 


FORMA. 


Kraków, 293 Kwietnia 1893. NOWA RE 


Snistytut notaryalny |] Wiede Rotunda e 


znajdzie posadę w mej kancelaryi na czas ++ M 


Wystawa międzynarodo 


środków ży w ności ludu, zaopatrzenia armii, środków ratunko- 


tzTm zz 


++ 


dwóch lub trzech miesięcy le- ien j 5 torby, neceseiry itp po baje- 
tnich b. r. Ubiegający się zechce nade. a sake ley * wych. środków komunikacyjnych i specyalna wystawa sportowa : =. y = ore mija y eR ae itich ra 4 Torebki 
słać świadectwa, oraz podać warunki. iki zywe K pF od BO kwietnia do 1 iipca b. r. "TĘ MS głównych wygranych skórzane od złr. 1.70 do 6 złr.. 

MWowiński PAD. > > > pIĘ M k : urządzona przez 40 2 10 M w wartości po 10000 koron. Kufry (walizki) od 2.30—20 złr.. 
1070 3 3 notaryusz w Leżajsku. - y Towarzystwo szerzenia wiadomości z dziedziny gospodarstwa rolnego; ji ya, kupionym w aso wy. j manierki od 50 ct. do 6 złr.. 


Zwiedzać można od godz. 10 (4 pozostające pod najwyższym protektoratem Jego c. ik. Wys. arcyksięcia Franciszka Ferdynanda von Oesterreich Este. ag nego wstępu w dni powszednie (w- || paski do płedów, worki na 


i I rano do 10 godziny wieczór. R zg” v/stęp: W dni powszednie 30 et., w niedziel | święta 20 Cte, w piątk 1 złr. mg "iawszy piątek). pościel poleca handel oraz 
d d i LIG | "m NOA | Jabryka niezrównanych tutek 
é 


4 mile od T 2 od stacyi k i R M i n 4 ! 4 X 66 byglanicznych 
| mile od Tarnowa, a 2 od stacyi ko- ; . 
lei Tuchów, przy szosie powiatowej, X j $ a Ni LI a S l 8 u Tr li X 1 (b S. W. NIEMOJOWSKIEGO 
obejmujący 164 morgów roli pszennej 9 . Kraków , Lwów 

w jednym kawałku, w dobrej kulturze, Sukiennice, L. 28. ulica Teatralna, 3. 


Tim ak dm pianie, 2m opo BpoiidOr Wirsch & Comp. w Wiedniu, L, Graben Nr. (5. cozezeeeaawa 
BF Rzadkie kupno okolicznościowe 74 Rządca 


230 m. lasu z młodym zarostem, jest 
względnie ekonom, posiadający jak 


do sprzedania. 

BiŻ i ści udzieli šei- a > i s s r . s , 

Bliższych wiadomości udzieli właści dla hoteli, wil, pensyonatów 1 mieszkań letnich bardzo polecenia godne. najlepsze polecenia, poszukuje posady. 
Może złożyć kaucyę. 


ciel pod literami S$. M. poste restante 


| dróżne od 4 do 14 złr. 
| 866 Mające wartość, dobre. trwałe, czysto | 
wełniane towary, a nie tanic szmaty, które 
zaledwie tyle wartają, co wynagrodzenie kra- į 

wca, poleca 


a 

(Jan Stikarofsky,, 
| BERNO taaa f 
f Najwiekszy skład sukna fabry- 

|| cznego wartości *, miliona złr. | 
LI Przesyłka tylko za zaliczką. «a; 
Korespondencya w języku polskim, niemie- 
Ù ckim, węgierskim, czeskim, włoskim, francu- 
(skim i angielskim. 343 23 24 


c ve . AT e ; frendzlami bo- arni v i E RAR rd . 4 

Ryglice. 1066 3 10 Się m wenne EA z frendzlami bo- | CN CS U kapa i ANIĘ e ic! się Angieiskie dywany pokojowe Wiadomość pod literami ©. ©. po- 

MaM | Pyytyery Metternich , bardzo efektowne, złotemi nitka- | Olbrzymi wybór garniturów po złe. 7.15, 9.50. 12.75, z ZOPRCEBLWAPMego matóyay, s | ste radiante Badlicp. 1091 2 4 

| „IKaufe boim Schmied und nicht) mi przetykanć, po 1 złr. 45 et. 15.50, 22.— do 50 str. 200 etu. dřugosei, 150 ctm. szerokości, zdr, 2.90 i złr. 1.90 = 

beim Schmiedel** mówi stare przy- $ „La Ferme*, francuska firanka gladka z zustownemi szla- | Pojedyncze kapy na stoły i łóżka po 85 centów, 0 = n mi . . 4.2 M” 6 Zmiana lokalu. 

i ; maa j kami, po 2 złr. 40 ct zdr. 1.20, 1.50, 2.60, 3.50, 4.75 wzwyż. t o ~ D » y « LUA - ef , 7 ] 
ah de Et" SG 283 „bdillon*, nujświeższa firanka Ohenett, o ślicznych kolo- Wielka partya salonowych kap na stoły w tu- | dywaniki przed łóżka a ZWT i Skrad lin, ATI, "e do r rear 
(rzysłowie powyższe śmiało mogę Zastoso- yy rach, po 4 złr. 50 et. i 3 zdr. 75 ct. reckich doseniach. 130/130, po R złr. 90 ct GA k 2 : . ielizny I innych wyrobów powroż i 

| wać do mego zakładu, albowiem tylko tak) | „Szezególność*. Ciężkie portyery wełniane, h Nowość! Angielskie kobierce Germania Tapestry ha y i inny b 0 4 po rrome. 

j wielki interes, jak mój, za gotówkę kupując p gładkie lub na sposób turecki tkane, z węzłowemi frendz- Osobno 4 w perskich lub arabeskon ceh deseniach WDOWĘ Przy Ua DE m, w domu 
f olbrzymią ilość towaru, a tem samem i inne Ą lami, po 4 złe. 90 ct. A i Oryginalna angiclisksa kołdra na jasnem i ciennem 600 tu eo TO TA n sh W so Czyneiela istniejący, przez podpisaną, Jaiko 
| korzyści, płaci niskie ceny, na czem konice $ | Wielka ilość portyer Jaquard , ciężka tkanina, po tle, R00 centimetrów długości . tylka u nas da nabycia M) ctn, WUSOŚĆI, JAA cun szerokosci, Me ZAP. E właścicielkę firmy ES A. Walezowskim utrzyny- 
( konców kupiec dobrze wychodzić musi. 3 złr. 25 ct. i 2 zir. 45 et. „po B złr. 50 ct. ; 300 3 n KOPIE” r DE py wany. przeniesiony Został do domu Wego 
| Cudne próbki osobom prywatnym darmo If | Wielki skład firanek koronkowych, bialych do | Angiel. kołdra zwyczajna ; najlep. wełny, 205 ctn » n ZOU ` a SiD Wachtla w Krakowie, Plac Szcze- 
| opłatnie. Albumy z obfitą ilością próbek, ja- jednego okna 1 złr. 90 ct, I złr. 65 ct. i L zdr. 50 ct dług, 155 etu. szer., zadziwiająco tanio. 2 zir. 90 nt | DYWANIKI przed łóżka z unsiel. Tapostry, po złr. 1.50,| pański, L. 9. i 
4 kich jeszcze świat nie widział, dla krawców | Wyborncj jakości do jednego okna, złr. 2.40. 2.90, 3.25, 3.80, Kołdry medyolańskie z odpadków jedwabiu m. 3.50. i 4.75, z velour (strzyżone) złr. 2,90, 3.25, Znopatrzywszy skład moj obficie we wszelkie 

nieopłacone. | 4.90, 5.80, 7.50 wzwyż, metr po ct. 20, 30, 38, 40 wzwyż. po 2 złr. 25 centów. r 3.75, 4.50 i złr. 5.90. wyroby w zakres powrożnietwa wchodzące. z łu- 

s j| Story białe, kremowe i „kolorowe, po złr. 1.45, 1.90, 2.45, Kołdry flanelowe dla służby, dobry gatun., złr. 1,45. Chodniki upinające SiĘ, za metr 32, 35, 42, 54, T2 i brego materyału i starannie wykonane, sprzedaję 

) Mate rye na u rania. 2.90, 3.15 do zdr. 8.50 wzwyż. Normalne kołdry flanelowe, wałkowane i my- > 85 cnt, d zdr. 20 ct, 1 złr. 50 cnt. wzwyż. takowe po cenach zniżonych. Zamówienia wyko- 
Ą A F AC Sposobność. Firanka koronk, naudrasowa , ciclista, prawdz. śliwskie, r. gat., po zly. 4.75, 6.50, 8.75, 10,50 i 13,50, Narzniki „kobiercowe , bardzo pięknie wykonane , po | nuje się w jak najkrótszym czasie. 930 8 lu 

| BY ana r kolorowa Pa, - 380 i B.1O, metr po 5U ct , dł na lato 1o O | białe, biało-niebieskie lub Ma (05.8) EDO, W Kodak e. W GHS) M ka 

( cj f i 3 iran k w szyby), ial A E il n ` t biało-czerwone, zdr. l ta TIR d a 3 a, F4= 

c. k, urzędników, także dla weteranów, stra- = o 35, c A re Lepsze EE 1.95, 2.40, S a soon A WKrEaLCa sie uwage czyli, pozostaję z wysokim szacunkiem 

Ý ży ogniowej, gimnastyków, służby ; obicia a Koronkowe draperye do okien, białe i kremowe, | Szczególności i nowości, pluszowe i francuskie, kapy | Garnitur Kkobiercowy (siedzenie, oparcie I 3 poduszki) Helena Ergietowska. 

f! | EEC E A AGS A d po zdr. 2.20, 1.45, 1.10 i 90 ct. na stoły. | z mocnej tureckiej tkanej materyi. kompl. 10 złr. 50 ct 5 — 

ý deny , é l l =) 3 . x są_» z - ó ? AMJ e 

$ śliwskie, materye dające się prać, pledy po- 4) Próbki materyj na meble i chodniki w bardzo “sikim wyborze opłatnie. 565 7 10 eg o alo olo ete olo o'e ofo o'a olo oto 5o oo oto s 


Wielki wyborowy skład wszełkich nowości materyj na suknie, wełnianych, jedwabnych i do prania. 


EE” Próbki, tudzież wspaniale ilustrowane dzienniki mód rozsyłamy na żądanie opłatnie. "BĘ 


LJ TY R sza o Ośmiclamy się zwrócić szczególniejszą uwagę na nasze nowo otwarte salony konfekcyj 


z własnemi pracowniami na pierwszem i drugiem pielrze naszego wicikiego magazynu. 


Kamienica Z-piętr 


z ogródkiem 
w biiskości Rynku gł., bardzo 
dobrze się rentująca, z trzema 
sklepami, o 6 oknach frontu, 
z osobną lodownią, suszarnią 
itp., cynkiem kryta, wewnątrz 
zupełnie w b. r. odrestaurowa- | 
na, jest z powodu stosunków | 
familijnych zaraz z wolnej 
ręki za przystępną cenę 

de sprzedania. 
bliższa wiadomość w Admin. 
„u. Relermy*. 1034 3 0 


KK KKAKKKKKI 


Pod zaręozeniem 1 


Bensdorp'a holender. Ga cao 


zNnzi:cOm1ite, zdrowe i pożyw ae 
do nabycia vr « wszystkich handlach kolonialnych i delikatesów. 2156 33 36 


<zerpanie i wysyłka. 


- ZATWARDZENIU 
zapobiega 7 zr przez 


Pigułek roślinnych Gauvaina. 


Przepisywane przez lekarzy francuskich i za- 


K. Zieliński Á ie = EJ 
mechanik i optyk w Krakowie, WO Iiwonickich 


Se 


e. 


Í inia A—B, 3 7 30 
granicznych od lat 3U-tu zawsze z wielkiem po- Rynek UE Linia A B, 39, EA r O z > O C Z e t e. i N i t > 
Zen) WA” a c auelacznie „JA polec = a n O ki 
OP Ek OPAD |instrumenty miernicze, — ; Zgłoszenia załatwia 5 
; a SE +| | lornetki teatralne i pos ` p "9 >" s 


się używać jako środek orzeźwiający, oczyszcza- 
jący krew lub sprawiający przeczyszczenie. Me- 
toda użycia w języku polskim. Wymagać należy, 
aby pigułki Cauvaina znajdowały się we flakoni- 
kach, włożonych w pudełeczka kartonowe i aby na 
każdej pigułee znajdował się napis Gauvain. 


lowe, okulary, cwikiery, 
tiepłomierze pokojowe, lekar- 
skie i du celów chemicznych. — 
Aparaty elektryczne le- 
karskie, bater; © lekarskie z pra- 


bę” Dyrekcya. i wszelkie zgrubienia skórne 


asuwa bez boleści w sposób zupełnie nie- 
szkodliwy bez wszelkich operacyj 


PALEBETINA* 


bra FRYDERYKA LENGIELA 88 5 0 


lem stałym, bar etry, ane- 
W Paryżu w aptece pana Dehaut, Rue tryczne, goa a zoliiy | £ fad ij BE alsen DbBbr Z oO Z Ov y p 
gów! | «hd PREZ a telefany, gro Wszel' ie mae M oraz zamówie- 372 ! Już sam sok roślinny, płynący z brzozy. jeżeli na pniu prze- maść na nagniotki. 
W. Redyka, J. Trauczyńskiego i k. Wiszniew- mozwody. nia wykonuje bezzwłocznie. AN dziurawiono korę, znany jest od niepamiętnych czasów. jako najzna- Cena słoika wraz z przyhorami 60 ct, 


komitszy środek piękności : jeżeli się jednak ten sok wedle przepisu 
wynalazcy przyrządzi w drodze chemicznej jako balsam, w takim ra- 
zie dopiero nabiera prawie cudownej siły. 

Jeżeli wieczorem posinarujemy twarz lub inne miejsce skóry 
tym balsamem, to już mazajnirz rano odpadają prawie 
nieznaczne łupieże ze skóry, która staje się przez- 
tv iŚmiąco białą i delikainą. 

Balsam ten wygładza na twarzy zmarszczki i blizny powstałe 
ż ospy i nadaje twarzy młodocianą barwę, a cerze białość, delikat- 
nose i świeżość; usuwa w najkrótszym czasie piegi, plamy wątrobia- 
ne, blizny, czerwoność nosa, stłaszczenia i wszelkie inne nieczystości cery. Cena słoika z o- 
pisem użycia 1 złr. 50 ct. Dra Lengiela mydło benzoesowe, najłagodniejsze 
i najodpowiedniejsze mydło dla skóry, umyślnie przyrządzone, po 60 et. 


pocztą 20 ct. więcej, które przekazem 
lub w markach nadesłać można. 
Główny skład dla przesyłki: 


Fr. Schneider, aptekarz, w Wilamowicach. 

Składy : w Krakowie u pp. Redyka, apt., 
E. Stockmara, apt.; we Lwowie u pp. Z. Ruckera, 
apt, Alojzego llubnera: w Brodach u p. H. 
Griinspanna. apt; w Kołomyi u p. E. Sienzła, 
apt., B. Witosławskiego, apt; w Krynicy u p. 
H. Nitribita, apt., w Milówce u p. J. Reisnera, 
apt; w Podwołoczyśkaćn u p. J. Metalla, apt.; 


skiego; we Lwowie w aptece pp. Ruckera i u 
Kaliksta Krzyżanowskiego: w Poznaniu w apt. 
Dra Mankiewicza; w Brodach w aptece p. Kul- 
laka i Franzosa: w Czerniowcach w aptece p. 
Golichowskiego. 1012 2 0 


|| GSP EO 7 


Uzdrowisko Gleichenberg | 
D 


" StYryi. 


Wody do picia, alkaliczno słona-gorżka szczawa, żętyca, mleko krowie D| 
i kozie, kefir, inhalacya iglicowa i z lekarstw, rozpylanie solankowe w 050- 
bnych gabinetach, pneumatyczne izby, kąpiele z kwasem węglowym i za- 


& ład hydropatyczny. à 
NzEw-TORE  Aprobowane przez pams k © B a -ażdej wiekszej aptee ; sa Ę 4 w Samborze u p. K. Marescha, apt.; w Tarno- 
ARA od F f: KA z nabycia w każdej większej aptece, mianowicie: we Lwowie u Z. Ruckera, w Kra- "DOMAR i 
H siParyżuł AdGatowa ij Sezon od 1 maja do końca września. 1051 2 6 kowie u Wiktora Redyka; W Czerniowcach u Uolichowskiego nast. Mahl apt. Schmiedt & pon h e] Forda Peda, bę api. ; A 
H e e A Wyjaśnienia i prospekty bezpłatnie. Zamówienia na wody i mieszka- FA a e ka 3 | H M sr N Dra : 
USS  cionowane przez radę 1058 ia r i dlera, J. skiego: Ada N an „ Hans | POP" 
ozna ZP ortu dl, mia przyjmuje Dyrekcya zdrojowa Gieichenbergu. 
© Posiadające równocześnie własności Jodu © Rozgłos w swiecie zdobyły solie moje 


Wo. ewy wo zoway * WB b WW TY TE Y O WWW WYZN TE 
A wn 


-_ Alfred Rassl w Opawie 


Sląsk austryacki 


Skład nasion 


założony w roku 1857, poleca 


każdego rodzaju nasiona bardzo dobrze kielkujace 


i żelaza, pigułki te skala wyłącznie, we 4 a í 
wszystkich rodzajach chorób, które wywo- ł t p $ i 
sp tuje zarodek skrofuliczny (puchliny, zatka- Z 0C1S @ l e r © eni e 
© ,,. po 1 złr. BO ot. 
Pierścienie te, których nawet znawcy żadną 


miarą nie mogą rozróżnić od prawdziwego zło- 


nie kanałów, humory, etc.) słabości, prze- 
ciw którym, zwykłe żelazo jest zupełnie 
bezskutecznem; w Chlorozie (bladaczce), 
w Leucorrh66 (białych upławach), w Ame- 
norrhó66 zatrzymanie zupełne lub częścio- 
we regularnoscij, w Suchotach, w Syfilis z 
organicznej etc. Ostatecznie podają one 
lekarzom środek terapeutyczny, nadzwy- 
czaj silny, do podżywiania organizmu i do 
O PCD konstytucyi limfatycznych, 6 


ta, są wykonane misternie i gustownie według 
najnowszych wzorów. 

Moje prawdziwie złociste pierscienie posiadają 
taką trwałość, iż daję pisemne poręczenie na 
pięc lat, że połysk złota zatrzymają stale. 


Ce 


słabycn lub osłabionych. 
N.B. — Jod nieczystego lub zepsutego WB 
żelaza, jest lekarstwem niepewnem, Toz- 
drzażniającem. Jako dowód czystości © 
= autentyczności prawdziwych  Pigułek 


Blancarda, żądać należy, naszą pieczęć na zg Nr, 142 Nr. 112 
b i podpi szni- PS p y my, 143, M 2 
© niniejszy polożony u spo- / /ZanęazoB en gros 1 en detail. 2928 30 20 złocisty „Cavalier“ złocisty „Merqcia- 
i j t <i oso UE o O ień ze sztuczny imit. to- 
i pg H Próbki i cenniki wysyła darmo i opłatnie. Pityltnten zini toO. prezmiysliiiikte. 150 
= Aptekarz MS” RUE BONAPARTE, 40 d b 
WYSTRZEGAĆ SIĘ FAŁSZERSTW, 4 NOKAGGOC 
00000000 i ii na OKONOOIOIOK : A Maszyny rolnicze oryginalne amerykańskie, angielskie, szwaj- 
- Towar NU kralgwe dla handli ] DEZAS carskie i niemieckie poleca za prowizyą bardzo umiarkowana 
Wągry niszczy na twarzy i J | J. B. Prüwver w Krakowie; > -T 
Yy ie zarelostrow: mo nGtanin? reks b e 4 Ę AMD D 4. Ea 4 
woda piękności. stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną porękĄ ulica Sławkowska, L. 20. 889 4 5| złocisty sygnet złocisty pierścień 
4 48 R. z własną fabryką płocien w Korczynie z imit. amelystem „łorf* z imit. turku- 
Srodek len nadaje się znakomicie do alikładaóh «Sh złe. 1-50. Sm Sir. 1-50, 


przed wiatrami północnemi zasłonięty wysokie- 
mi górami karpuckiemi, 38u metrów nad po- 
wierzchnią morza, 


Złociste obrączki ślubne po złr. 1:20. 
Jako podanie miary wystarczy skrawek papieru 
ilustr. cenniki darmo i opłuinie. 

Kuracya Żetyczna, kąpiele zi- Wysyłka za zaliezką poczt. przez wyłączny skład 
mine i kuracya klimatyczna. 
Źródła mineralne | wóntlo taer Aloia Alfred Fischer, Wiedeń, ; 
(nad Radhosiem), aaas I.. Adlérgasše, 12. 1048 1 i 


poczt | IMegrafieena. Podczas pory kąpieloweoj 
uzdrowisko klimatyczne. 4 lekarzy. Prospekty darmo i opłutnie. oe Pd af. 1 M 


Wszelkich dalszych wyjaśnień udziela jak naj- 


Sezon: od początku maja chotnicj lą SĄ | i i 
do końca września. Komitet zdrojowy. | ri M6TSIOWA 


Tyiko prawdziwe, szlachetne kamienie Dra Seebiirgera. 

s oprawie: ka i środek przeciw c i 
1 ucnym, mianowicie: uporczyw 
granaty, ametysty, agaty, Kao kasziom, ziad du: 


s > dia, chrypce. zaffogńileniu itp. 
topazy, moldawity it. P.|"Buxiet 70 cm. na stempel i opak. 


Czeska agenceya 55 1190|na prowincję o 10 ct. więcej. 2758 43 
Do nabycia w aptece pod „Złotą gło- 


Ferdynanda Hofmanna, Sukiennice, L. 17, |wa* Leona Rosnera w Krakówie. 


wydelikaconia skóry, wygubienia wągrów 

wygładzenia zmarszczków ua twurzy, 
iłowem, przewyższa bezsprzecznie wszy- 
stkie inne wyroby tego rodzaju. 


iedynie w aptece pod Murzynem w Krakowie. 
000 Gena fleszki 80 ct. 210 


Magister farmacyi 
poszukuje zaraz umieszczenia. 
Adres: el. MI. poste rest. Ra- 

lomyśl koło Tarnowa. 099 2 2 


ltaryusz w Strzyżowie 


poszukuje joss 23 


udyfata Notaryalneg0. 


w Krakowie, uł. Sławkowska, 1, we Lwowie, Akademicka, 2, | 
poleca w wiełkim wyborze 
znane z dobroci, czysto Iniane, bez wszelkich domieszek chemicznych 
blichowane, całkiem biała „KORCZYNSKIE“ 
płotna szare na worki, sienniki, płótna domowe. półbliehowane na ścierki i przeseieradřa 
kupielowe, płótna zwykłe, czysto lniane, i webowe całkiem białe, w różnych grubościach, 
na wszelką bieliznę płótna i weby, w jednostajnej szerokości na prześcierudłw bez szwu 
do zasłania i pod kołdry; dymkę w paski, pasy i kwiaty adumaszkową na pościel i bie- 
liznę negliżową ; imitacyę weby, webe górska, szyrtyngi, oxfordy, nasypki pasowe, różo- 
we, niebieskie, kópper na kalesony ; płótno żaglowe (segeltuch) na letnie ubrania; dreliehy 
w różnych kolorach, w paski na liberye ; bieliznę stołową, wyrób kostkowy i adamaszko- W7 
wy w różnych deseniach i cienkościach ; garnitury stołowe kolorowe, oraz do wyszywania. 
Obrusy, serwetki, nakrycia kredensowe, fartuszki damskie. Reezniki kostkowe zwykłe 
i adumaszkowe, bez i z frendzla ; ścierki szare, białe, ze szlakami i ozdobne kredensowe. $ 
Chustki do nosa, białe niciane, batystowe, ze szlakami kolorowemi i całkiem kolorowe. 
r SF Gotową kompletną bieliznę męską. qq 

W składach zapisywać się można na członków Towarzystwa, wpisowe 2 złr. 50 et. 
Udział 25 złr. noże być wpłacany po 2 złr. 50 ent. miesięcznie. Członkowie otrzymują 
od pełno wpłaconych udziałów dywidendę i 10°% opust przy zakupnie towarów za gotówkę. 

Na żądanie wysyłamy gratis i franko próbki , cenniki, statuta , spisy członków, 
sprawozdania, deklaracye, 

Adres: Towarz” stwo Krajowe dla handlu i przemysłu. Lwów, 
Azkademicha, Kraków, Slawkowska. 2881 20 0 
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6 Nr. 97. 


NOWA REFORMA. 


Wielmożny Górny-Pilarski. 
Składam niniejszem Panom najszczersze podzię- 
kowanie za wodę i olejek ks. Kneippa. za po- 
mocą których niemal w zupelnosci odzyskałam 
włosy, co pomimo różnych używanych środków 
zdawało się być nadaremnem Proszę jeszcze o 2 

flaszki za zalicką Z poważaniem 

K. Krzywobłocka 

wdewa po aptekarzu w Warężu. 


| Tylko 3 zir, 


najodpowiedniejszy 981 2 6 


Podarek świąteczny 


(pamiątka po zmarłych!) 


Założony 
w r. 1879 


Portrety naturalnej wielkości 
według każdej nadesłanej fotografii. Zadatek 
1 złr. Termin dostawy w przeciągu 10 dni. 
Najwierniejsze podobieństwo poręczone. Foto- 

grafia zostaje nieuszkodzoną. 
Odznaczony zakład artystyczny p. É 


Siegfried Bodascher 
Wiedeń, II., Praterstrasse, 61, 
(dawniej Grosse Pfurrgassc). 


Poszukuje się ma prowincyę 
od 1 maja 1894 1064 3 3 


koncypienta adwokat. 


z praktyka najmniej dwuletnia. 
Oferty: E. Z. post. rest. Kraków. 


(2.000 złr. w. a. 


ma do umieszczenia na hi- 


potekę adwokat Dr. Dobo- 
szyński, ulica Grodzka, 18. 


1025 3 3 


Augustyn Mannes 


kandydat teol. i filol., udziela lekeyj łaciń- 
skiego, francuskiego i niemieckie- 
go języka za bardzo skromnem wynagrodze- 
niem. — Adres: ml. Mikołajska, L. 7. 


W Krakowie HF. 2 W Jaworznie 
,Mianisław 
Feintach | 


E Emor gł, L.6 M= 22 


| Franciszka Chris i 
| LAKIER PÓŁYSKOWY NA POSADZK 


Uczeń 


z [M lub IV klasą realna albo gimna- 
zyalną znajdzie umieszczenie jako 


praktykant 


w handlu pod firmą 


Andrzej Schultz, Kraków. 


1076 2 3 


W ogrodzie 


naprzeciw cmentarza krakowskiego, 
poleca się najstosowniejsze drzewka do obsadza- 
nia grobów, jako to: róże płaczące. głogi, je- 
siony, wierzby , thuje itp., kwiaty zimotrwałe i 
letnie, Ña życzenie Szanownej Publiczności ob- 
sadza się groby drzewkami i kwiatami po cenie 

możliwie przystępnej. 857 4 8 

Bi. Oklaxrimix 1. 

Zarvąd ogrodów w O©lszy p. Kraków. 


Bezpośrednie nabyw 


anie eleganckich tanich 


Przeciw wypadaniu włosów iłiysinie!? 


Pani! ”" 


Chcąc mieć piękną, białą, delikatną płeć, to tej 
ba się myć codzień 


liliowem mydłem Bergmanna 


wyrobu Bergmanna i Sp. w Dreźnie-Radebeul, 
(Znak ochronny : dwaj górale). 
Najlepszy środek przeciw piegom i innym 
nieczystościom skóry. — Dostać moina 
w Krakowie w apt. L. Rosnera po 40 ct. 


Letnie mieszkania. 


W pięknym parku, w Kkadziszo- 
wie, w pałacu, są różne pokoje z wszelkie- 
mi wygodami. Położenie górzyste, blisko las. 
W parku łazienka, nabiał i ogrodowizny. Arty- 
kuły spożywcze we wsi. Trzy stacye kolei od 
Krakowa. Na miejscu wiadomość poczta S$KA- 
wina. O wczesne zamówienia uprasza 
1045 2 5 J. Natmiller. 


3 dzierżawy 
pod bardzo korzystnemi warunkami do wy- 
dzierżawienia, jak również kilka większych 
i mniejszych majątków do sprzedania 
poleca 1020 6 0 
Biuro W. Świderskiego , Tarnów. 


© 


Lampy 


w ogromnym wyborze do wszelkićh 
celów oświetlenia poleca PABOMS-ZEICHEM 


Nowo otworzony skład z o. i k, uprz. fabryki 
„Et Ditmar“: 
Kraków, Rynek główny, L. 12. 

Zamówienia z prowincyi wykonują się odwro- 


tnie. Rysunki do dyspozycyi. 338 60 300 
Oeny barcizo tanio, 


_ 
Prawdziwą 
żytniówkę 
nabytą u JE. ks. Eustachego San- 
guszki w Gumniskach i u hr. 


i|Jana Tarnowskiego w Dziko- 


wie, co udowadniają wiarogodne świa- 
dectwa wymienionych dygnitarzy, dwu- 
krotnie w rafineryi podpisanego oczy- 
szczoną, poleca w lepszych handlach 


Fabryka likierów i rumu 


A. Schwanenfelda 


w Tarnowie. :; :s 


Realnosé 


bardzo dobrze się rentująca, blisko śródmieścia, 
w miejscu ruchliwem, z dużym podwor- 
cem i miejscem do budowy, kwalii- 
kująca się tak dla PP. budowniczych jak i prze- 
mysłowców, jest do sprzedania. 
Wiadomość: ulica Długa, L. 17, u wła- 
scieiela domu. 1039 3 10 


Do sprzedania mało używany 


Rower 


(Spark-Brook). 1086 2 3 
Wiadomość w Adm. „N. Reformy“. 


1043 3 14 


Reichenbergokich matęryj na ubrania. 


według 
przepisu 


OLEJEK 


Flaszka wody 1 korona, — Olejku sałatowego 80 groszy. 
AWORZE a a — Sezon 


od 1 maja do 30 września. — Nowo urządzony pensyonat leczniczy otwarty 
cały rok. Poczta, telegraf, stacyn kolei. Wyjaśnienia 1 broszury przesyła zarząd zakładu. 
966 4 28 Dr. Edmund Kowalski. 
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TTTTTPRENETEPERYETEE 
Swoszowice pod Krakowem 


zdrojowisko wód siarczanych., 


przez największe powagi lekarskie polecane, siedem kilometrów od Krakowa oddalone, 
stacya kolei państwowej, z najwygodniejszą komunikacyą (pięć razy dziennie koleją 
i cztery razy omnibusami zakłaudowemi). 

Zakład posiada z komfortem urządzone mieszkania po cenach nader przystępnych 
i wszelkie wygody i uprzyjemnienia dla gości kąpielowych , jnkoteż wyborną restauracyę. 

Kąpiele siarczane, jakoteż mułowe z najlepszym skutkiem bywają stosowane i zalecane 
w gośćcu stawowym i mięśniowym , w obrażeniach kości, w chorobach skóry i nerwów. 

Zdroje swoszowickie co do siły i skuteczności dorównują wszelkim tego 
rodzaju źródłom zagranicznym. 

Lekarz zakładowy wykonuje mięsienie i elektryzowanie według najno- 
wszych prawideł sztuki lekarskiej, 891 10 15 


$ 


Ro SAM. 


asadow yeh farb 
fabryka KAROLA KRONSTEINERA, Wien, II, Hauptstrasse, 120, 


w domu ictisnym, 
odszczególniona złotemi medalami. Dostura arcyksiążęcych i książęcych zarządów 
dóbr, c. k. wojskowych zarządów magazynów zaopatrzenia, wsnystkich kolei, to- 
warzystw przemysłowych, górniczych i hutniczych, wielkiej liczby | 
przedsiębiorstw. przedsiębiorców budowy i budowniczych, jak również wielu 
włascicieli fabryk i domów. Farby te, używane do powlekania budynków, są w 40 rozmai- Q 
tych wzorach od 16 et. za kilo wyżej, rozpuszczają się w wapnie, a powleczenie takowemi $ 

zupełnie równa się olejnemu. Wzory i sposób użycia darmo i opłatnie. > 
B. SZABŁOWSKI w Krakowie, Sukiennice, L. 2, 


wyłączny na Austro-Węgry 


skład rosyjskiej herbaty karawanowej 


domu handlowego Sergiusza Perłowa w Moskwie 


poleca wyborowe herbaty po cenach praktykowanych w Warszawie i Moskwie od złr. 1'80 
do złr. 10:40 za funt w oryginalnem opakowaniu. 


Zamówienia pocztą przynajmniej 3 funtów wysyłamy franco. 


Samowvarwy 2 najlepszych fabryk Tulskich. 


Cenniki gratin i franco. 1741 39 52 


Pierwsza c. k. austr. węg. wył. iiprz. 775 6 0 | 


C. k. austryackie koleje panstwowe. 


OZZXŁADU JAZDY 


ważnego od dnia l-go maja 1898 roku (według czasu środkowo-europejskiego). 


WYCIĄG Z 


Odjazd z Krakowa (względnie z Podgórza): 


do Podwołoczysk, ma połączenie w Tar- 
nowie do Stróż i Nowego Zagórza, od 25 ezer- 


Ks. KNEIPPA. j 


2732 57 0 


Tw 


andrychowskie 


. GRUNSPANA 
jako to; płócienka, zefiry, kapy wełniana jakartowskie, 
obicia na meble, różnego rodzaju dralichy, I 
do nabycia: w Bazarach wyrobów krajowych w Krakowie 
i Przemyślu i w Towarzystwie Galic. akcyjnem we Lwowie. 


ywyroby 
J 


¢ 
i 
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Wyroby tańsze a trwalsze 


(7 æ 
LOOO ONO 


VESSE 


= 
W Na wystawie gospodarskiej w Wiedniu 1891 dyplomem uznania nagrodzone. 


wyrób 
pierwszej najteńszej drogueryi 


Górnego | T. Pilarskiego 


Lwów, Hotel Georga. 


z a] | | a palna 
SA APA AA 


* 


2678 37 104 |) 


i lepsze od zagranicznych. 


ak 

Dom piętrowy 
pod L. 83, w Nowej Wsi Narodowej, 
o dwóch frontach i o 3 sklepach, wraz z dwo- 
ma parcelami pod ludowe, jest pod nader 
korzystinemi wasunk:nmi z wolnej 

ręki do sprzedania. 

Blizszej wiadomości udzieln Franciszek Misz- 
czyński, Kraków, Plac Matejki, 10. 987 6 12 


a. Fogga —:. ; 
PE aa Anh 
aa A 


eE 


Kamienica 


nowa . przy jednej z główniejszych ulie, piłę- 
kuię zabudowanej, tuż obok plant, w zdrowem 
położeniu, jest do sprzedania. Budowa 
trwała, z dobrego materyału, nie na spekulacyę. 
Wolne od podatku na lat 12. — Doehód 7!/4'/,. 

bliższa wiadomość w Administracyi „N. Re- 
formy“ pod lit. J. Z. 1087 2 6 


F. Turliński. 
Obiady 
z 4 dań po I złr. 


Kolacye 


„A "2 3dań po 75 centów. 


ników | ksiażek rachunkowych, które 
b) Częścia reszty, która mi 
batu, opłacam wszystkie ko- 
dzia muzycznego od fabry- 
czenia. c) Na żądanie wy- 
nina z8 wskazanej mi fa- /4 
zanymi mi adresem i sprze- /4 
warunkach, na których 
zyozne znajdujące się 
żdy więc taki fortepian, 
| kosztuje na miejscu we 
opakowaniem i dostawa 
sztowałby 430 złr. — 
i odstawiam aż do Tar- 
wszystkie nowa, nawet 
muzyczne mojego skła- 
od złr. 300 i pianina od 
20-letnia. e) Każde na- 
u mnie (albo w moim skła- 
fabryce za moim pośredni- 


0. 


Przyjazd do Krakowa 


4-50 rano pociąg osob. Nr. 12 do Podgórza PŁ. 


a> Z tnien e 
pierwszego Sierpria roku /891-szego 
sprzeżaję wszystkie nowe fortepiany i pianina mo- 
* jego składu 5% ponżej cen fabrycznych i zadowałniam się 
reszta otrzymywanego od fabrykantów rabatu. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- ` 
nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto oen- 


w tej samej oenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 
żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedajac fortepiany I planina 
na raty (chociażby po 10 złr. miesięcznie) nie żądam za nie ani centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 

wane wymieniam za dopłata na nowe. h? W sprzedaży 
fortepianów i pianin wstawionych u mnie w komis 

pośredniczę zupełnie bozintere- 

| © gownię 


wszystkim z całą goiowością pokazuję. — 
wr pozostaje od fabrycznego ra- 
szta przewozu danego narzę- 
ki aż do miejsca przezna- 
syłam fortepiany i pia- 
ją bryki wprost pod wska- 
ÄN dzję je na tych samych 
sprzedaję narzędzia mu 
%,| na moim składzie; ka 
a} który (n. p. w Wiedniu 
fabryce 400 złr., a: 
(n. p. do Tarnowa) ko 
sprzedają za złr. 38( 
nowa bezpłatnie. d) Za 
najtańsze narzędzia 
"7 du (a więc za fortepiany 
złr. 200) daję porękę 
3, rzędzie muzyczne kupione 
dzie, ałbu w jakiejkolwiek 
ctwen:) przyjmuję napowrót 


* 


© a 


«a 


(względnie Podgórza): 
z Podwołoczysk, na połączenia w Przemy- 
ślu od N. Zagórza, w Rzeszowie od Jasła, 


Czysto wełniane szewioty i kamgarny. Całe ubranie męskie 6 złr. 70 et.| 797 rano pociąg posp. Nr. 3 £ Krukowa AIG 15 *rześniń 1 de Orłowa; w Rzeszowie | S5%00 Krakowa | w Tarnowie od lgo lipca do 31go sierpnia 
Próbki za nadesłaniem 5-centowego znaczku pocztowego. Franc. Rehwalda| 75 , - ś %a Podgora REA jów r M) Mowego Zneórza, aiw Przemyśla jo 8 i, y e i AO 
Synowie, Skład fabrybryczny sukna, Reichenberg, Czechy. Chyrowa i Nowego Zagórza. 612 rano pociąg posp. Nr. 2 do Podgórza PŁ\ Z Podwołoczysk i Suczawy przez 
p W ng WE nz U ng W ną WUW ną WY ag": OW agp UP zyc W ag Wz r] 0. 7 de do Lwowa, ma połączenia w Bierzanowie| 620 „ cj no wino „ Krakowa |! Lwów. 
F EJE IE AEE ER E SE E E KE c -— P 8-00 rano pociąg osob. Nr. 15 z Krakowa od Wieliczki , w Dębicy do Rozwadowa ze Lwowa, ma połączenie w Przemyślu od- 
b 810 , h no» n» Z Podgórza Pł. i Nadbrzezia N. Zagór: 4 JE a i d Sokal: > Rz 
PA z z e aaa 2-16 po poł. poo: osob. Nr. 14 do Podgórza PŁ| ri gą Jasła w Debicy AR 
do Podwołoczysk, ma połączenia w Tar-| 225 „ „ „on a n»n » Krakowa 8 „Jasła, w Dębicy od Rozwadowa 
y 1045 przed poł. poc. osob. Nr. 13 z Krakowa nowie do Orłowa i Koszyce E Rzeszowie do i Nadbrzezia, w Tarnowie od Orłowa i Msza- 
4) z 1055 „on on on mo „z Bodgórza Př- Jasła i N. Zagórza, w Jarosławiu do Sokala, ny dolnej. a 
B z p J w Przemyślu do Chyrowa, Stryja i Stanisław | $09 wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza Pł.| Z Pedwołoczysk, ma połączenie: w Prze- 
7 { 8:20 Krakowa myślu od Stanisławowa, Stryja i N. Zagórza, 
} JUBILER 9.20 wieczór poe. posp. Nr. 1 z Krakowa R ON R L-ołęk te “4 SWW © w Bierzanowie do Wieliczki. 
» a J D K F ma Ą ma połączenie w Rzeszowle c de H 
„| 9.28 z „ £ Podgórza Pł. sq? aż z Podwołoczysk, ma połączenia: w Prze- 
t w Krakowie, plac Maryacki, l, p F XPV 5 J sła i N. Zagórza. e, myślu od Stantsżawował Stryja przez Chy- 
j cc do Podwołoczysk . ma połączenia w Dę-| 9:84 w nocy poe. posp. Nr. 4 do Podgórza Pł.| rów, w Jarosławiu od Bełzea, Sokala i Rawy 
f „pod Murzynami E | bicy do Rozwadowa i Nadbrzezia, w Jarosła- | 9:42 s s) i n n „ Krakowa ruskiej w Rzeszowie od Jasła, w Dębicy od 
a 1011. i i swój 10:55 w nocy poe. osob. Nr. 11 z Krakowa - wiu do Rawy ruskiej, Sokala i Bełzea, w Prze- Rozwadowa i Nadbrzezia, w Tarnowie od 
pó połeca Szan Publiczności swój bd 11:05 r E wo on » Z Podgórza PŁ. myślu do Chyrowa, Stanisławowa i Stryja. — Koszyc, Orłowa i N, Zagórza. 
5 P 3 © | Od 1 lipca do 31 sierpnia ma w Tarnowie po-| 8.42 rano pociąg osob. Nr. 18 do Podgórza PŁ) z Rzeszowa, ma połączenie w Tarnowie od 
ajazyn | a ry 4 6, łączenie do Orłowa. 855 , 4 "=. Krakows f Nowego Sącza, w Podgórzu PŁ. od Żywca. 
$ ó + 6-40 po poł. poc. osob. Nr. 17 z Krakowa do Rzeszowa, ma połączenie w Podgórzu- z ra zj ma połączenie w Bierzanowie 
5) 2: f . Poe o aszowi ierz Wie-| 7:49 rano poc. mięsz. Nr. 402 do Podgórza Pł. do Lwowa, w Podgórzu-Płaszowie do Żywca 
WYROBÓW 543 32 0 6 650 z Padgórza PŁ. | Płaszowie do Żywca, w Bierzanowie od p c WOWA, Ży 
8 A . » cza Gw > b liczki, w Tarnowie do Grybowa. 8:06, -n z w w w» Krakowa i N. Sącza, a od 25 czerwua do 15 września do 
i ZŁOTYCH $4 j Chabówki (Zakopanego), Rabki, Mszany dol 
SREBRNYCH l 12:00 w połud. poc. mięsz. 451 z Krakowa We Wieliczki we 7 sg Aka” 
| n 3 >92 s II g . r W. Ł E euan z Wieliczki na połączenie w Bierzanowie do 
a odznuaczarących się gustem, oryginalnością, C E M E Ery ; A 85 e E RARE BL) Rzeszowa, w Podgórzu-Płaszowie do Suchy, 
i trw stością i eleganckiem wykonaniem lag | 810 wieczór poc. mięsz. 461 z Krakowa A va Wea ma g w Bierzanowie = n m w om „ Krakowa N. Sącza, Żywca i N. Zagórz u. 
j A 8.30 „ m Podgórza PŁ. | od pociągu Nr. 16 ze Lwowa. 2 Buczaczńzo cii WZ N 
? 3 U n n 1 ( r a AYA . gorz, . 
M Wszelkie obstaiwnki I reparacys wykonywam Jak najstaran- A rs mę . da Hasiat saa przez Sucha, NSn R rano poc. osobowy do Pogórza zez Saona E E E 
aiej, puktualnie i po cenach umiarkowanych. [9,| SH rano pociąg mięszany z Krakowa (p. Zw.) órz; ma połączenia w Kalwaryi do Wadowie | 5 C U AA ASZ.  szowa, w Zagórzanach z Gorlie, w N. Sączu 
y q OSK A k zgłwierzynen f Biel ki i 5 chy do Żywca i Zwardonia, | 5'49 »  » mięszany , Zwierzyncń w czasie od 1 lipca do 31 sierpnia od Orłowa 
Złoto. srebro i drogie kamienie za- pE 94 przed poł. poc. osob. z Podgórza Pł. się. -oulsaf 0 0. ców UjGGG> S D „ Krakowa (p. Zw.)) . Kog p P 
kupaję lub przyjmuję w zamian. A | 910 przystanku w N. Sączu do Orłowa i Koszyc, w Zagórza i Koszyc. 
e ” » n n U ach d ie. i 5 
+ T ś jay ri 4-04 po poł. poc. osobowy do Podgórza przyst. i p usia (zmie pri, | 4] 
NI m  pąj 705 wieczór pociąg mięsz. z Krakowa do Chyrowa przez Suchą, N. Sącz, N. Za-| 410  , » 5 w „w , Płasz.| a Papórzanich 7 osle y Ni Sączu z Orła- 
l = 9 h 720 a i z Zwierzyńca | górz; ma połączenia w Kalwaryi do Wadowic] £17 ” „ mięszany „ Zwierzyńca, MESA: Sy Suchy od EEn Żywca. w Kal- 
Ró 5 R 1 s O Z P d] p Aee do Gorlic. w Jaśle do Rze-| 4:83  , Hi ” „ Krakowa (p. Zw.) watyi od Bielska i Wadowic. j 
8 = 3 M A adi B =P A P E Y 10:40 przed poł. poc. mięsz. do Podgórza przyst.” 
o 5:00 rano pociąg mięszany z Podgórza Pł. 10: ; k 3 r Płasz. 
F ai NARC a T A 1068 0 7 0 or "Zwijn pZ Oświęcimia. 
4 œ 2 
r = í 220 po poł. poe. mieszany z Krakowa (p. Zw.) 1109 n n n» n n Krakowa (p. Zw.) . 
L E d Zo AR S „ ` z Zwierzyńca 6 dadiecikia 858 wieczór poc. mięsz. do Podgórza przyst. 
ZK 246 Sand Podgórza Pł. 0 USwWięcImin. 8:59 : ń n , Plas. P 
A © z pa 2-52 b n " " z Po F penye 9-06 E = Ą A Zwierzyńca z Os zięcimia. 
as ; nom n SO) 9-22 z 5 A „ Krakowa (p. Zw.) 
= $ h 640 wieczór poe. osoh, I z Krakowa 8'21 rano pociąg osob. 1019 do Podgórza przyst. ; i 
) 2 St 655  „ „  , 1020 z Podgórza PŁ do Żywca. | 82, p ; 38 diet 3 Brzyst.| z Żywca, ma w Kalwaryi połączenie 
A > W QL, „AŃkłana » T 8B5 „ „  „ 18 , Krakowa JF i 
iZ powodu obchodu JKościuszk ski 8:25 r i b. 23 z Krak do Chabówki (Zak go) Rabki ij 717 wieczó ob. 1013 do Podgó zyst Mszany dolnej, Chabówki (Zakopa- 
i owskkieso 25 rano pociąg osob. z Krakowa o abów (Zakopanego), Rabki i wieczór poc. 080b. o Podgórza przyst.) z uny » Ch / 
èd ż k > są do nabycia = p. g Ą 8:38 n ń „ 1014z Podgórza PŁ. | Mszany dolnej boz zmiany pociągów. | 728 a: "aa. E To. ka n Płasz.> nego) i Rabki bez zmiany wagonów, tylko 
y p A 7 44 Asa + przystanku | Kursuje tylko od 25 czerwca do 15 wracśnia. | 7-40 24 „ Krakowa od 25 czerwca do 15 września. 


) 


8 " LJ " " LJ E 

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są do nabycia po cenie 10 cnt. we wszystkich stacyach c. k. kolei państwowej, u konduktorów przy pociągach, 

jakoteż w Krakowie w biurze spedycyjnem Bujańskiego, w księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Mauriziego, w handlu Fischera (linia A—B) i w handlu 
Porębskiego i Zimlera. 


Y Medale srebrne, bronzowe i szpilki z biustem Tadensza Kościuszki, 


h 
«© Z W WET WW ZWZ zg WE WWE zj M WA O Wz W 
060 +€0-€ 116 3-6 >+ 3€ 3-€ € _3< 


Kraków, 20 Kwietnia 1894. NOWA REFORMA. Nr. 96. 7 


e.N oOoOowgvosci w towarach wwveiniany ch Ye 


Najnowsze materye wełniane „Pepita“, w niezliczonych odmianach, podwójna szerokość, . . . . metr po 48, 65, 90 ct. 
Detto, 120 ctm. szerokie, . . . « : . metr po zir. 1.65, 1.75, 1.90, 2.80 i t. d. (najwyborniejsza, najlepsza jakość.) 
Kamgarn, czysta wełna, 120 ctm. szeroki, . . <. «à a WEZ a N e ag ©... JIACIFJ ORZAPONISDY. 
Kamgarn skośny, czysta wełna, 120 ctm. szeroki, Moa PPE> o metr po złr. 1.45, 1.85. 
Najmodniejsze krepony, w bardzo eleganckich kolorach, czysta wełna, podwójna szerokość, 7 od złr. 1.05 w górę. 
Najnowsze, pachnące materye letnie, z bardzo gustownemi deseniami 7 prążków, 120 ctm. szerokie, metr od złr. 1.10 w górę. 
Najnowsze materye czysto wełniane, o wszelkich możliwych kolorach i deseniach, podwójnie szerokie. metr po 52, 60, SO, SS ct., 
złe. 1.05, 1.30, 1.60. 1.75. 2, 2.10, 2.60, 2.80, 3, itd. itd. || 
Prawdziwe insbruckie lodeny, wo wszelkich kolorach, czysta wełna, 120 ctm. szerokie. . . . . . . . metr po złr. 1.30. 
Lodeny styryjskie, czysta wełna. 130 ctm. szerokie metr po złr. 1.10. 
Surah, czysta wełna, we wszelkich kolorach, = metr po 78 et. 
Jedwabne materye „Pepita*, WÓD o Tym E a i od zir. 1.25 w górę. 
Niezmiernie piękne jedwabne materye w prążki o wspaniałym doborze kolorów. . . . . metr po złr. 2.80. 
Pongis w najiówsze AEU 4 Je Eolia a af af, I metr po 4% se zir. 1.20. 
DEF” Bardzo wielki wybór w najnowszych materyach na suknie. "TĘ 
Ceny bardzo niskie! 


VW iedLeń.,. VI.. Mariahilferstrasse Nr. S3, siteryny, parter, mezanin i pierwsze piętro. 


Lewantymny w bardzo pięknych deseniach, nie puszczające w praniu, . . . . . . . metr po 19, 22, 26, 28, 30, 32 i 40 ct. 
Francuska satyna atłasowa, znakomicie wykonana na wszelkie sposoby. A... 4 e a. u sadnett powód S ct: 
, metr po 50, 55, 6O ct. 


Francuskie muśliny w powabnych deseniach, amm E „. 
Angielskie, białe batysty ażurowe, . oa’ ‘a 4 « h. metr po 85, 42. 55, 58, 65, S5 et. itd. 
Krepa Zefir, angielskiej jakości. w deseniach najmodniejszych i bardzo pięknych kolorach. dająca się prać. metr po 86, 46, 48, 52, 

55, 65, 70, 72, 78 et. itd. 1061 13 


Piękne materye modne z przeszłego sezonu po cenach bardzo zniżonych! 


Trwałość powszechnie ZNANA! j l j 
gag Na prowincyę wysyła się próbki i ilustrowane journale z wszelką gotowością darmo i opłatnie. "wę 


e Now7o5ci w raateryach do Prania. 


— a NAZZA NT WTZ EZ 


Sensacye Chrześcijańskie Towarzystwo +,  'Panom Amatorom-Fotografom! W, C, Angelus 


czyni: ro wynalezione i polecam po eemach fabrycznych gów 
ana b „r E ALEJE (dawniej F. Bruno Hahn) 


złocone zegarki remontoir szat liturgicznych aparata momentalne | Staty WOWO, krakow, w Grodzka, 2, 


PRES naj : Lumióre' a, Schattera, Slankovits'a ka 

Zegarki te wskutek swej doskonałości i eleganckiego W Krośnie sól | a. A pa” a Lanea Hafty, Serwety, Ręczniki, Kanwy 

wykonania uznane są nawet przez fachowców, jako niedające f Germania, Apollo itp.; papiery : cclloidynowy kie | Kongresowe, Juty, Włóczki, Jedwa- 
się odróżnić od prawdziwie złotych. Ślicznie eyzelowane ko-| poleca P. T. Duchowieństwu swój bo- Aristo Lieseganga, platynowy Jacobi ego; wszelkie | *" || j f ; kie d i ftó 

perty pozostają raz na zawsze zupełnie jednakowe, a za do- galo zaopatrzony skład wszelkich w za- wywoływacze: amidol, metoł, rodinal i t. p., oraz bie, Bawe ny francuskie o haftów, 


3 hry chod udziela się B-łetnią pisemną gwarancyę. kres szat i przyborów kościelnych wcho- wszelkie przybory do fotografii potrzebne « Miniardyzy. 904 6 10 
Oena za sztukę G zir. dzących przedmiotów własnego rody A N T © W F L A R | | S «© H Kalosze rosyjskie. 
Prawdziwy złocisty łańcuszek z karabinierem bezpie. | Z najlepszych francuskich materyałów, > z 4 à : 
czeństwa fasonu Sport Marquis lub pancerz. sztuka zły. 1-50. po cenach nader umiarkowanych. l Sklad przyborów fotograficznych, 10822 10 Przybory do krawieczyzny. 


Do każdego zegarka darmo futerał skórkowy. 5wieni: wineyi wykonuje e armelicka, L2, |W Krynicy pd 20 maja pod „Szwajcarem' 
Te złocone zegarki z powodu swej znakomitej dokła- ŻA NEEE A E WBW JU ErAKÓW, UL. K a . y j 


l 1 
l : 8 R E o e | Lo>-„-„-Lo NI A 
dności używane są przez znaczną liczbę urzedników kolei pań- Eu aard 00000200006006:0600600060066606 


stwowych austryackieh i węgierskich, a zamawiać takowe Przy zakupnie wyrobów u agentów 
vd į | | ki 


p można wawie przez centralny skład 1048 1 6! uprasza się żądać legitymacyi i cennika, 
Alfreda Fischera, Wien, L, Adlergasse, 12./: megno Pa jes! stala 
i z piwnic 
pod nadzorem Wysokiego król. włoskiego Rządu. 


ceną oznaczony. 353 6 6 
Przesyłka za pobraniem pocztowem lub za poprzedniem nadesłaniem należytośei. 
Wino bianco italiano da pasto . 1 flaszka 50 et. 


ostrzegam przed nabywaniem naslądownietw, które wprawdzie sa zachwalane jako tańsze, ule nie 
a 


Sa do nabycia w księgarniach dzieła 
naukowe pedagoga Reussnera : 


LR AO OOO O OOO OOOO POZO 


Y 


Przetwory Regeneracyjne ; 


B O o | EO E 
( starsz, lekarza Sztabów, Dra Müllera. ) 


Najlepsza Metoda 


do nauczenia się BEZ NAUCZYCIELA 
czylać, pisać i rozmawiać po niemiceku w $ 
MIESIACACH, po angielsku w 24 LEB- 
CYACH. Cena metody niemieckiej kurs niż- 


mają żadnej wartości. 


FRIED. KRUPP 


(Są to przetwory od mladzające. wzma- Etna E e f 3 GO ct. szy 85 ct. kurs wyższy 2 złr. 25 et. Komplet 

i N (eniające, przywracające ostas) 2 2) lett 1 SO ct (oba kursy) tylko 2 złr. 80 et. METO- 

G R U 2 <b R K P bioną lub utraconą siłę męską (impotencyę). 6 a9 ss Marsalettra . . 1 It . M n ka 80 t. w, ANGIELSH A z wymową kurs I L złr. 
(  Sporządzone według przepisów lekarskich p ; TRO i itrowa fiaszka e ct., kurs II 1 złr. 70 et. komplet (oba kursa) 

P od rosso Chianti NAJLEPSZE ELEMEN- 


i polecane przez lekarzy od wielu lat przeciw 4 

Ma debur „.Buckau |osłabieniom nerwów, powsta” j 

g $ | Wodnik tajnych ak 

Thok: 0 ji nadużyć młodości (samogwałt) mie | 

ZZ (98 medali i pierwszych nagród). N szczących zdrowie i przeciw z tych) 
2 = e przyczyn wynikającym osłabieniom nerwów, ), 
Główne specyALlNOSŚCI: BE Walk AE 


1. Trwało odlane artyku?y, jak walce i maszyny rozdzielające, poszczególne czę- (miecza pacierzoweco, drżenia | 
à irak i nóg itp, jako środki radykalne i | 


1/ 50 et 2 złr. 40 at. 
pa ” s Aee iR k 2 i * | TARZE: POLSKO-NIEMIECKI po 
wre p... 1 flaszka zir. 58, 28 i 14 ct. POLSKI z wzorkami piama, 
Asti spumante » rysunków i rycinami (obrazkami) razem 340 
Na składzie w Krakowie w handlu: dka ie Ore E w 05 
w s a i nemi po i 1 Ch 
A. Hawełki. M. Jaworniekiego. J. Wentzla. @| NAUKI POGLĄDOWEJ w siule. 


. AA 56 e zę Zeszęć oan E 
00000000000000:0000 009000000 i JESZ Ka A GA 
0009000009977< 


ści składowe niaszyn i t p. A 4 PARAGÓGE MEZA A | ; ; i 
2. Wyroby odlane z form stalowych, mianowicie eżąśei składowe maszyn stu- JJ |) pewnie działające i zupełnie zdrowiu í u a n Skład główny w księgarni G. Ge- 
żących do sporządzania pomostów i budowy okrętów. r . y nieszkodliwe, — (ena z dokładnen lekarskiem ( bethnera i Sp. w Krakowie. 
3 Potrzebne artykuły dla kolei żelaznych » KONNY ch i tabrycz- H pouczeniem 3 zir. 10 ent., poczta 25 et. wię- 
nych. jako to: zwrotnice. środki i kawałki do wymijania, toczone tarcze, koła |; cej za opakowanie. 248; 14 19 : 
(800 modeli), wozy transportowe i t. v. , i H Jedyny główny skład wyrabiający w St. | 
4. Maszyny roparabi ain a w wszelkich gatunkach, do łamania kamieni, i Georks-Apotheke, Wien, V., R e b L Władysław Schwenk 
walce do młynów, śruby, wiatraki i dzwony młyńskie i t | , 7 W mmergasse 33. gdzie wszystkie li- $ tam 3 z 
BG Całkowite urządzenia fabryk do Śro cemestih nawozów PDZ ) a. kod udrosować RA CA wigz z wszystkiemi przy aa Skrad nasion (0WATÓW KOKZEM l 
glu, do młynów gipsu, kości i oliwy. wag „W. Jw Krakowie u apt. E. Hellera da-( e Ste 4 cenie. 
5. Przyrządy do obrabiania złota , srebra, miedzi» ©) nku, ołowiu jwniej E. Stoekmara, we Lwowie | są do sprzedania po przy stępnej cenre pod Merkurym 
i innych kruszców. ,u apt. Mikolascha. N Bliższa wiadomość przy ulicy Sławkowskiej, pod L. 18, w Podgórzu (obok Magistratu) 
6. Walce do blachy, drutu i różnych metali. Ri AAAA ARREA AAAI) 2 f oe 
a RECE hydrauliczne z twardo odlanemi i stalowemi cylindrami , prasy do C. i k. dostawca dworów For mo aga, poleca 
rur ołowianyc rutu i kabli. ) ; p i i L 
8. Kafary każdego rodzaju, ręczne, hydrauliczne i parowe. Windy hydrauliczne., , |, Patenta i przywileje. = SA „i Dd dawien dawna ze swej dobroci | zapachu znaną prawdziwą |z Buraki Quedlinburskie 
9. Stojące lub leżące gazowe motory, patentowine Sombarta. y~ 4 < z Ta H E R ES A T E R 0) S Y J S K A = ; 7 j T J 
Piły wstęgowe do żelaza, stali, dla Indwisarni i t. pP «| ) kant |0-> Oberdorfskie żółte, słynne z wielkości +} kg. 75 et. 
Dokł id + poleca handel 2135 G6 0 A Oberdorfskie różowe, „ A NA „Bygt. 
okładne katalogi darmo. - p Hy Š wW ADAMOWICZA ® | Mamuthy, żółte, największe, świeże "ją „- 80 et. 
Zastępca na Śląsk austryacki, Morawę i Galicyę 5 medali 2 dyplomy, I herb państwa. R : pa] Mamuthy, różowa,- -i n: anoni GP 
3 z i Osusza wilgoć, niszczy radykal- : w irodachna w Bik w EOMae T NW 
M. Steinsberg J agerndorf. ie grzybek drzewny itp. Pr: w Bi funt „familijne“ bardzo dobrej . . .. « . . zir, 1.40| G |Ćwikłowe Erfurtskie, duże, czarno- czerwone, 
? m o srzy , kici ze. w L funt „Melange de Moskau“ w oryginal, opakowaniu  złr. 2.50 4 1a kilog. 75 ent 
wyzsza M x w XIX wieku istnie- a Ł funt „Imperial“ cesarskiej w oryginal. opakowaniu złr. 350| 8: Marchew, kl Virginiać (ko Bano E i ać et 
RoK založ 631 80| jące środki. — 1000-ce dowodów. |S I funt wysiewków z najlepszych herbat kwiatowych | zër. 1.20| Æ | Konsk! ząń „virginia (xorzec== Goa 
e enia 1835, Bak ilustrowane, niezbędne dla każdego È n Cognac francuski kuracyjny */, flaszka *** złr. 3.20 | = " Ai A naraz 10 korcy da i r 
y ę zę = zec bezp4: ; 


wysyłam franco i gratis. — Agentów poszukuję. 

864 Adres dla pism i telegramów : BU 

„Exsiecator* Wiedeń. 
W Krakowie nie posiadam filii. 


tlo naedali zasługi i 2 dyplomy uznania! 


Wiedeń, l, Krugerstrasse 5, Za pośrednictwem każdej kalęgarni nabyć mo- 


(St. Póltnerhof) niiehst der Ki rntnerstrasge, 
Wyroby stolarskie i tapicerskie- Słynna na Wegrzech 


| 
ELELE maść wyrobu DraSihulszky'ego 


za niezrównane wyroby r 
żna dziełko radcy Dra Mūllera, traktujące o 


T| E oe aee E a Zamówienia uskutecznia się odwrotną poczta 

g RKKARNKIRKKKNKRKRKKKKKKE OCEN 2 10 LU r 
Jale tow e. 3 

Meni tadkarogotł nadwątlonym systemie 


! Powietrze lasów iglastych w pokoju ! nerwowym i płciowym. 


Dziełko to, odznaczone nagrodą pieniężną, 
pojawiło się w 27 wydaniu. 

Przesyłka w kopercie za 60 et. w znaczkach 
pocztowych. 9 17 52 


Edward Bendt, Braunschweig. 


otrzymuje się przez rozpylanie 


Mam zaszczyt oznajmić, że w mej pracowni rzeźbiarsko-ka- usuwa 4 twarzy picg?, plamy i wszelkie 
mieniarskiej przy ulioy ŚW. Jana, i. 3, ukończony inne nieczystości skórne. — Za skutek 
1 zestawiony został ręczy się. 


Kadzidła sosnowego! 


Prócz miłego leśnego zapachu, posiada nieoszacowane własności hygieniczne. Oczy- 
> f k wysokim stopniu, że jest powszechnie polecane 


szcza i odświeża powietrze mieszkań w tak wys 
| hania osobom, cierpiącym na choroby piersiowe. 


Cena: mały słoik 40 ct., wielki 80 ct. 


bardzo wspaniały | okazały Pomnik-Obalsk żę org: e" sg. szerana 


z .. 
z różnobarwnego granitu, bogato profilowany, bardzo odpowiedni na Lehoczkyego w Miez6-Laborcz 
grób jakiej zasłużonej osoby. (Węgry). Sa 
Przyjmuję również wszelkie zamówienia w zakres kamieniarstwa — R ——--—---->LoLLkkddn 
wchodzące tak z granitu i z marmuru, jakoteż z piaskowca i wykonuję Gdy mi potrzeba inserować 
w dziennikach lwowskich i innych krajowych, 
jako też w zagranicznych, to załatwiam to zawsze 


Fabian Hochstim, Kraków, ul. Św. Jana, 3. ja 


Centraline Biuro Ogłoszeń 


PARRE ENIE NOTE EEEE EENEG ||| Lwów, ul. Kopernika, 11. 


przez pp. lekarzy do oddye 
Flakon 60 cni., rozpylacze od 30 ent. do 7 zir. 


Pierwsze piętro 


Kawałek 30 centów. 134 11 0 składające się z słedmiu pokoi z 
J AN IHN ATOWICZ balkonem, dwóch przedpekoi | 
kuchni, przy Małym Rynku, do wy- 
Lwów, sklepy własne: ulica Kopernika, L. 3, ulica Halicka, L. Il; Kraków, $u- najęcia od 1 kwietnia. 
kiennice, L. 20, i Czerniowce, Rynek, L. 2. Wiadomość u stróża domu pod L. 4, 


KRRRKRERNKKINNKNRKRKINRKRKKKKKA ulica Mikołajska. 527 23 0 


Mydło z igieł sosnowych 


bardzo korzystnie wpływa na skórę i przy myciu wydaje zapach lasów szpilkowych. — 


takowe szybko, dokładnie i po cenach umiarkowanych. 481 9 15 


8 Nr. 97. 


NOWA REFORMA. 


Krakow, 29 Kwietnia 1894. 


Skład fortepianów, pianin i harmonium Wiktora Barabasza i Sp. Kraków, Rynek, 13. 


ana Ua KH U e WH UE ...E..U.U..EJ EE EEEK KE EZ ZAK EU EA UE EE ZEJ. EEE EE EU U WZ AU... EEEE BEA. NAKE KE BE AEE EE JE BE 


ks Won pi oz iz AWA Mc | BĘ Ceny bardzo niziEiG. Œ 


» Farby olejne i lakierowe EL aikido genach Farby olejne i terowe ¢ 
a wej sporządzone i zupełnie gotowe do malo- RELNI i | ERIEDRICII Farb 4 asa sk n 
M wania drzwi, podłóg, ścian, sztachet, bram, s rzę- i Tar (0) ASA A’ A nie. EJ 
* tów ME sra ý SKŁAD FARB i HAN DEL MATE RYAŁÓW Maż Eee p a piy u 
m c i : a o pod „czar nym psem E u 
S Lakiery angielskie, amer. | KTAJOWE, | w zzrasowie, anoa Fioryańska, Nr. 45, | [o drzewny. 
z jak giwnigi miha 1— polecają taniej, niż BB > każda konkurencya: Cement i gips. i 39 31 104 3 
x potrzeby malarskie, pozłotnicze lakiernicze. || Cenniki na żądanie bezpłatnie. — Zamówienia uskutecznia się odwrotną pocztą. Wapno hydrauliczne. z 


JODOOOOO0O000000000000000000000000000000 
S. A. Krzyżanowski KSIĘGARNIA 


Spółki Wydawniczej Polskiej 


w Krakowie 1104 I 3 u 
księgarnia, skład i największa wypoży- 4 
czalnia nut muzycznych , oraz główna 0 l 
ekspedycya pism peryodycznych, poleca 


Cybulski Prof. Dr. d 
Spirytyzm i hypnotyzm. w Krakowie, Rynek, Pałac Spiski, 
wydała świeżo: 


Cena 50 cnt., z przesyłką 55 cnt. 
Konc ienta Bąkowski Klemens Dr. Kraków |Morawski Każim. Prof. Dr. Dwaj 
y p 1105 ŚE w Czasie powstania Ko- Cesarze rzymscy: Tybe- 
k ` posz ug 2 Śściuszki, str. 80. Ceni 40 ct. ryusz i Hadryan. 7 ? portreta- 
adwokat 07. Dundaczek w NISKU.|wrentec wspomnień, matują-| | ui v 5 sw. 148. Ga 1 ar 
Kobi inteligentna, przy-| Sych charakter Tadeusza ailai. Sca T iai 
obieta stojna f lat 39, po- Kościuszki, w 8ce, str. 53 w bar- poma Matohjozne) wnang 
siadająca 2000 złr. gotówki, pragnie dzo ozdobnej oprawie, z ryciną. Cena 60 ct. str. 848, zh. 1.60, opraw. 2 aby. IA IE 
poślubić meżczyznę, w wieku 40| Szumski Leopold. Wspomnienia str. 253. złr. 1.40, oprawne złr. 1.80. 
do 60 lat mającego stanowisko wyższe- o 3 pułku ułanów wojska Oba tomy $ złr, w oprawie złr. 3.580. 
go urzędnika. Na wady fizyczne nie polskiego. Wyd. wytworne, ozdobio- 
zwraca się uwagi. Pożądane zgłoszenia 


Straszewski Maurycy, Prof. Uniw. 
ne 4 chromolitografiami, wykonanemi wedle Jag. Dzieje filozofii w zary- 
z Krakowa. — Adres: A. Z. 2000 rysunków Juliusza Kossaka, W 8ce, str. 167, 
poste restante Lwów. 1105 1 3 


ie. Tom I. Ogólny wstęp do dziejów fi- 
Cena 2 złr. se 
. 14 LJ a 


lozofii i filozofia na Wschodzie. — 
Kalinka Waleryan X. Dzieła, ton|_ W See, str. 411. Cena 3 zir, 
IV. (Pisma pomniejsze, tom | Tarnowski Stanisi. O kolędach, 
1I.) zawiera na 378 str. 30 prac znakomi- 
Zachwalane we wszystkich dziennikach gie- 
mewskie albo szwajcarskie złociste 
zegarki sprzedajemy po 5 ztr., rze- 


w 8ce, str. 52. Cena 50 ct. F rE : 
tego autora treści przeważnie history- Wądolny Czesław X. Dr. O kłam- U 
cznej. Cena złr. 1.80, opr. w płótno złr. 
czywiście prawdziwy szwajcarski 
złocisty męski zegarek remontoar o 4 koper- 


stwie, z dodaniem o dwuznacznikach i 
2.30. Cena obu tomów pism pomniejszych 
tach, z emaliowana tarczą, 10 rubinami, arty- 


(Znakomitym wynalazkiem) jest płyn Zacherin, nim bowiem można niesłychanie prędko 
i niezawodnie wytępić owady nawet i tam, gdzie proszek nie może się utrzymać lub wniknać. 


zastrzeżeniach myślnych. W 8ce, | BM fo 
złr. 8.60, ozdobnie oprawnych złr. 4.60. str. 131. Cena złr. 1.20. ( 
Akta rzeczypospolitej babiń- | Gostomski Walery. Arcydzieło 
skiej, według rękopisu wydał Dr. St. Win- 


poezyi polskiej, Mickiewi- 
dakiewicz, w 8ce, str. 159. Cena złr. 1.80. cza „„Pan Tadeusz<£, study- 


Wagi w Fi. ży Te paki Gorski Konstanty, pułkownik pie- jum krytyczne. (Treść: Przedmowa. — @e- 
ziwy złoty kosztuje ztr. 6.50. Srebrny h i r i i- neza poematu. — Przedmiot i kompozycya. | SMB 
cylinder zegarek meskiremontoar,| SU). H sforyanjazdy po Obyczaje i stosunki życia — Typy i cha- 
z 10 kamieniami, wykonanie pierwszorzędne, zkr. skiej, BA! erodi AF talitedni* Lito+ Ek. raktery. — Obrazy przyrody. — Podinioto- 
6.50, zegarek anker pierwszorzę- RA ò wa strona poematu. — Styl. — Znaczenie 


fowanemi, w Śce. str. 363, wydane 7 zasił- 


dny, z 15 kamieniami, wszystkie 3 koperty ; ma Aa: 
ye 4 Pe kiem Akademii umiej. Cena złr. 3.50. 


jednosiajne srebrne, 10 zir., Sre- 
brny damski zegarek remontoar, 


i wpływ Pana Tadeusza). W 8ce, str. 266. 
Cena 2 złr., opr. w płótno złr, 2.50. 


== LE 


— Historya piechoty pol- 
skiej, SE po w Bee, str. 27] 
Moszyński Jerzy. Myśl polity- 
czna z księgi dziejów cier- 
pień i pracy. Tom I, w 8ce, str. 
411. Cena 5 złr. 
Popiel Paweł. Pisma. Wydanie zbio- 


rowe, dokonane staraniem rodziny. 2 wiel- 
kie tomy. Cena złr. 1.50. 


Bobrzyński M. i Smolka St. Jan 


wspaniale ozdobiony, złr. 6.50, srebrny 
zegarek damski o 3 prawdziwie pozłoco- 
nych kopertach, 10 złr., prawdziwie 14 
karatowy złoty zegarek damski, 
artystycznie grawirowany, 14 zir. Wszystkie 
zegarki naszego wyrobu są uregulowane podług 
nieteorologicznego zakładu państwowego w Wie- 
dniu i opatrzone w 3-letnie pisemne poręczenie. 

Do każdego zegarka na przyczynek dajemy 
bezpłatnie słynne złociste łaneuszki pancerzowe 
naszego wyrobu. Złociste łancuszki „„prezeso 
wskie”, złr. 2.40. Złociste łańcuszki „chate- 
laius“, zir. 1.50. 


Ehrenberg Kazimierz. Świat fe- 


lietonowy, powieść, w Śce, str. 198. 
Cena złr. 1.20. 

Freuzi K. Prawa kobiety. Powieść, 
przełożona z niemieckiego przez Maryę „* 
W 8ce, str. 177. Cena złe. 1.50, OE 
bnej oprawie 2 złr. 843 8 10 


Zagórski Włodzim. (Ghochlik), No- 


wele. Serya I.: (Wenus w podróży. — 

We śnie i na jawie. — Jak w baj- 
ce. — Wilga. — Moja przygoda. — Homo 
novus. — Odmieniec). W 8ce, str. 159. 


Długosz, iso życie i stanowisko w 
g ? piśmiennictwie. W 4ce, str. 

386. Cena % złr. — Rzecz źródłowa na pod- 

stawie najnowszych badań, pisana stylem | 


Zegarki le wysyłamy za zaliczką lub po otrzy: 
imaniu należytości, Za niestosowne zwracamy pie- 
niądze: zamawiając więc nie ryzykuje się wcale. 
Ilustrowany spie zegarków, obejmujący wszelkie 
nowości dotyczące zegarków szwajcarskich i złoe 
cistych ozdób, wysyłamy każdemu bezpłatnie. 

Prosimy zwrócić się z zaufaniem do protokóło- 
wanej od 25 lat firmy : 1063 1 


RIX, Wien, 


II 2, Pratorstrasseo Nr. 16., 


Osoba młoda 


z dobrej rodziny, chlubnie polecona, bardzo zdol- 
na do wychowywania dzieci, hygienicznie, prak- 
tycznie, i z wielką troskliwością, przytem obezna- 
na jak najdokładniej z gospodarstwem, kuchnią, 
szyciem na maszynie. we wszystkiem może wyrę- 
czać panią łomu, poszukuje zaraz posady. Nie 
zależy jej tyle ns wynagrodzeniu, co na delika- 

tnem obejściu. > UWOYPLENA 
Adres; Władysława post. rest. Zmięrod. 


W Szczyrzycu 


„A limanowski) w malowniczej okolicy gór- 
skiej. obdarzonej zdrowem, świeżeln powietrzem, 
są do wynajęcia piękne, dogodne, 

a tanie 1102 1 2 


mieszkania letnie. 


W pobliżu las, Mięsa, drobiu, nabiału i wik- 
tuałów można dostać na miejscu. — Bliższych 
wyjaśnień udziela Stauisław Ablewicz, 
kupiec w Szczyrzycu, p. Skrzydlna. 
We wsi Zwierzyńcu sa do 

sprzedania z wolnej ręki 


2 realności. 


Bliższa wiadomość w handlu H. 
Muchowicz, Kraków, ul. Zwierzy- 
niecka, L. 32. 1104 1 3 


Cena złr. 1.40, ozd. opr. złr. 1.80. 


a aaau Owl Rosyi. 
pięknym, iż czytać ją można jak najciekaw- 
szą powieść. 


KW KEKA  KRKKKKAN NKANKAN 
DONIESIENIE. 


Po załatwieniu traktatu handlowego pomiędzy Rosyą a Niemcami 
$> powstał w Poznaniu interes komisowo-handlowy pod tytułem: 


BĘ TRAKTAT TT 


W zakres pośrednictwa wchodzi: Sprzedaż i zakup produk- 
tów rolniczych, inwentarza opasowego, drobiu dziczyzny, 
wędzonego maiesiwa, pierza, masła sera i jaj. 

1. Dyskontuje weksle, ściąga długi i udziela informacyi w najści- 
ślejszej dyskrecyi. 

2. Pośredniczy przy wszelkich transakcyach majątkowych. 

3. Dla ułatwienia właścicielom ziemskim, fabrykantom , kupcom 
itp. pośredniczy się bez kosztów w dostarczaniu urzędników gospodar- 
czych, nauczycieli, guwernantek i bon rozmaitej narodowości, dostarcza 
gorzelanych, piwowarów, leśniczych, inżynierów, dyrektorów, dzierżaw- 
ców, monterów, ogrodników, kasycrów, owczarzy, kasyerki, dysponen- 
tów, subjektów, wolontaryuszów, elewów itd. 

4. Do wszelkiej korespondencyi należy odpowiednie porto zna- 
czkami dołatzać, 

5. Ubezpiecza od ognia, gradobicia, wypadku , inwentarza, życia, 
dostarcza pieniędzy na hipoteki i przyjmuje ogłoszenia do wszystkich 
europejskich i poza europejskich gazet. 

Z szacunkiem 
„Craktat* Dom komisowo-haudlowy 
Poznań, ulica Kozia, 23. 


= 
% 


1028 2 3 


Do I czerwca i od | września taryfa mieszkań zniżona o 25 procent. 
MIEJSCE KAPIELOWE 


Łanskaja N. Missyonarze św. 
Powieść ze współczesnego życia 
w '„Zachodnim kraju“. W 8ce 
str. 223. Cena złr. 1.60, ozd. opr. 2 złr. 


KRRKRERIRKRKRRKAINRKKAKRKA 


KRAPINA.TOÓPLITZ 


W ETOaACYL 918 4 13 
oddalone o godzinę drogi od zagoryańskiej stacyi kolei „Zabok-Krapina-Tóplitz", oiwarte jest od 
1 kwietnia do końca pąździernika. Zdroje te gorące 30—35* R. odznaczają się wy- 
emienitą skutecznością przeciw gośćcowi, reumatyzmowi w mięśniach i stawach, oraz przeciw 


Magazyn 
gotowych ubrań 
dla dziewcząt i chłopców; 
bluzy, szlafroki 


pochodzącym , przeciw „Morbus Brightii“, porażeniom , przeciw chronicznym zapaieniom macicy, 
tudzież wysiękom międzytkankowym. Wygodne kąpiele hasenowe, na otwartem powietrzu, w wan- 
nach marmurowych na odosobnieniu i tusze: znakomicie urządzone parówki , mięsienie, elektry- 
zacya, gimnastyka szwedzka. — Mieszkania z komfortem urządzone, Wyborne a tanie restaura- 
cye, stała muzyka kąpielowa, złożona z kapeli c. i k. 53 pułku piechoty arcyksięcia Leopolda, 
rozległe cieniste miejsca do spacerów itp. Od 1 maja codzień komunikucya z Zabok i Póltschach 
omnibusami poeztowemi. Lekarz kąpielowy Dr. Paweł Oreskovie. Broszury we wszystkich księgar- 
niach. Prospekta i wyjasnienia przez Dyrekcyc zakładu. 


ANE? (6 DOBRĄ KERBKIĘ NIECH Ł4DA: 


dia dam 


ulica Grodzka, L. 4, 


I. piętre; 
drugi dom od Rynku 


Artur Apriil. 


Płyn Zacherlin nadaje się przeto szczególniej do 


można we flaszkach po 25 ct. a. w. lub po 1 zlr. w. 


pluskiew, pcheł 


tępieniu płodu 
i wszy, gnieżdżących się w Szparach, szczelinach, podłodze, lub włosie zwierząt. Użyty razem 
z proszkiem Zacherlinem płyn ten skutkuje nietylko nadzwyczaj szybko, ale także i na długi czas 
przeciw owadom wszelkiego rodzaju i gdziekolwiek one się znajdują. Płynu Zacherlina dostać 


a. w wiadomych już składach Zacherlinu. 


Przy użyciu go potrzebny jest umyślnie na to sporządzony rozpylacz (za 1 złr. a. w.). 


Ogólna 


qłówna wygrana 800.000 złr. 


9—23 ciągnień rocznie! 
Z powodu ciągnień na naaj przy- 
padających polecam : < 
1 los austr, czerw, krzyża (pa a a 
1 los wagier, czerw, krzyż | i e ea Tonnie 
| i ba. Td krzyża] najbliższe 1 maja. 
oden Los Il. na 37 rat mic- 
1 los austr, czerw, krzyża |  sięcznych 
1 los węgier. czerw, krzyża| po 6 złe. 


1 los włoski czerw, krzyża, 23 ciągnienia 


1 los Bazylika zooznią aj 
1 los serbski tabaczny |; ; 5 maja. 


1 dó-Sziw los | 
Polecam dalej z pomiędzy majlep- 

szych losów austryackich: 

Ciąg. 5/,94 3°% los kredytowy ziemski 
Il Em. na 34 raty mies. po & ztr. 

Ciąg. *5/,94 47, los hipoteczny na rat 
30 miesięcznych po 5 złr. 

Ciąg. *5/,94 cały węgierski los premio- 
wy na 31 rat mies. po G ztr. 
Ciąg. 1,94% 1 los kredytowy na 30 rat 

miesięcznych po 8 złr. 

Natychmiastowe wyłączne prawo gry 
po złożeniu pierwszej raty, którą naj- 
dogodniej przesyłać przekazem poczto 
wym. Zlecenia z prowincyi załatwia się 
także za zaliczką pocztową w wysoko- 


chorobom z poprzednich wynikającym , przeciw ischias. neuralgiom, chorobom skórnym i z ran|ści 1-szej raty. 


Prospekty, kalendarze losowań i listy 
ciągnień bezpłatnie. — By strony nie 
ponosiły opłaty pocztowej od wpłaty 
rat, dostarczam im wkładkowych kart 
pocztowej kasy oszczędności. 

Wszełkie zlecen'a, dotyczące intere- 
sów bankowych, giełdowych lub wekslo- 
wych, załatwia się jak najśpicszniej. 

Wszystkie w Austryi dozwolone losy 
na raty miesięczne. 


Bank & Wechselgeschdft 


Dyrekcya 


Towarzystwa krajowego dla Landi przemysl żę 


zawiadamia, że dla dogodności swoich członków, jako też P. T. Publi- 

czności upoważniła zarząd produkcyi tkackiej naszego Towarzystwa 

w Korczynie do bezpośredniej wysyłki płócien i bielizny 
stołowej. Odtąd więc zamawiac można: 


go" Byrekoya — 
% 


% W składzie Iwowskim ulica Akademicka, L, 2. 


R W składzie krakowskim ul. Sławkowska, IL. 1, 
% i u Michala Mięsowicza, zarządcy produkcyi tkackiej w Korczynie. 
Nadmieniamy przytem, że nasze Towarzystwo nie ma nic wspól- 

nego z „Towarzystwem krajowem handlowem'*, założonem 
w Krakowie przez PP. Kośnierskiego i Barang, usuniętych 

z naszego Towarzystwa funkcyonaryuszów. U63 4 12 


KRARRARKRKKIRRKKKKKA HRN 
Mieszkania letnie. 


We dworze w .Skawcach (koło 
Suchy), w okolicy nader uroczej, są do 
wynajęcia na lato piękne mie- 
szkania. Swieże, przyjemne powie- 
trze; wielki ogród dworski i las tuż 
za dworem nadają się bardzo do spa- 


fajlepsze I naj- 
trwalsze 


POMPY 


do celów gospo- 
darstwa wiejsk. F 
I przemysłowych emma 
Jako też motory i wodociągi dla 
miast, wsi, dworów. wil i t. p. 
urządza A. KUNZ, fabrykant, 
w Hranlcach (M, Weisskirchen). 
Prospekta darmo i opłatnie. 


Przeciw poceniu się nóg 


wyślnienity proszek, nader szybko działajacy, 
nabyć można w pudełkach po 40 ent. w an; 
2 


| M 


cerów ; wyborna kąpiel w rzece Skawie 
w pobliżu płynącej ; komunikacya łatwa 
na wszyslkie strony, w Skawcach jest 
bowiem stacya kolejowa, a nadto we 
dworze są konie i powozik do wyjazdu 
w okolicę. Artykułów żywności podo- 
statkiem tanich i wyborowych. 

Zgłoszenia przyjmuje Józef Rycht- 

man w Skawcach. 956 3 4 


NOWOSEĆ! 


Niniejseem man zaszczyt donieść, iż otworzyłem 
w Podgórzu przy Krakowie jedyny katolicki 


Hotel Victoria 


urządzony z największym komfortem, po cenach 
najniższych, od 40 ct. za dobę, prócz tego re= 
stauracyę i kawiarnię z najlepszemi i 
zdrowemi potrawami i napojami. Polecająe Się 


Szan. Publiczności, pozostaję z szacunkiem 
854 6 b M. Denkiewicz. 
właściciel hotelu i restaurator. 


Dr. praw, rutynowany koncypient 
z kilkoletnią praktyką adwokacką i sądową, po- 
szuknje posżdy. 

Zgłoszenia pod adr. „Komcypiemt* post 


A Gruutfel a 938 tece pod „złotą głową a 
a mr L Rosnera w Krakowie. 
Wiedeń, l, Wipplingerstrasse, 27 AE a 


istniejący KŻ. ke 4 46 Lokal na sklep | Restauracja 
Stenografii polskiej w Hotelu Narodowym 


systemu Gabelsbergera i Polinskiego nauczę każ-|pyapąaz do w yn aj ęe ia. 


dego w 24 lekcyach. Warunki przystępne. 3 F r 
A Pee 10! Wiadomość w miejscu. 1068 2 3! restante Brody. 1060 3 : 


z Magazynu Juliusza Grossego w Krakowie, Pałac Spiski.| Syswowaść ię kieie R Rom "658 16 
Papier z fabryki Braci Fiałkowskich w Bielsku. Odpowiedzialny rządes drukarn A. Szyjewaki. 


Kamienica dwapietrowa 


zupełnie odrestaurowana, bardzo dobrze 
się rentująca, przy głównej ulicy handlo- 
wej położona, zaraz do sprzedania. 

Kapitał potrzebny do 14.000 złr. Bliż- 
sza wiadomość w handlu Wgo Urbana. 
ul. Wiślna. 1075 2 5 


Z drukarni Związkewej w Krakowie. 


